А OSNOWIEC. 


„КВА 2225 


ал 


ROK ХҮШ. 


URJER 
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Ważne 


Kio ma jakiakolwiok sprawy w Ameryce, 
niech się zgłosi do adwokata amerykanskiego 


PAWŁA JANA PODOLSKIEGO 


tymozasowo przebywającego w Sosnonwóu, Habel 

Centralny. 
Przyjmuje w poniedziniak i wtorek, uj. 244 5 
«yczmia w godzinach 10—12 i 2—9 wieczorem. 
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Alliance Française 


Kursy wieczorowe języka fran- 
cuskiego w Katowicach autc- 
ryzowane przez Wydział Oświece 
nia. Nowa serja od 1 lutego Ugłata 
miesięczna 7 zł. Zapisy: w Katowi- 
rach Konsulat Francuski, ul Dyrek 
cyjna nr. 9 375 


KINO „OAZA“ 


„ИШ tycia 


rieśń filmowa w 10 akt. o tẹ- 
sknocie kobiety za mężczyzną. 
Od 24-1 MĘCZENNICA ZMYSŁÓW 
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E A 
Przedmiot obrad Sejmu. 

Warszawa, 22.1 (Te. wł.) Posłowie otrzy- 
mali w dmiu dzisiejszym porządek obrad 
czwartkowego posiedzenia. Sejmu. 

Na posiedzeniu tem prócz prajektu zmia- 
ny statutu zomitetu floty narodowej TOZA- 
try wany W wniosek komisji regulam:- 
nowej w sprawie nietykalności poselskiej w 
związku z aresztowaniem 5 posłów białorus- 
kich 


Podziękowanie za ułatwienie 
zakupu okrętów polsk:cn. 


Warszawa, 22.1 (РАТ) Minister przemtysłu 
i handlu przesłał w dniu 19 b. m. p. ambasa- 
dorowi Francji Łarovhowi pismo następującej 
treści: 

Z okazji zakupów okrętów dla nasze: mary 
narki handiowej spieszą wyrazić J. E. iak i 
rządowi francuskiemu najserdeczniejsze po- 
dziękowania za uprzejme współdziałanie w tej 
sprawie w Rządzie polskim. 

W odpowiedzi na powyższe listy p. umba- 
*ador Fraucj: Laroch przysyłał 20 b. m. p. 
ministrowi przemysłu i handlu Kwiatkowskie- 
mu list następującej treści: 

„Jestem mocno wzruszony uprzejmemi slo- 
wami, które mi pan przysłać zechciał 19 b. m, 
Ne potrzebują y zapewniać, że rząd 


francuski hyt szezęśliwy mogąc się przyczy- 
те do watwienia kupna okrętów, które pod 
bandera ровка bela świadczyć wobec nato- 


diegiejszych narodów o żywotności o dobro- 
hycie Polski. 


Qimowa witlzejia się z wie- 
попу! generałami. 


Wilno, 22.1 (A.W.) — W czasie swego 

A m w Wilnie poseł Stroński udał się 

więzienia wojskowego na Antokolu 

ү, złożenia wizyty generałom Rozwadow 

skiemu i Zagórskiemu. Straż więzienna 

odmówiła poslowi Strońskiemui widzenia 
się z wwiezionymi generałami, 


Tuca przeciw Lidze 


Narodów. 

Budapeszt, 22.1 (AW? Sensacje niemałą wy 
wołała mowa minisira spraw zagranicznych 
Tuca, który wygłosił ja w Turnewescworin 
przed swemi wyborcami. Tuca wystąpił prze- 
iw Lidze Narodów zato, że się wtrąca do 
spraw muiejszoćci państw suktesy.nych, a 
na ucisk ludów katonjalnych w Afryce * Azji 
przez Anglję nie zwraca uwagi 


| 
| 
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brodnie aresztowanych posłów. 


Warszawa, 22.1 (Tel. wł.) Minieter Meyszto- 
wicz wniósł do laski marszatkowskiej wnio- 
sek o wydanie posłów Taraszkiewicza, Rak- 
Michajłowskiego, Hołowacza, Wołoszyna i 
Miotły, którzy są oskarżeni z art. 102 i 110 
k. К. Wzmiazkowani posłowie bali czynny 
udział w knewaniu przeciwko całości państwa 
partji komunistycznej i tworzyli tajne grupy 
komunistyczne w białoruskiej „Hromadzie* 
i Niezależnem stronnietwie chłopskiem. 

Akcja ta miała na celu dążenie do wywoła- 
nią buntu, celem zmiany istniejącego stanu 
spolecznega i oderwania części terytorjum 
R7**zypaspolitej. 

Akcja cała pozostawała pod dyrektywą ko- 
пипіогли, We wrześniu 1925 roku w Moskwie 
na zjeździe kominternu postanowiono dążyć 
do rewolucj: światowej za pomocą tworzenia 
jaczeje: w organizacjach włościańskich. 

Taraszkiewicz otrzymał polecenie utworze- 
nia w „Hromadzis™ białoruskiej tajnych grup 
komunistycznych, które opanowałyty tę or- 
gan:zację. 

W Gdańsku odbył konferencję z delegatem 
kominternu 
„Hromada“ podporządkowana została akcji 


zakładów rozstał się z tym światem w dn 21 stycznia 1927г. 


W zmarłym tracimy oddanego i sumiennego pracownika, 
który swą pracowitością i nieskazitelnym życiem zasłużył so- 


CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI ! 


Zakłady Przemysła Włóklenniczego 
б. G. Seri 5р. Ake. 


Ś. p p. 
JANINA GŁOWACKA 


zakończyła życie dnia 20 stycznia 1927 r przeżywszy lat 22 


Wyprowadzenie zwłok ze szpitala Renardowskiego do grobu ro- 
dzinnego w*Niwce nastąpi w niedzielę dnia 23 bm. o g. 2i pół. popol. 

Nabożeństwo żałobne odbędzie się w poniedziałek u godz. 8 w Ni- 
тсе о czem zawiadamia przyjaciół i znajomych stroskana 


ina konferencji tej białoruska ‘ 


przygotowawczego naszych 


RODZINA. 


desiany został do kominternu w Moskwie. 

Taraszkiewicz poza tem zobowiązał się, w 
razie zatargu pomiędzy Rosją i Polską, do 
wywolania powstania zbrojnego przeciwko 
Ре: 

W tym celu tworzył jaczejki komunistycz- 
ne w wojsku. 

Cała praca odbywaja się przy pomocy i za 
pieniądze państwa ościenneo. 

W tym celu postanowili założyć bank w 
Gdańsku. Bank założony został w Wilnie i 
Głębokiem. Sumy potrzebne dla wrogiej Pol- 
sce działalności dostarczane były przez pań- 
stw, c/.'cnne. Stwierdzono dalej, że ріелід- 
dze szły przez Rygę. 

Taraszkiewicz, Michajłowski і Młotla mieli 
otwarte rachunki w dolarach w tych bankach. 

Taraszkiewicz па konierencji w Gdańsku z 
delegatami kominternu ośrzymał 15.000 dola- 
rów na cele antypaństwowe. Zajinował się 
również kierownictwem ćwiczeń w organiza- 
cjach komunistycznych. 

Rak-Michajłowskij brał czynny udział w 
podżeganiu iiumów do wystąpień zbrojnych. 

Hołowacz brał czynny udział w organizacji 
baud dywersyjnych i pozostawał w beznośred 


komunistycznej. Spisany odpowiedni akt œ | nim kontakci ez ościennem państwem 


ie bylo mawy o rowicji: [ШИ 


OŚWIADCZENIE AMGASADORA LAROCHE ZŁOŻONE NINISTROWI ZALESKIEMU. 


Warszawa, 22.1 (Tel. wł.) W sobotę przy- 
był do ministr aZaleskiego amhzsador tran- 


cuski Leroche i zaprzeczył pogłoskom jakoby , 


Ambasador Laroche upoważniony został do 
podtrzymania deklaracji złożonej przez rząd 
francuski we wrezśniu notwierdzającej dotych 


w Thoiry miała być mowa o rewizji granic. | czasowe granice 


Pułkownik Stawek podsekretarzem ШЇ 


UTWORZENIE PODSEKRETARJATU STANU DLA SPRAW MNIEJSZOŚCI 
NARODOWYCH. 


Warszawa, 22.1 (Tel. wi. 
cą rozeszła się wiadomość, że sprawa u- 


tworzenia podsekretarjatu stanu dla mniej ! 


— Późną по, 


Do prezydjum Rady ministrów powo- 
łanym ma być puikownik Slawek, jako u 


szości narodowej przybiera konkretne | referat spraw muiejszości narodowych. 


'ksztaliy. 


W najbliższym czasie stworzony ma 
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Cena egzemplarza 20 groszy. 


być podsekretarjat stann na czele którego 
stanąć ma pułkownik Slawek. 

Pułkownik Sławek należy do najbliže 
szego otoczenia marszałka Piłsudskiego i 
podobno- odegral poważną rolę przy no- 
minacji obecnego mi 
bruckiego. 


Hurtki w nowej Stórze. 


Warszawa, 22.1 — Ukazał się nr6 „Na 
szej Sprawy” do niedawna organu Hroma 
dy obecnie... Towarzystwa Szkoły Biało: 
ruskiej. „Nasza Sprawa“ zsmieszcza wes 
zwanie Rady głównej Tow. Białoruskiej 
Szkoły do wszystkich . „hurtków* aby spo 
kojnie nadal prowadzili swoją kulturalną 
pracę i porozumiewali się z głównym za- 
rządem Towarzystwa. 

Przypomina to żywo fakty z Wołsnia 
i woj. Lubelskiego. gdzie wszyscy oskar- 
żeni o działalność komuni styczno-rewoln 
cyjną dowodzili. że pracuja jedynie w Pro 
świcie. 


Choć nie chcą, ale muszą 


Gdańsk, 22.1 (PAT) — Wedle donic- 
sień tutejszej prasy. wczoraj zjawili się u 
prezesa dyrekcji P.K.P. w Gdańsku dele- 
gaci kolejarzy w Gdańsku, eelem zaprote 
stowania przeciwko ostatniemu rozporzą 
dzeniu językowemu, nakłulającemu па 
kolejarzy gdańskich. obowiązek wyucze- 
nia się w pewnym określonym tonnine 
języka połskiego. Delegaci otrzymali od- 
powiedź. że rozporządzenie to zmieniona 
być nie może. albowiem nie sprzeciwia się 
ono w żadnym” stopniu »0rzeczeniiw туо 
kiego komisarza. Wobec tego prasa gdań 
ska zapowiada, że'sprawą tą bedzie się 
musiał zająć senat w. m. Gdańska. 


Wstrzymanie wywozu 
bydła do Czechosiowócii 


Praga, 22.1 (AW) Z powodu panującej rze» 
komo w Połste zarazy rucieowej i pyskowej 
czechosłowackie ministerjum rolnictwa zabro 
nilo dowozu i przewozu rogaczny i wogóle 
wszeskiego bydi 


Poprawa zdrowia króła 
rumuńsxieg0. 


Bukareszt, 22.1 (PAT) Sian zdrowia króiu 
Ferdynanda stale poprawia się 


Wyprzedaż resztek 


klejnotów carskich. 

Moskwa, 22.1 (A.W.) — Rząd sowiecki 
postanowi! przyspieszyć wyprzedaż calej 
kolekcji koron, berel i klejnotów carskich. 
Suma uzyskana ze sprzedaży przeznaczo- 
ną być ma na cele przemysłu rosyjskiego. 
łząd jest skłonny zbyć poszczególne klej 
noty nietylko za gotówkę, ało również w 
drodze wymiany 7а maszyny i surowce, 

Pewna część bezcennych zbiorów zosia 
ła już s sprzedana w Londynie i Nowym Jor 
ku. resztę przesłano do Berlina, gdzie 
sprzedażą ich zająć sie ma ajent finanso- 
wy Swanidze, który otrzymał już od rzą» 
du moskiewskiego odpowiednie instruk- 
cje, 


Najpierw zburzenie twierdz. 


Paryż, 23.1 (A.W.) — W kołach parla: 
mentarnych rozeszły się pogłoski iż po- 
między Briandem a jego przeciwnikami 
w gabinecie. doszło do pewnego ukladi na 
podstawie którego dyskusja wsprawie o- 
próżniemia Nadrenji nie będzie podejmo- 
жала przed zozytywnem i korzystnem 
dia Polski załatwieniem kwestji wscho- 


nistra oświaty p. Do 


rzędnik do specjalnych poruczeń i objąć | bania сш СА a 


Francja będzie oczekiwać na zobowiązą 
nie się Niemiec do regufarnego wypłaca: 
nia zobowiązań reparacyjmych. | 


PRZEGLAD PRASY 


Minister na baczność. 

Jedna teka ministerjalna więcej, jeden bez 
eastrzeżeń pwotorjanin więcej... Poseł Miedziń- 
ski potraktował nominację swoją na ministra 
jako rozkaz. Ө nominacji tego „ministra na 
baczność" piecze „Głos Narodu”: 

Gdyby p. Piłsndaki zażądał, to p. Miedziń 
ski zgodziłby się objąć tekę skarbu, albo 
wykładać biołogję na. uniwersytecie. Pił. 
Budczyk gotów jest objąć w każdej chwili 
każde etanowiskó. Przypomina się oświad- 
czenie inmegó ozłonka tej-malji: 

— Jest nas fysiąc ludzi, którzy zrobimy 
mezystko, co mam Piłsudski rozkaże... 

Nominacją p. Miedzińekiego spodziewa 
Ке premier uspokoić ewoich wiernych, ale 
pomrukujących małijników, którzy nie zam 
Howoleni z powołania pp. Kwiatkowskiego, 
Meysztowicza i innych świeżej daty piłsud 


czyków do Rządu, kryiukuą w. „Głosie | 


Prawdy” zóżne ich zarządzenia. P. Wiedziń- 
ski ma stanowić przecówwagę dla zacha- 


wczego skrzydła w gabmecię i ułatwić | 


К о między mątją a Rządem. Polity- 
czne jego przekonania #4 mętnie radykal- 
ne, napewno nie o nich powiedzieć nie moż- 
na, gdyż w т. 1922 wszedł do Sejmu jako 
piastowiec, w r. 1928 wystąpił z Piasta i u- 
tworzył z p. Dąbskim i kilkunastu innymi 
posłami „Jedność Ludową", a w roku na- 


stępnym znalażł sią w lewicowem „Wyzwo- , 
łeniu*. Docydujacą rolę w jego działalno | 


kai gra rozkaz p. Piłsudskiego, w gabinecie 

więc, podobnie jak w wagu 4-letniego po- 

towania, bedzie stał zaweze na baczność 
przed premierem. 

Można rozkazać komuś, aby został mini- 
"тети, ale rozkazać umieć być m'nóstrem, wy- 
daje się rzóczą niemożitwą. Gdyby przez roz- 
kaz można było nabywać wiadomości—szkol- 
nictwę ulegloby znacznemu uproszczeniu. 

W obacnym gabinecie poseł Miedziński bę- 
dzie-bodaj trzecim ministrem na baczńość. 
Pierwszym ieat kapitan Moraczewski, drugim 
gen. Наков. 


Nieporozumienie. 


Р. Stłpiczyński oburzył się na prasę na- 
rodową, że śmie krytykować nominację 
„niefachowego" posła Miedzińskiego na 
ministra poczt i telegrafów. Sam ,„komen- 
dant mianował, a tusśmią krytykować! 
Niesłychane. Więc dalejże na „endeków* 
w „Głosie Prawdy“: 

My nie znamy w pracy politycznej 
problemu fachowości. Uznajemy jedy- 
nie wiedzę i charakter. Droga nasza cią 
gnie się daleko wstecz. Kto ją przeszedł 
kto wytrwał ramię przy ramieniu na 
wszystkich jej przedziwnych zakrętach 
i żygzakach — ten dowiódł swego cim- 
rakteru. Gdyśmy na nią wstępowali by- 
liśmy ńiczem, młodzieżą pelną entuzja- 
amu. Dzisiaj jedńemu z nas na imię 
Rydz-Śmigły, innemu Sosnkowski, inne 
mu znówu Miedziński lub Sławek i tak 
się ekrzą dzisiaj szeregi nasze blaskiem 
bistoryozności. 

Nie wstydzimy się naszej karności 
wobec tego, który jast naszym ducho- 
wym ojcem — Piłsudskiego. Tak jest 
Jesteśmy karni i jesteśmy z tego du- 
nmi. Jesteśtńy ponadto radośni, tą rado 
ścią plynącą 2 poczucia drzemiącej w 
maszych piersiach biły twórczej. 

Opromienieni genjuszem Komendan- 
ta i oddani Polsce całym wysiikiem 
swcj pracy =- patrzymy 2 pólirowaniem 
fa tragodje i zmartwienia i ubolewania 
tępych głów endeckich, które nigdy nie 
miaiy uznania dla żadnej wielkiej idei, 
ani dlą niezbędnej karności w wiernej 
jej służbie. 

My się nigdy nie porozu:niesny z wa- 
mi, panowie, = i z tego również jesteś 
my dumni. 

Jednym siowem p. Stpiczyński jest zado 
wołony z siebie i зе swoich kolegów, Za- | 
dowolenia z samego siebie jest podobno 
pierwszym stopniem do seczęścia. Szczę- 
diwy ożłowiek ten p. Stpiczyński; taki 
„dumny“, taki „twórczy”, takis radosny“ 
takj „opromieniony geniuszem“, I jak tu 
nie być szczęśliwym? 

„Oóż z tego szczęścia jednak, gdy ludzie 
w żaden sposób nie cheg uwierzyć w оа 
„dumność” К „twórczych synów"  myłąc 
się stale w literach, i ze słowa „dumność! 

„durność” zwykle czynią. 

Nieporozumienie jest istotnie wielkie. 


Nie autorytety... 


„Nasz Przegląd" pisze: 

Jedno z największych pism amery- 
kańskich zorganizowało w Europie im- 
preze, mającą na celu uprzys'ępnienie 


ушы ә 


zapomocą radja publiczności St. Zjednę 
czonych, przemówień największych mę 
żów stanu w Europie. 

Ma się to odbyć w tem sposób, iż piy- 
ty gramofonowe z przemówieniami mę- 
żłów stanu Europy, zostaną przewiezio- 
me do Ameryki i zapomocą radja prze- 
mówienia te będą zaprodukowane w ca 
łej Ameryce. 

Hindenburg i Mussolini wygłosili już 


„KURIER ZACHODNI" — Medida FS stycz [081 ka O 


specjalne Pudmówienia, utrwałone na 
płytach gramofonowych. 
. Marszałek Piłsudski, do którego się 
zwrócomo Z analogiceną propozycją — 
odmówił. A gdy przedstawiciel amery- 
kański powolał się ną Hindenburga i 
Mussoliniego, otrzymał za  pośrednic 
{теш odnośnych instancyj charaktery- 
styczną odpowiedź, że nie są oni autory 
tetem dla marszałka Piisudskiego. 


| 


ҮЧ ograniczenia przemiałn yla. 


MINISTERJUM SPRAW WEWNĘTRZNYCH OPRACOWYWUJE PROJEKT TEGO 
OGRANICZENIA. 


Warszawa, 22.1 (Tel. wł.) W zwńązku z nie- 
śósłemi informacjami podanemi w niektórych 
dzienn) w sprawie ograniczenia preemia- 
łu żyta dowiadujemy się z Mmisterjum spraw 
wewnętrznych, że sprawa ograniczenia prze- 
miału żyta była już w dniu 9 listopada ub. r. 
omawianą na komitecie ekonomicznym mi- 

nistrów. 
| Na skutek uchwał, jakie na komitevie eko- 
' nomicznym ministrów zapadły w tej sprawie, 

Miuisterjum spraw wewnętrznych opracowu- 
‚ je obecnie projekt odpowiedniego tozporzą- 
dzenia, który będzie podany pod dyskus'ę na 
komisji międzyministerjalnej w daniu 28 bm., 
а następnie po uzgodnieniu go z zasteresowa- 
nymi Ministerjami, przedstawiony bądzia do 
opinji fachowych kół przemysłowców, rolni 


Paryż, 22.1 (AW) Imcjatywa Hindenburga 
do stworzenia gabinetu nacjonańistycznego 
zrobiła tu jaknajgorsze wrażenie. Dzienniki 
wyrażają zdania, że krok ten nie przyczyni ; 
się do kontynuowania w dalszym ciągu 10-1 
kameńskie: polbtyki „Qotidienn* zaznacza, 
że dr. Marx i dr. Вітеэстатпп rozczarowałi zu- 
pełnie dyplomację europejską. Niewiadomo 
jak oni sobie przedstawiają współpracę w ga- 
binecie niemieckim z notorycznymi przeciw- 


Bertin, 22.1 (AW) Prasa lewicowa w szcze- 
gólmości demokratyczna i socjalistyczna nie 
wyłączając nawet centralnej przyjęła nieprzy- 
chylnie ostatni list Hindenburga. Czołowy ot- 
gan demokratów „Berliner Tageblatt“ pole- 
mózuje z Hindenburgiem udowadniając, iż 
fiasko poniosła nie koncepoja rządu cenirsl- 
песо, lecz prawicowego, 00 wyraziło się w 
zrzeczeniu się przez Curtiuaa misji tworzenie 


rząd. 


Londyn, 22.1 (AW) „Daily Telegraph" wy- 
wodzi, że wskutek rozwoju stoeunków w 
Niemczech musi być odroczone na czaa nieo- 


Berfin, 22.1 (РАТ) — Umędowo dono- 
8zą, za pośrednictwem biura Wolfa, że 
dziś przed poiudniem kanclerz dr. Marx 
złożył prezydentowi Hinderburgowi spra | 


Warszawa, 22.1 (A.W.) — Korespon- 
dent hamburski „Kurjera Warszawskie- 
go“ przynoci dzisiaj dałszy ciąg swych 
relacyj w sprawie zaopatrywania przez 
przemysi wojenny Niemiec sowietów w 

amunicję, materjały wybuchowe. Ogtoezo 

ne w swoim czasie w tym dzienniku arty 

Кш! wykazywał szczegółowo niemiecki 
| handel brom, materjałami wybuchowemi 
| za czas od stycznia do paździermika 1 wy- 
| wołał prawdziwą burze wściekłości w 
Niemczech w prasie prawicowej, która je 


ШЕ 


KONCENTRACJA FLOTY 


Nowy Jork, 22.1 (AW) Liczba amerykań- 
skich okrętów wojennych na wodach chiń- 
| skich wynosi 26 jednostek bojowych. W naj- 
bliższych dniach wysłanych zostanie 17 dal- 
szych akrętów wojennych. 
Czynione są również przygotowania do wy 
sama dalszych oddziałów wojskowych. 
* Londyn, 22.1 (AW) Dzienniki donoszą z 
Manili, że kontrtorpedowiec amerykański 
„Stowart* otrzymał rozkaz natychmiastowe- 
go odjazdu do Szin-Wang-Tu, о 80 mil па 
wschód od Pekinu, z ładunkiem 1100 skrzyń 


latońcienie przesilenia qadinetoweyo w. Niomczoch 


PRASA FRANCUSKA 0 INICJATYWIE HINDENBURGA, 


NIEPOKÓJ LEWICY NIEMIECKIEJ. 


GŁOS DZIENNIKA 


DR. MARX TWORZY RZĄD. 


ków i epożywców. 

Projekt tego rezporządzenia  przewilupe 
między innemf pozostawienie odpowiedniega 
okresu czasu na techniczne przystosowanie 
młynów do owych warunków przemiału: 

Jednocześnie Ministerjum spraw wewnętrz- 
nych przystępuje do poczynienia odpowied- 
nich przygotowań w eelu zorganizowania wła- 
ściwej kontroli nad wykonywaniem przepisów 

projektowanego rozporządzenia, dalej w celu 
zapewnienia nadzoru nad produkcją chleba z 
nowego typu mąki | пай obniżeniem cen te- 
goż chleba, oraz w celu ewentualnego zapobie 
зена przywozowi maki zagranicznych typów, 
niedostosowanych do projektowanego agra- 


{ niczenia 


і 


| pikami polityki lozarneńskiej. 

Jest wątpliwem czy niemiec! gabinet 
wicowy zdoła przezwyciężyć trudności, 
tem się liczyć należy. 

„Echo de Pars“ pisze: Hindeńbarg zako 
menderował na prawo a wszyscy politycy nie- 
mieccy idą ża tą komendą. 

„Avemr* przedstawiając obecne położenie 
w Niemczech twierdzi, że zadały опе ostatem 
| ny cioa połtyce paata. 


g 
LJ 


Zaangażowanie cią prezydenta w okrefo- 
nym kierunku w czasie przesilenia rządowego 

| wywoluje w kołach republikańskich uzasad- 
niony niepokój. 
Socjał-iemokratyczny „Votwiirta” dowo- 
dzi, iż prezydent Hindenburg przyszedł w su- 
kurs reakcyjnej partji lidowej chcąc aparali- 
żować opór grup republikańsko-centralnych 
przeciw współpracy z zeakcją. 


ANGIELSKIEGO. 


graniczony turzeczywkistnienie айе}! łokameń- 
| skiej i w Thoiry rozpoczętej. 


| wozdanie o powziętej wczoraj przez trak 
| cję centrum uchwale, oświadozającej, iż 

w myśl татагеј w niej dyrektywy przyj 
muje misję utworzenia gabinetu. 


Rozkrojone Niemcy — zbroją Rosję. 


TYSIĄCE TON MATERJAŁÓW WYBUCHOWYCH DOSTARCZAJĄ „PACY- 
FISTYCZNE* NIEMCY MIESIĘCZNIE ROSJI SOWIECKIEJ. 


dnak podanym faktom nie zaprzeczyła. 

W ciągu listopada i grudnia przeszły 
przez porty w Hamburgu i Bremie do Ro- 
ji sowieckiej następujące ładunki 1850 
ton kwasu siarczanego, 1900 tom dynami- 
tu, 620 ton granatów ręcznych, 1700 ton 


| 


| 


piroksyliny, 1500 ton materjałów wybu- ' 


chowych, 3200 ton urządzeń szpitalnych 


polowych, 725 ton materjałów potrzeb- | 


nych do wyrobu gazów trujących, zaś dla 
| Chin przez Rosję sowiecką 1000 ton kara- 
| bitów mauserowskich. 


[ШЙ Chinon, 


NA ŻÓŁTEM MÓRŻU. 


amunicji „przeznaczonej dla piechoty amery- 
kańskiej. Inne kontrtorpedowce przygotowu- 
ją sią do odpłynięcia w ciągu doby. W związ- 
ku z powtarzającemi się manifestacjami prze- 
siwko cudzoziemcom w Pekinie panuje spo- 
кб} 

Rezydenci спдтотеявсу chronią się na stat 
ki angielskie i gmerykańskie. 

Londyn, 20.1 (AW) Piama dońoszą, że dwa 
hat.ljony wojsk stacjonowanych na рбійюсу 
Апр}, otrzymał rozkaz udatia się do Chin. 


| ozów, który najlepiej rozumie 


Nr. 8. 


Wiadomości ze stolicy. 

173 DOMY DO ZBURZENIA. Komisar- 
jat mądu na m. Warszawę polecił 
wszystkim awoim ekspozyturorm sporzą- 
dzenie dokladnego wykazu tych wszysi- 
kich domów, które zagrażają bezpieczeń- 
stwu publleznemu. Lokatorzy tych do- 
mów таја być, podobno, eksmitowani, a 
domy zburzone, bądź gruntownie napra- 
wione. 

Поб domów w Warszawie, kwalifiku- 
jących się do rozbiórki już na wiosnę r. 
D., wynosi około 92, zaś ilość domów, któ- 
re że względu na bezpieczeństwo miesz- 
kańców należałoby zburzyć po wiośnie, 
dochodzi do 81. Razem więc w Warsza- 
wie znajduje się około 178 domów, które 
prędzej, czy później muszą być zburzone, 
a lokatorzy ich cksmitowani. 

OPERACJA PŁK. G. PASZKIEW . 
CZA. B. dowódca szkoły podchorążych, 
tak chlubnie zapisany w pamięci spole- 
czeństwa polskiego, pulkownik szt. jon. 
Gustaw Paszkiewicz, przybył do Warsza- 
wy z Jarosławia (gdzie zajmuje obecnie 
stanowisko dowódcy piechoty dywizyj- 
nej), celem poddania się operacji `оһїгїт- 
gicznej. 

ОЕП dokonano w szpitalu Ujazdow: 

skim. Operacja, chociaż bardzo poważna. 
miała przebieg pomyślny. 

BACHRACH NA WOLNOŚCI, Sąd o- 
kręgowy nadal bieg sprawie Bachracha 
i innych 80 oskarżonych о fałszowanie 
paszportów zagranicznych. Dotychczas 
Bachrach był pociągnięty do odpowiedzi. U 
ności za bezczynność wiadzy i udział w 
fałszowaniu paszportów. Obecnie akt os- 
karżenia zmodyfikowano o tyłe, że oskar- 
żono Bachracha o udział w bandzie (art. 
279 Kod. kar.), utworzonej w celu podra- 
biania polskieh paszportów zagranicz- 
nych. Urząd prokuratorski uznał, że acz- 
kolwiek czyhy Baobracha noszą wszelkie 
cechy przestępstwa z art. 639 kod. kar. 
(bezczynność władzy), to kwalifikacja ta 
byłaby słuszna tylko w przypadku, gdy- 
by on sam nie brał udziału w bandzie fat 
szerzy. 

Wobec tego, że Bachrachah pociągnię- 
to z at. 279, a Więc za pzestępstwo cięż- 
EŻ8, prokuratot zażądał umorzenia postę- 
powania z art. 639 kod. kar., do czego sąd 
się przychylił. Wszysty oskarżeni, z wy- 
jatkiem Bachracha, przebywali na. woł- 
ności za kaucją. Na posiedzeniu gospo- 
darczem odbytom w ub. środę sąd okręgo- 
wy postanowił zwolnić і Bachrachą z a- 
resztu za kaucją Б tysięcy zł. Brat Bach- 
racha, Dawid wpłacił tę sumę do urzędu 
skarbowego i Daniel Bachrach odzyskai 
z powrotem wolność. 

ZACHODNIE WIATRY I WPŁYWY 
GOLFSTROMU. Asystent Państwowego 
instytutu mateorologicznego w Warsza- 
wie p. Gumiński zapytany, czy mrozy pa- 
nujące obeenie w Rosji sowieckiej mogą 
również ogarnąć Polskę, oświadczył, że 
nawet w najgorszym razie temperatura 
nie mogłaby її nas spaść poniżej 20 stop- 
ni 2 powodu panujących tu wiatrów za- 
chodnich i wplywów Golfstromu. Nawet 
jednak i ten spadek temperatury nie jest 
przewidywany, gdyż ostatnie dni dowo- 
dzą, że tak zwany „wyż barometryczny* 
przestał się posuwać w kierunku żachod- 
nim i ptawdopodobmie obecnie zacznie 
się cofać na wschód. W tym wypadku na- 
leżałoby oczekiwać podniesienia tempera- 


OTWARCIE KONKURSU MUZYCZNE 
GO. Dziś nastąpi otwarcie konkursu mu- 
zycznego, w którym weżmie udział prze- 
an 80 muzyków. zarówno z Polski, jak 
również innych państw Europy. Najli- 
czniej reprezentowana na konkursie bę- 
dzie Rosja sowiecka, gdyż z 16 przyby- 
łych muzyków z poza Polski reprezentan 
tów Sowietów jest aż 0. Konkurs ma za 
zadanie wykrycie tego z młodych wirtu- 
i oddaje 


Et 


mizyką Chop! ina. 

ROZWOJ С GRYPY. W Warszawie 
ruje obecnie na grypę kilka tysięcy os 
W ogromnej większości wypadków prze- 
bieg choroby, w przeciwieństwie do in- 
nych państw europojekich, gdzie epidemja 
ukazała się wcześniej, jest lekki. Chorobn 
trwa od 2 dni do tygodnia i kończy się 
bez komplikacji. O wiele rzadziej występu 
ja jako następstwa grypy kataralny stan 
oskrzeli lub zapalenie płuc, powodujące 
niekiedy śmiertelne wypadki. 

Jak dalece grypa rozpowszechniona 
jet obecnie w Warszawie świadczy fakt. 
że lekarze Kasy chorych, wzywani do do- 
mów w 50 proc. komstatują u chorych 
grypę. Боа rejestracja zasłalmięć nie 
jest prowadzona z powodu zwolnienia od 
niej przypadków zupelnie lekikich, 


Wr. 29, 


Pozorny Spokój. 


Sytuacja gospodarcza w porównaniu 
do tego co było lat temu dwa lub rok na- 
wet, uległa poprawie. Fizjognomia gospo 
tarcza ożywiła się. Trochę się eksportuje, 


mniej kupujemy, pewna poprawa w ban- , 


Чїн, ożywienie (niestety już mija) w prze- 
myśle, —- wszystko wzmocniło puls życia 
ekonomicznego i stwarza pozory istotnej 
poprawy. Sytuacja zagraniczna wpraw- 
dzie niezbyt dobra, ale przecie nie gorsza 
od konjunktur w latach ubieglych. Admi- 
nistracja wewnętrzna kraju, choć nadwe 
rężona rugami sanacyjnemi, posiada je- 
dnak wszełkie pozory sprężystości, które 
zmuszają ludność do respektu. 

A więc — powie niejeden naogół sy 
tuacja jest dobrą, lepszą za czasów obet- 
nego, pomajowego rządu, aniżeli dawniej. 
Rząd obecny wyprowadził Poiskę na wla- 
ściwąa drogę, i choć nie bardzo rozumie- 
my jego zamizcy, ale rząd napewno wie 
co robi i możemy spać spokojnie bez oba 
wy o jutro. 

Czy tak jest istotnie? Czy położenie o- 
becne wewnątrz kraju i nazewnątrz upo- 
ważnia do beztroskiego życia ponieważ 
„komendant wie со ступі“? Czy jest to 
odpowiedni moment do pogzążenia się w 
słodkiem „dołce tar niente“ i zrzucania z 
siebie wszełkiej odpowiedziziności za losy 
Państwa i Narodu? 

Baczniejsza obserwacja spraw dnia co- 
dziennego, skrupułatniejsze nieco wnó- 
knięcie w wir życia, w odmet konfliktów 
ludzkich, partyjnych, kłasowych, zawodo 
wych wymagających udziału całego naro 
du, całego społeczeństwa — rychło wy- 
prowadzi z błędnego mniemania i nasunie 
uwagę, że poprawa sytuacji jest pozorną, 
powierzchowną. 

Niezdrowym blaskiem świeci słońce sa 
nacyjne i zwiastuje burzę. Kto zechce mo- 
że posłyszeć głuchy pomruk nadciągają- 
cej nawałnicy, a w społeczeństwie wyczu 
wa Gię nurtujący niepokój, pomimo zape- 
wnień, że jest lepiej. 

І nie jest dziwnym taki stan rzeczy w 
warunkach gdy naród, 
został odsunięty od udzialu w decydowa- 
nin o sprawach państwowych. De facto 

bowiem tak jest. Strop gospodarki pań- 
Stwowej oparty jest nie na opinji wieksza 


jako gospodarz, | 


‚ AU Nas” 


ści gpoteczeństwa, a podtrzymuje go w tej . 


chwiłi jeden sworzeń, jedna indywidual- 
ność. Indywidualnością tą jest marszałek 
Piłsudski, który w tej chwili dysponuje 
autorytetem w stosunku do ugrupowań le 
wicowych, skrajnie prawicowych i rady- 
kałów, utrzymując je w dziwnej harmc- 
nji. I czy autorytet ten wypływa ze wspól 
nej nienawiści tych ugrupowań do obozu 
nacjonalistycznego, czy jest wynikiem o- 
sobistego zaufania tych рагіуј do marszał 
ka Piłsudskiego, jest rzeczą calkowicie 
obojętną. Ważnem jest stwierdzenie fak- 
tu, że programem jednoczącym te ugrutpo 
wania jest osoba, a nie państwo, nie do 
bro narodu. 

Р. Р. $. morałnie rozbita na dwie czę- 

ści: zwolenników i przeciwników marsz. 
Pilsudzkiego, coraz chlodniej jednak po- 
czyna się odnosić do wytworzonego sta- 
nu rzeczy, pozwalając sobie na dość ostre 
słowa gorzkiej krytyki. I tak, poseł Dia- 
mand powiada: „Piłsudczykom brak zro- 
zumierea niebezpieczeństwa polityki, któ- 
rej całą treść stanowi energja czynu i roz 
tropność jednego człowieka. Przysięgają 
wprawdzie na szczęście marszałka, wyklu 
czając wszelkie niepowcdzerie, ale nie 
zdają sobie sprawy z tego, co się stanie, 
gdy sity fizyczne Piłs.uskiego zawiadą i 
me stanie organizacji żywotnej, gotowej 
По czynu”. 
Powiedzenie to, wskazujące na wzmagają 
vy się krytycyzm w obozie P. P, S., m- 
głoby być jednak z powodzeniem zastozo 
wane do samej P. P. S. jeszcze przed kil- 
ku miesiacami. Dziś się zmieniło i poset 
атап odważa się powiedzieć, że regi- 
me Piłsudskiego jest „pełna niehezpie- 
czeństw przerwą w rozwoju spolzcznym i 
politycznym Polski“, 

Głos posła socjalistycznego nie jest oo 
łobntonym. Podobne głosy dają się sly- 
sieć coraz częściej wśród dotychczas 
„wiernopoddańczej* lewicy a nimb i aure 
mą otaczające dotychczas inarsz. Piisud- 
skiego poczynają ус coraz częściej podda 
wane spektroskepowemu rozszczepianii. 
Matłach, który wypełznął w dniach ma- 
owych na ulicę, a następnie zostat uja- 
Tzmiomy, poczyna szemrać, wyrażać swo 
Је zadowolenie z zawieda:onych nadziei. 
Są to pierwsze jaskółki, zwiastuny паїса 
Kającego niebezpieczeństwa. Rośnie fer- 
ment wśród partvi stanowiących podsta- 


| 


„KURIER ZACHODNI? — Шел 77 cyca ТОЛ] гоч. 


wę obecnego regime'u, a co będzie gdy * się w chaosie nieprzemyślanych zagadnień 


nie stanie autorytetu, który utrzymuje je 


w karbach? A tymczasem zarazek komu- | 
mistyczny mocno się rozplenił w ciągu o- ' 


statnich miesięcy, czego dowodem są o- 
statnie aresztowania. Niepokój, depresja 
moralna ogarnia i tych, którzy tryumial- 
ne okrzyki wznosili gdy desdi do władzy 
i głośno wołali, że przynajmniej па 15 lat 
ujmują wiadzę w swoje ręce. Dziś gubią 


Prześladowanie katolików w Rosji. 


„Wozrożdenje* donosi, iż w Rosji eowiec- ` 


kiej rozpoczęły się ponownie prześladowaniu 
duchowieństwa i ludność! katolickiej. Wła- 
dze sowieckie odmawiają zezwoleń na zakła- 
danie nov ych рагай katolickich oraz prolon- 
gaty zezwoleń ma dalsze istnienie dawnych 
фага. W Kijowie, Charkowie, Moskwie, Pe- 
tersburgu i ćanych większych iniastach are- 
sztowana szereg wybilnyci paratjan katolic- 
kich, których oskarżono © szerzenie miedo- 
zwezonej propagandy religijne: oraz oświeca 
nie dzieci w Лист religii katolickiej. Kilka 
osób z pośród aresztowanych wydalono na 
prowincje. W Moskwie aresztowano i wyda- 


lono w ten sposób około 20 osób. przeważnie . 


państwowych. 

Wielką naiwnością byłoby cieszyć się 
z „dobrych czasów, ekoro one są tylko 
trochę lepsze œl najgorszych, a kardynai- 
nym błędem byioby usunąć się w zacisze 
domowe w chwili, gdy wulkan społeczny 
poczyna działać. Na jego działanie wska 
zują coraz to nowe oznaki. 

S.A. 


kiej зуе). Pozostałe w Moskwie osoby, od- 
rowiedziałne przed władzą sowiecką za dzia- 
lalność parafij katołóckich. wzywaue są со 
dwa—trzy dni do GPU., gdzie masą skla- 
dać relecje z całego przebiegu życia kostel- 
nego parafi. 

Podczas nabożeństw wkraczają niejedno- 
krotnie do kościołów katolickich gnrpy młu- 
dzieży komnnistycznej, które przerywają od- 
prawiarie mszy św. przez okrzyki przectwre- 
ligijne itp. Na Ukrainie sowieckiej жайа z 
katoswyanom przybiera charakter politycz- 
ny i przeciwpolski. Ksioża katoliccy są nie- 
jednokrotnie aresztowani, przyczem władze 
GPU. twierdzą, śż wszyscy katolicy w Rosji 


starców, niezdolnych do pracy. Źnależli się Í pozostają w tajnym kontakcie z Polską, oraz 
on: w miejscu swego zesłania w hardzo cięż- | na usługach paiekicgo wywiadu wojskowego. 


W sprawie szkolnictwa zawodowego. 


W kuiejdoskopie naszego życia społecznego 1 ceny. Dzis w większości przypadków trójka 


zasługuje dziś na specjalna uwagę zagudnie- 
nie szkotnóciwa zawodowego. Co chwiiż od- 
zywają sto w prasie głosy, nawołujące do toz- 
budowy szkoinietwa zawodowego. Pragnę 
śię do nich przyłączyć. 

Dziwne panują u uas przekonania со бо 
racjonalności systemów kształcenia. Gimna- 
zum, politechnika, umiwersytet — sranowią 
szczyt dążeń każdej. nawet пише] nzdolnio- 
nej jednostki. a skutki tego są już dzisiaj, po- 
mimo iak krótkiego doświadczenia od chwiiń 
odzyskania naszej uiepoliegło: 
widoczne. Rek temu. w artykule „Wykształ- 


—— 


najzupelniej | 


cenie techmezne w Stanach Zjednoczonych . 


(Kurjer Wanzawski Nr. 341 rok 


1925) polożyljem szezególny nacisk na potrze- * 
: a . . . 
hę kszialeenia Әпаш!едо persouelu teshnicz- 


nego. Bylem wtedy pol świeżem wrażeniem 
Ameryki. Anglji i państw zachodnio-curope - 
skich, różniee w sposobach Kształcenia w sto- 
smaku do zagranicy wysłały mi się tak rażące- 
mi, że uważałem sobie za obowiazek w pierw- 
szej linji poruszyć te nasze bolączki. Dziś do 
nich глід, bowiem ma jwaca umocniła 
mnie w іцо обе mych pogiądów ż dorzuci- 
ła mi trochę argumentów, które może lepiej 
przemówi do przekonania obrońcoru rozpo- 
wazechnion 
otólnego (zr 
tega odpowiedno usposobionych jednostek), 
kióry jednak, ze wzgledu na korzyści dla pań- 
stwa nie powinien mieć druzgocącej prze- 
wagi nud wykształceniem zawodowem. 

Profesorowie n nas powszechnie dają wyraz 
twier:lzeniu. że młodzież obeenie napływająca 
do wyższych uczejni stanowi w wielu przy- 
padkach element ztwelnie niezorjentowany. 
i nieprzygotowany do obranych studjów, a 
więc stanowiąwy balast dla uczelni * państwa. 
Niedawno pisano wiele o tem, że politechniki 
nasze nie wypuszczają dustateczne: 
inżynierów w sto«unku do liczby osób przy- 
jętych na studja oraz. ўе kształcenie jednu- 
stki kosziuje zbyt wicie państwo. Braki szkol- 
nietwa średniego są tego powalem. 

Wiem Моле do gmnszjum, gdyż niema in- 
nego wyhoru. Sieć szkół zawodowych jest 
najawetniej niewystarczająca dla naszych 
potrzeb państwowych. Ministerjam oświece- 
nia pubiieznego ma hardzo wdzięczne zadanie 
przed sobą w ciągu wielu nastęmych lat„by 
szkolnietwa zawodowe postawić na realnym 
gruneie. | dać mu warunki do normalnego 
rozwojn. Można z zadowoleniem podkreślić, 
łn niektóre ze szkół zawodowych, jakie już 
posiadamy mogą posłużyć za wzór racjonal- 
nago i praktycznego nauczania. Uczniowie 
tych szkół rozumieja | cenią ten skarb, który 
można zyskać przez predsze wyszkolenie fa- 
chowe w naszych ciężkich warunkach eko- 
uom:ćznych. 

Ж ust jednego z profesorów dowiedziałem 
się o rzeczy miezmiermnie charakteryetycznej 
dkh obecnego przeludnienia na pałitechnice 
warszawskiej. Dawnieji studenci rzadko kie- 
dy zadawalałali się otrzymaniem dostatccz- 
nej oceny na egzaminie i zazwyczaj zgłasza- 
li sie рола do prefesora prosząc o powtórne 
przegrzamiftowanie, celem роогажівпіа o- 


-X 
мо U паз systemu wykształcenia 
a koniecznego dla wieln do 
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stanowi ideał. Mudmcz taki pragnie tylko 
jak najpredze: ukończyć uczelnie, by nzyskać 
stopień naukowy, o który zawsze najwięcej 
chodzi jednostkom mniej uzłoluionym. 

Nie Ја się zaprzeczyć, że stopień naukowy, 
uzyskany па dobrze postawionej uczelni. daje 
wielką gwarancję wykwakfikowania jednost- 
ki. ale również prawdą jest, że jednostka ta 
wkrótce po ukończeniu staje wobec nieprze- 
widzianyah trzdności, Де stawia życie w je- 
go różnych odmianach і nieskończonym roz- 
woju. W naszych nieunormowanych jeszcze 
stosunkich. možna nieraz samym stopaiem 
nawcQwyd „arzepłynąć” przez wiele prze- 
szkód. ale naogół — sposóh teu zawodzi, bo 
чапка idzie naprzód, a studjować trzeba 
przez całe życie, о ile się chee, czy Чора 
stwu i społeczeństwu przysporzyć dobra. czy 
też nawet sobie, prowadząc biuro lub zajmu- 
jąc inną samodzielną placówkę. Dażenie do 
wyższego wykształcenia jest wtedy tylko 
usprawiedliwione, gdy dana jednostka zdaje 
sobie sprawe z tego. że się kształci po ta. by 
być dobrym fachowcem. a nie aby być inży- 
nierem dla tytnłu, po tak długich i mozolnych 
studjach. Sa zresztą u nas i inni ludzie, któ- 
rzy tych etudjów nie przechodzili. Przeczulona 
ambicia, Jw też WMugoletnie dośwadczenie 
każe im się nazywać śnżynierami. i епосі, 
піалу nasze tego zabraniają, spotykamy w 
Polsce „inżynierów“ na sefki. 

Dzieje się to dlatego. że miano technika 
wydaje się dia nas czemś upokarza,ącem i 
że nie wyrcbiłiśmy sobie jeszcze dość posza- 
nowania dla każdej pracy. Niejeden kończy 
politechnikę, a w życiu okazuje się mierną 
jencetka. mstepująca pod każdym wzgledem 
uzdolnionetnu technikowi. W Ameryce nie- 
ma echrony tytulu inżyniera. Konkurencja 
wytwerzyla prawdziwych fachowców. Jest 
tam wiele średnich | wyższych szkół technicz- 
nych, wśród tych ostatnich na pierwszem 
miejscu sto: Instytut Technologiczny w Bo- 
stonie, oraz Szkoła Inżynierji Uniwemwytetu 
Harwardowskiego w Cambridge. Wszystkie 
wyższe szzoły techniczne nadają pierwszy 
zasadniczy *topień bakałarza inżynierji. ale 
sam dyplom jeszcze nie wieie znaczy, gdyż 
przyjało się tam, że młody człowiek bierze 
się zawsze na początek na próbę. a dopiero. 
gdy ta wyjstdnie dla niego korzyetnie, roz- 
*zerzą ти się zakres pracy i podnori wynt- 
groszanie. Jednostki wzdelnione techniezmie 
luh organizacyjnie. mogą w Ameryce zawrze 
liezyć ma poparcie. o ile będą nadal pracowa- 
ły z tem samem zrozumieniem i zamiiowa- 
niem. 

U nas wielu stara się o dypiom inżyniera. 
smując nieraz myśk o latwiegszym chlobie w 
przyszłości „Nie za dyplom się pici, ale ха 
umiejętność, — jest to wytycma naukowej 
organizacji pracy. Kto uczy innych. ten wie 
najlepiej, że dyplom z najlepszej uczelni daie 
tylko podetawę i możność orjentacji. w spe- 
ojalnych problemach. ule praca fachawa wy- 
maga gruntownego i ciaglego trzymana re- 
ki na pulsie życia nuukowcyo. 

Zamiiowanie do pewnego rodzaju pracy i 
zdolności daja najwieksze kwałifikacje dia 
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każdego zawodu. Jeet to punkt widzenia ame- 
rykański. który przysporzył Stanom Ziedmo- 
czonym tysiące wybitnych jednostek technicz. 
nych, Żyjących dziś w atmosferze ulepszeń i 
wynalazków. Iustytucje IE Esona i Forda mo- 
gą być Фа тах przykładem. Z tych kiku u- 
wag mogna wyciągnąć wniosek, że wyższe 
wyksziułtenie teylmiczne, jest ekonomiczne 
nie dk każdej jednostki, a więc trzeba lu- 
dziom mniej nzdojmiocym dać możność uzys- 
kania iung drogą zawodowego przygotowa» 
nia, któraby mogło odowiedzieć ich zamiło- 
waniu i zdolnościom i stworzyć dlań modii 
wości egzysteneji. Tytko średnie szkolnictwa 
zawodowe jest do tego powołane. Rozbmio- 
wa i pielęgnowanie tego szkolmetwa popro- 
wadzi do rozwoju technicemego i przemysło- 
меро naszego kraju. 

Szkolmotwo zawodowe potrzebuje u nat 
trzech rzeczy: budynków. wykładowców i 
słuchkwczy. Dotychczas to szkolnic!wo brał na 
siebie skarb państwa. Natomiast w pań- 
stwach o większem rozmachu inicjatywa pry- 
watna powokun do życia szkolnictwo zawo- 
dowe. Tylko t} drogą można uzyskać szybki 
postęp i u пак, Ale napływ do szkół prywat- 
nych wtedy bedzie zapewniony. о lie szkoly 
średnie zawodawe będą równowyrawnione 7a 
szkołami średniemi ogólno-ksatałcącemi. Jed- 
поз Ка ze spacjałnem uzdotmieniem napewno 
podaży do średniej szkoly technicznej. o He 
wie, że po jej ukończeniu ma wohiy wstęp do 
рое никї. gdzie może ewentualnie dalej 
czerpać ze skarbca wiedzy | ezerzej rozwinąć 
awe skrzydła do twórczości, Tamowunie drog: 
wyohowańcam średnich szkół techniemyck 
jest niecelowe, a dła Polski wręcz szkodliwe. 
Jednostki umiej uzdolnione do studjów teo: 
retyczny<h, po ukończeniu średużej szkóły za 
wodowej, same nie zechcą. iść dale‘, będą je- 
dnak one posiadały już fach w зеки: oraz le. 
peze wiioki na przyszłość. 

Obecne trudne warunki nie pozwalają 
wszystkim absolwentom ginaazium wstąpóć 
do wyższej nezelni; ludzie tacy nie odaja 
społeczeństwu tej pracy, jaką moghby oddać, 
bo chociaż mają ogólne wykształcenie. są bez 
zawodn i nie wiedzą co począć ze saba. Die 
nich bin: nie starczy. debrobyt хая państwa 
opiera się przelewszystkiem na warsztatach 
technicznej pracy. Potrzeba nam w «ógnych 
gałęziach przemysłu techników. a wieć јак. 
najrychłe" przystapmy do ich ksztacenia, * 
dajemy im możność normalnągo biegu po dro: 
aze twórczej pracy w item wszechówiecie pe 
tężnej techniki. 

Inżynier Zygmunt Rudolf. 


Warszawa, w styczniu. l 
rrzysziośś zbytu naszego 
wegla w roku 1927, 


Jeden 2 wytbilnych przedatawie:eu polskie 
gu przediyslu węgłowogo wizieil „A. W.” 
мужыц na temat obecnej sytuacji, a w БЛ 
gólności konhmktur eksportowych. 

Na zdygiłaie, jakie są horoskopy ekspor: 
towe na rok 1927, dyrektor ów oświadczył, 
Że istnieja dune, pozwala ace przypuszuzać, 
że przy pomyśmej konjunktnrze ogólny øke- 
port wegla polskiego w calym roku 1927 o- 
«апе około 12 miijonów ton. lzksport w 
styczniu rb. maiej więcej da się utrzymać w 
granicach ekzport z grzdańń r. ub. 

Do Włoch wywnzitay miesięcznia okola 
120 tyż. ton. aczkolwiek ostatnie umowy po 
zwalają nam na wywiezienie 150.000 ton. Je- 
dnak іла десс transportowe przez Austrję 
nie pozwnlająa na zwiekszenie eksportu da 
Włoch. 

Do Rosji wywozi się obecnie niewiele, na 
pol *awie popczednich umów. W najbiiższych 
tygodniach mamy nadzieję zawrzeć nowe u. 
mowy. pozwalające aa wywóz około mikjona 
ion węgla polskiego rocznie do Rosji. 

Zakończenie strajku angielskiego odbiła 
ме Ujemuie na naszym eksporcie. zwłaszom 
do krajów bardziej uddmionych, sk Francji 
і Belgi. 

Rynek wewnętrzny mie odczuwa obecnie 
najmniejszego braku węgla przeciwnie. jest 
nawt w menkadym eiopniu przesycony. To 
też тоф eie niebezpieczeństwo, że w miecią- 
tai wiozemych i letnich. kiedy nastąpi dość 
gwaltowny «раім konsun]: wegla. nisty:ko 
mmale'e masz eksport. ale i wewnatrz kraju 
konalnie nie baja mogly hczyć na odbiorrów. 
gdyż zapasy węgłowe z zimy nie bedą jeszcze 
wyczerpane. 

Dotychczasewa działałność kom'sarjatu wę 
gloweęgo przekonała również i Rząd. że m 
=tytucja ta jest zgoła abęteczna. To też na 
konferencji międzyminisiecininej dnia 19 bm. 
zapadła uchwała, wypowiadająca sio za znie- 
seniem komiarjatu жестокото z duem 1 
lutego r. b- 


a. 
ZYSZARIEK. 


Atmosfera wsnółczesnego 
karnawału. 


Duu z niedostępnych wyżyn zszedł 
Do busów smetnej atmosfery. 
Zawolzą skrzypce, kwili flet 

I suną nimiy, bajadery. 


W tańcu sie wpiątał każdy frak 

W niowieśc'ch eukien nikłe strzepy 
Funie paważiy mąż i Żak, 

Miode dzierletki, stare klempy. 


Алепа ruchów, śm'at ść rąk, 
Mylą zaszły oczy. zmiete lica. 
l iańczą seanie, wolno w krąg, 
Шак widma w świode mdłym ke' 


Za wodzą skrzypce, kw'li flet 

I enug nimfy, bajadery. 

Czio w objęcia martwe w:zeH 
Ka:awaniarskie; atmostery. 
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Wznowienie poran”ów dla 
młodzieży w kinie Udziałowom 


W swoim czasie, dzięki inicjatywie lu- 
dzi dobrej woli, powstała w Sosnowcu ko 
misja, wyjoniona g pośród nauczycielstwa 
szkół miejscowych, która postanowila w 
każdą niedzielę i święto urządzać poran- 
ki dla mlodzieży w kinie Udziaiowym. Był 
czas, że poranki te miały duże powodze- 
nie, gdyż obok młodzieży spotykało się 
na porankach wiele osób starszych. W o- 
statnich atoli czasach, z przyczyn bliżej 
nam nieznanych, wspomniana komisja roz 
wiązałą się, a sprawę urządzania poran- 
ków ujęli w swe ręce ludzie, niemający 
nie współnego z młodzieżą szkolną. Urzą- 
dzane przez nich poranki nie miały powo 
dzenia, gdyż ani programem, ani treścią 
nie odpowiadały tym celom, jakie sobie 
zakreślii inicjatorzy tej imprezy. Obecnie 
sprawę tę wziął w swe ręce Związek nau- 
czycielstwa szkół powszechnych, który 
nie ma zamiaru żerować na porankach, 
lecz chce odciągnąć dziatwę szkolną od u 
licy i dać jej godziwą i tanią rozrywkę, 
stawiając zawsze na pierwszym planie 
przy układaniu programów pierwiastek 
kształcący mlode umysły. Na parankach 
tych, obok wyświetlania obrazów, wystą- 
pia zawsze chóry szkolne, będą odgrywa 
ne utwory sceniczne, wygłaszane monolo 
gi i aktualne utwory poetyckie. Słowem 
Związek nauczycielski doloży starań, aby 
każdy taki poranek był prawdziwą ucztą 
duchową nietylko dla dziatwy szkolnej, 
ale i dla osób starszych. Jeden z takich 
poranków odbędzie się dnia 23 stycznia 
т. b. Początek о godz. 11 m. 30. Wejście 
na parter 20 gr., na balkon 40 gr., do lo- 
ży 50 gr. 

A. S%ipirzepa. 


Nowy program 
w „Раміет Nku“. 


Ściśle mówiąc program nienowy, lecz 
rewja najlepszych, przynajmniej zdaniem 
twórców widowiska piosenek i revuetek, 
znanych już stałym bywalcom tea:rzyku. 
Istotnie, дође poszczególnych części pro 
gramu „Na calego" jest tralny i śmiać się 
można, szczególnie, gdy sią jest widzem 
z galerji, gdzie, jak wiadomo, znajduje się 
publiczność najwdzięczniejsza, sympaty- 
cznie niewybredna i biorąca wszystko, со 
się dzieje na scenie, za dobrą monetę. 

Dobrze zrobiono, że w programie zosta 
ła umieszczona melodyjna „Dziewczyna 2 
Barcelony“ i gdyby przytem p. Leliwa, 
posiadający głos miiy, popracował jeszcze 
nad dykcją, to wszystko byłoby w porząd 
ku, Z prawdziwą przyjemnością trzeba 
podnieść zaletę, którą zdobył sympaty- 
czny śpiewak na deskach sceny „Pawie- 
go Oka“, mianowicię p. Leliwa posiadał 
swobodą ruchów, nauczył sią uśmiechać 
do publiczności i wskutek tego przestał 
jej być obojętnym. 

Р. Radwanówna jest znacznie lepsza w 
mazwkach, niż w piosenkach nowocze- 
snych. i 

Tak zwany „kimematograt", bpiewany 
przez Leliwę, jest miejsoami wcale dowei 
pny. Autorem „kinematografu" jest par- 
tner p. Leliwy. р 

P. Oleniecką, jak zwykle olśniewała tę 
4656 widzów, której jesz ulubienicą, swoi- 
stym temperamentem i humorem. Rodzaj 
uzdolnień artystycznych p. Ołanieckiej 
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„KURJER ZACHODNE — nemes Z3 stycznia 1977 rotu. 


poł. z domu famil, С. С Śchóa. 
Cześć Jego pamięci! 
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jest tego rodzaju, że powinniśmy ją wi- 
dzieć jak najczęsciej -w rolach i ріоѕоп- 
kach charaktirystycznych. 

Nie od rzeczy będzie zwrócić uwagę 


Kronika Zagłębia. 


KALENDARZYK. 
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23 Dziś Ildefonsa В, W 


Jutro Tymcteusza B. M. 
Wsch. шойса 7.44 
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W niedzielą о койшше 4 ро тат сагай 
„Bóg, człowiek i szatan”. : è 

бү niedzielę o godzine 8.15 „Ат®„ dzień i 
nw" komelja w 9 aktach Niowlezniego. е 

W pomedziałek, dnia 54 w Dąbrowie w sadi 
"Коше" „Bóg, odowiek i szatan“, 

W środę, dmie 26 w Војта w sali „Ourso“ 
popoinóniu о godzinie 4 baśń fantastyczna w б 
obnazaah „ins i Małgosia", wieczorem 0 gmdznio 
B.15 głośna вилка J. Gordina „Bóg, człowiek i 
szatan". W próbach sensacyjna sztuka Arcolda 
Ridley'a „Pocłąg widmo”. 


„PAWIE OKO“. 
Dziś 3 przedstawienia o godzinie 5, 7 19. 
„Pawie Oko“ w Dąbrowie. 
W środę 26 o 8.15 w kinie „Komota” „Trado- 
жаль w Pawiem Oku“. Bilety u p. Piotrzaka 
„Pawie Oko“ na Saturnie. 


W ozwantek 3 lutego w klubie na Saturnie 
rawja „Do góry nogami”. Udzial onego zeepwiu. 


Kinoteatry w SOSNOWCU. 


grają dzisiaj. 
„Udziałowy* „Саг Міксіа: II-gi i ojciec 
Htipon". 
„Оаза“ „Targowisko życia”. 
„Sinke“ „Czity orzel”. 
Momus: Pat i Patachon jako bokserzy. 


Р, Czesław Kowalsai starostą 


Obecny љағерса siarosiy bęuziiskiego р. 
Czesiaw Kowalski, zostal mianowany elaro- 
віз nowego powiaiu Zawierokiega. 

Dzięki 06000. zaietóm, p. U. Kowalski 
zdobyl sobie na dotychozasowem elanowisku 
ogóiny wzacunek i powierzenie mu kierownic- 
twa nowego powiatu zostało z zadowoieniem 
przy.ęte przez miejscowe spoleczeństwo, 2 10 
z uwagi na przekonanie, że p. starosta, zna- 
jąc doskonałe teren pracy oraz warunki lo- 
kaline, wywiąże się doskonale ze swych obo- 
wiązków. 

Na nowej placówce życzymy p. staroście 
powodzenia i jaknajlepszych wyników pracy. 

Kwestja mianowania zastępców starostów 
w obydwu powiatach będzie w tych dniach 
załatwiona. 

Przy :posobnośi przypomnieć należy, iż 
powiat Zawiercki rozpocznie swe istnienie 
od dnia 1 kwietnia r. b, a to w związku z 
przesunięcem przez władze okresu budżeto- 


wego. 


Przyjazd gen. 08 181600 
do Zagiębia. 


W dniu wczorajszym przybył do Zagłę- 
bia inspektor armji, gen. Osiński, który 
w towarzystwie dowódzcy 23 dywizji, 
gen. Zająca, dokonał inspekcji garnizonu 
będzińskiego. Ро szczególowem zwiedze- 
niu koszar і zaznajomieniu się те stanem 
wyszkolenia wojska, gen, Osiński wyraził 
uznanie dowódcy garnizonu, рий. 
Szukkowi za wzorowe prowadzenie powie- 
rzonezo ach.e oddziału, a koipusowi of.cę, 


$. T p. 
JAN SITKO 


długoletni członek Związku Majstrów Fabrycznych w Sosnowcu, czło- 
wiek zacny i prawego charakteiu rozstał sęz tym światem un 21 bm 
Pogrzeb odbędcie się w niedzielę t j 23 b, m, о godz. 
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Stroskanej rodzinie składamy nasze współczucie, 


Związek Majstrów Fabrycznych 
Rzplitej rolskiej odd. w >оѕполси. 


2.30 po- 


kierownikom artystycznym na ubiór chó ; 
rzystek. Żupeinie nieefektowna suk.enka ' 


„ psuje obraz ł razi w porównaniu z suknia 
‚ mi solistek. 


skiemu za pracę nad wyszkoleniem żoł- 
nicży. 

W południe odbył się w kasynie obiad, 
poczeia, o godz. 3 ро poi, gen. Osiński wy 
jochał do Katowic. 


0а Redakcji. 


Z dniem dzis jszym wprowadzamy feljeton 
pt. „W świecie najnowszych książek”, pióra 
znanego litoraa krakowskiego p. Witolda Ze- 
ohentera. eljeion tem będzie się ukazywać 
dwa razy w miesiącu 


Aktualne ostrzeżenie, 

W różnych państwach zagranicznych ixt- 
nieją pumysiowe przedsiębiorstwa, zajmujące 
się urządzaniem wystww „mięjzynanadowycii'* 
i udzieluniem wystiawiom zagranicznym 
wszelkiego rodza, u odznaczeń, ж posiaci dy- 
plomów, nagród, medali itp. 

О ren.owności tych przedsiębiorstw Świud- 
czy fakt, iż wywyłają оше do różnych гайн: 
agentów, którzy odwiedzają firmy i zakłady, 
uumawiając do wzięcia udzialu w tej lub in- | 
nej wystawie, przyczem zgóry, natunun'e 
za grubą apiaią, gwarantują otrzymanie od- 
zna >zenią. 

Proceder ten znany był już w czasach przed 
wojennych i w Zagłębiu kika firm padło o- | 
Бата oszustów, otrzymawszy po zapłaceniu | 
większych sum, okazałe odznaczenia, które 
następaie okazały się bezwartościowe. 

Obecnie ożywioną oszuka szą działalność 
ujawnia kilka takich przedsiębiorstw we Wio- 
czech, wobec czego prezydjum ministrów w 
Rzymie ostrzega za pośrednictwem poselstwa 
polskiego firmy i zakłady w Polsce przed tego i 
rodzaju nieuczciwą spekulacja, mającą па ce- 
lu tylko wyłudzenie pieniędzy od nieświado- 
mych. > 

Przy sposobności zauważyć trzeba, że i w 
naszym kraju zaczęto już urządzać pomyelo- 
we wystawy, jak to miało miejsce w War- 
ezawie i Częstochowie, gdzie prywatne przed- 
siębiontwo orgamizowało wystawy Жа wia- 
ego zysku. 


Dobierają się do kasy miejskiej. 

Na ostatniem pesiedzeniu zarządu m. So- 
smowoa omawiano niezwykły projekt plaine- 
go oglaszania uchwał podatkowych Rady 
miejskiej w soc,alistycznym tygodniku „Gios 
Zagłębia *. Bardziej ziównoważeni członkowie 
Magistratu narazie wstrzymali się od uchwa- 
lenia tego „niosku i postanowiono 6prawą 
przekazać do rozpatrzenia Radzie miejskiej. 
Nie przesąlzamy zgóry, jakie stanowisko zaj- 
mie w tej kwestji Rada, aie zwracamy uwa- 
gę, że nikt dotąd z mieszkańców miasta nie 
skarżył się na dotychczasowy sposób plaka- 
towania uchwał podatkowych Rady miejskiej. ! 
Nie %achodzi więc gwałtowna potrzeba zinia- | 

1 


кшт: 
| 
| 


ny, tembardziej, że oddanie os szeń do pi- 
эша 300,alistycznego, które rzadko kto szyta, 
ру:ођу niczem jonam tylko formą subewencji. 
Socjaliśai, oczywiście, mogą, a nawet powin- 
ni przyjść z pomocą finansową swemu orga- 
nowi partyjnemu, pod tym jednak warn" iem 
że aubwencja nie będzie czerpana z kasy miej 
skiej, a zatem z funduszów społecznych, lecz 
z kieszeni członków Р. Р. S., lub z kasy tej 
pariji, kiura przecież nie jest identyczną z 
kagą miejską. 
Podziękowania 

Zarząd Akademickiego Koła Zagłębian w 
Krakowie tą drogą składa najserdeczniejsze 
podziękowanie klubowi  urzędnicz, Tow. 
oatu“ za oliarowanie dwustu ch oras | 


Nr. 28. 


za urządzenie zabawy па rzecz naszego Ко 
ła, zarządowi 1 dyrekcji Tow. „Satum”, JW. 
Panu Redaktorowi Tadeużzowi Opiole. J.W. 
Panu Redaktorowi Henrykowi Hausemu, pan- 
nie Natalji Wróbiównie za wydatną pomoc 
przy urządzaniu zabawy oraz JW. Panu wt. 
dyr. Obrąpalskiemu za ofiarowanie 20 zl. na 
rzócz naszego Koła. Podnieano: Henryk Kra- 
snodębski— prezes А. К. Z., Sianisiaw Ratoń 
—ekretarz А. K. Z. 

Inż, dyr. Obrypalski złożył na Akademickie 
Kolo Zaglębian w Krakowie 20 zł. 


Zebranie „Sokola“ w Milowicach, 


Otrzymaliśmy następujący komunikat: 
W dniu 6 lutego rb. odbędzie się walne do- 


į roczne zebranie członków Towarzystwa gimn. 


„об!“ w Milowieach (Huta) w sali cchrenk: 
przy ul. Piisudskiego nr. 73, z następującym 
porządkiem obrad: zagajenie zobrania; wy- 
bór prezyujum; odczytanie protokułu z po- 
przedniego wainego zebrania; sprawozdanie 
zaradu z dziaiamodci za rok 1926 oraz za- 
twierdzenie bilyssu; sprawozdanie Коту) re- 
wizyjnej і sądu honorowego: uchwalenie hu. 
ułetu; wybór członków zarządu; wybór ko- 
misji rewizyjnej i siu honorawego; wolne 
млі. 

Zebranie odbędzie się o godz 0 rano w 
pierwszym terminie, a o godz. 9.30 rano w 
tymże dniu w drugim terminie bez wzglęlu 
na "cig przybyłych. 

RZE рачаи лисе EE WEN 2сзч т POZZO AK с жет== 

Takt... ale to płótno firmowe Mieszu 
skiego to fakzycznie jest dobre! 5% 


W obronie rolatrości tow. „Zrzeszenia Ru- 
dzicielskiego". 

Redakcja nasza otrzymała następują- 
сеј treści liet poruszający b. ważną kwe- 
stję: 

„W zeszłą n.edzielę odbylo się zebranie 
członków Zrzeszenia Rodzicielskiego pod 
przewodnictwem iuż, Śmolskiego z Dybro 
wy. 

Na żądanie przewodniczącego prezes 
zarządu stwierdził przez odczyjanie listy 
imiennej, że Zrzeszenie liczy 92 członków. 
Na sali obecnych było 27 czlonków. Ponie 
waż statut wymaga obecności jodnej trze- 
ciej członków zebranie to musi być uzna- 
ne za aieprawo:n0cne. 

Starut przewzduje, że w drugim termi- 
nie zebranie powinno się odLyć po upły- 
wie T-iu dm. Tymczasem zebranie zos 4:0 


| przeprowadzone a nawet poriszano na 


nim tak ważne sprawy jak zmianę statu- 
tu i dukonano wyboru nowego zarządu, 

Ciekawe jes; również, że na sali kurso 
waiy 2 listy kandydatów. Na listę przeci: 
wników zarządu giosowato okolo 10 osób 
a ponieważ wybierano 17 osób do wiadz 
twarzystwa i wogóle ohęenych było 27, 
stąd prosty wniosek, że Zarząd wybrał 
mniejwięcej siebie. 

W sprawie zmiany statutu p. Stanislaw 
Woł proponował skreślenie ustępu mú- 
wiącego, że czionkowle mogą być tylko 
wyznania rzymako-katolickiego, co było 
w intencji założycieli. 

Przeciwko prawomocności zebrania za- 
protestował członek zarządu p. Antoni Du 
biński, 

Wprawdzie nie doszło do zmian statutu 
ale nowoobrany zarząd zwołuje na dziś 
na godzinę 3-4 popol, zebranie w drugim 
terminie i chce na nim przeprowadzić ową 
zmianę statutu sprzeczną z intencjami za- 
łożycieli, a ułatwiającą dostęp do placów- 
ki czysto polskiej elementom niepolskim. 
О ile mi wiadomo starostwo będzińskie o 
nieprawomocności zebrania zostało poin- 
formowane. Nie mniej jednak wyraźna 
tendencje pewnych osób powinny wzmóc 
czujność czlonków Zrzeszenia kKodziciel- 
skiego i spowodować liczne przybycie na 
dzisiejsze zebranie, celem  zaprotestowa- 
nia przeciwko próbom osłabieniu chara- 
kieru polskiego placówki jak zasłużonej 
jak gimnazjum Zrzeszenia Rodzicielskie- 
go”. 

„Podpisano: jeden z uczestników zebra- 
nia. 


Przeciw t. zw .„łapaczom*, 


Związek kupców samodzielnych m. Soznow 
ca zawiadamia nas, że przy tej organizacji 
powstała komisja do walki z nieuczeiwym 
Һап с { szkodliwymi pośrednikami uiezny- 
mi, tzw. „łapaczami”, którzy teroryzują kup» 
ców i kupujących. 

Komisja oprwowała odnośny regulamin i 
wydała w kilku tysiącach egzemplarzach o- 
dezwę, nadto przeciw niestosującym się do 
regulaminu kupcom przyjęła ostre środki. 

We wspomnianej odezwie powiedziano mig 
dzy innemi: 

Kupiectwo potępia jaknajostrzej wprowa 
daony zwyczaj warbowania | przyjmowania 


Ne. 


kupujących od szkodliwych pośredników u- 
licznych, tzw. .łapaczów*, którzy teroryzu- 
jae kupców, wymuszają od nich wysokie o- 
maty. 

Z dniem dzisiejszym; ży zerwać wszelki 
kontakt z „lapaczami”. s tuemu kupcowi 
nie wolno przyjmować kupujących od „łapa- 
czów”, ап! dawać im ;akiekojwiek wynagro- 
dzenie, 

Komisja wzywa kupiectwo, by przeciw 
nicstosującym się do powyższego, przedsię- 
Хаб wspólnemi silami stanoweze środki. 
zmierzające do uzdrowienia panujących sto- 
suuków i podniesienia etyki i autorytetu ku- 
piectwa. 

Jednocześnie uchwalono zwrócić sią do ku- 
pujących, zwłaszcza do przyjezdnych. aby 
da własnego dohra nie pozwalali się terory- 
zować przez „łapaczów'. 


Zjazd instruktorów Chorągwi Zaglębiowskiej. 


2%, tj. dnia 28 bm. o godz. 19 w lokalu 
„Ranku Zagłobia* w Sosnowcu. Malachow- 
skiego 11 odbędzie się zjazd instruktorów 
drużynowych i przybocznych Chorągwi Za- 
glebiowskiej 2. II. P. 

Na z'eńdzie wygłoszone będa referaty: Or- 
ganizacija Kół przyjaciół harcerstwa, Dosto- 
sowanie naukowej organizacji pracy w druży- 
nach oraz smrawozdania z pracy w drużynach. 
Ха powy; zjazd zaprasza komenda Cio- 
ragwi przyjaciół harcerstwa. 


Dzisiejszy poranek dla młodzieży. 


Dzisiaj o gedz. 11 m. 30 w tentrze eosno- 
wiockim Koło samopomocy przy liceum S. 
Podkajowe: urządza poranek, na który zlożą 
się: obrazy gimnastyczne, chór. obrazy ece- 
nezne i balet dziecięcy. 


„Dyplomata wiejski“ na Pogoni. 


W niedzieię dnia 28 styczu'a rb. a godz. T 
тїп. 30 wiecz. w sali Związku Zjednoczenia 
znwodowego polskiego na Dogoni zostanie 
odezrana po raz drugi przez sekcję sceniczną 
zku mlodzieży „Jedność* arcywesola 
sztuka ludowa w 4 aktach pt. „Dypiemata 
wiejski” ze śpiewami i tańcami. Czysty zysk 
г powyższego przedstawienia przeznaczony 
11770 na posadzkę do kościola pogoń:kiego. 


„Jasełka w szkole ćwiczeń. 


Dziś, w niedziele, o godz. 81 pól pop. w zali 
gimnastycznej eeminarjnm mę &0- 
е пат Wawel 1, dzięci ze szk: ły слугой 


dezmją powtómie „„Jasełka”. 


64 rocznica powstania styczniowego. 


Zarząd Domu ludowego przypomina za ną- 
szem pośrednietwem, że 23 bm., w niedzielę, 
o godz. 7 i pół wieczorem, w lcza'u przy nl. 
Jasnej 26, odbedzie się uroczysta akademia 


na cześć (4 rocznicy powstania styczniowe- 
go 1863 r. Na program złożą się: śpiewy chó- 


ru, odczyt p. prof. Nawrockiego, fragment 
steniczny—epizod z powstania, dekzumacje. 


Z Nowej Wsi. 


W ubiegłą niedzielę odbyla się w Nowej 
Wai choinka dla dziatwy szkolnej, urządzona 
staraniem miejscowego nanczycielstwa pod 
kierunkiem kierownika szkoly p. Fr. Czapli. 
Dzieci popisywnły się śpiewam: i deklamacja- 
mi, jak również odegrały dwie jednoauktówki 
pot t. „Korale Kasi i Marysi" oraz „Kolysan- 
ka Jezuskowa". poczem zestały obdarzone 
Jakocjami. Tradycyjna ta impreza wzbudziła 
tak wśród miejscowej mdna: ak i okolicz- 
nych wiosek wioikie zainteresowanie, to też 
ołszema remiza Straży ogniowej ochatniczej, 
w której uroczystość ta aię odbyła. wypelnio- 
na była po brzegi. Należy podkreślić, iż 


4 OW- 
nież inteligencja okoliczna przez swój liczny 
udział poparła to przedsięwzięcie. 

Dowiadujemy «10,310 w Nowej Wri założo- 
no Koła młodzieży, które w krótkim сла! 
zamierza wystawić jasełkę pod nazwą „Be- 
tleem Polskie", sądzimy przeto, że łudność 
tamtejsza poprze młodych amatorów w ich 
poczynaniach. 


j Z kina Р. М. S. w Grodźcu. 


- Dziś w kinie Р. М. S w Grodźen wy- 

świetlany będzie piękny dramat z Rudol- 
Чет Valentino na czele, pt. „Kawiarnia 
pod upadłym aniolen". Paczątek o godz. 
1.80 1 6.30 wiecz. 


Zabawa (aneczna. 


W dn, 2 lutego polski Związek zaw. chrze- 


| бојало] slużby domowej w Dąbrowie urzą- 

dza. w sali „Opnieka” zabawę taneczną, uroz- 
йа toną niespodziankum:. Zarząd Związkn 
PSE chiebodawczynie o zezwolenie członki- 
LK fom na przyhycie na zabawę. Początek o g. 
iecz. Bliższych intormacyj udziela Źwią- 
sk ш. Коен: 5 w Dabrowie пй 012.0 — 


„KURJER ZACHODNI“ — 


т'ейл!с!а 23 stycznia=1927 rokn. 


Epidemja samobójstw. 


ŚMIERTELNY SKOK Z BALKONU. — DESPERACKI KROK 


Nie pochowano jeszeze zwłok samobój 
czyni śp. Janiny Glowackiej.  wyrzuco- 
nych przez fale Przemszy. a znów mamy 
do zanotowania wypadki samobójstwa, 
których ofiarą padły 3 mlode życia. 

20-letni Chil Brauner. zamieszkasy “rzy 
rodzicach w Sosnowcu przy ul. « 4 
roku 

chorował na epilepsję. 
Choroba ta niezwykle отера. mlodego 
Chil, żadnego życia beztroskiego. Pomi- 
mo leczenia się. choroba nie ustępowała, 
doprowadzając młodzieńca do rozpaczy, 
obrzydzając mu życie, które przedstawiał 
sobie inaczej. I cto w ubiegły czwartek 
postanowił rozstać się z życiem. 

Środkiem do popełnienia samobójstwa nie 
była trucizna, kula, ani też sznur. Młodo- 
ciany desperat wybral inny sposób samo- 
bójstwa. Oto wyszedłszy krytycznego 
dnia o godz. 8 wiecz, 

na balkon I piętra domu, 
w którym zamieszaćwal. spojrzał poraz o- 
statni na gwiaździste nieko, poczem 

runąt z wysokości na bruk. 
Skutkiem gwaltownego upaku, 
złamania podstawy czaszki, ср hyi 
czyną śmierel. 


doznał 
pizy- 


Drugi zaś wypadek — to samobójstwo 
| mn 


2 UCZENIC 


przez utopienie sie. 

Oto dwie uezemiee państwowej żeńskiej 

szkoły zawodowej w Sosnowo: 

15-letnia Zoija Wieczorek: 
zamieszkała qłrzy rodzicach w Sosnowcu 
(Narutowicza 14) i 

15-letnia Stolezyk Antonina, 
przebywająca również przy rodzicach w 
Sosnoweu (Szpitalną 4) owzymały niedo- 
stateczne Stopnie za swe Dostępy w szko- 
le. 

Ambitne dziewczęta tak wzięly to do 
serca, że postanowiły przerwać naukę. Je 
dvny sposób tego widziały w sumobój- 
stwie. 

Rozmawiając z koleżanką swą Tocho- 
wiczówną Kazimierą, zwierzały się. że u- 
topią się podobnie jak Głowacka. To sa- 
mo mówily równicź w domu i rodzicom. 
Rodzice jednak nie brali tego na serjo, 
nie przypuszczając, aby córki ich miały 
coś podobnego uczynić. 

Сау jednakże dziewczóta. уузу onc- 
gdaj wieczorem o godz. 9 wiecz. z domu 
i nie wracaly do godz. 11, rodzice zanie- 
pokoiki się nie na żarty. Awrócili się prze- 
10 do до оде polieji w Sieleu, za- 
wiadzmiająę o zniknięciu swych córek. 

W chwili, gdy piszemy те słowa poszu 


- kiwania poleji trwają narazie bez skutku. 


Z życia Niwki. 


OŻYWIÓNY KARNAWAŁ. — PIĘĆ ZABAW TANECZNYCH, 5 PRZEDSTAWIEŃ. — 


GDZIE AUTOEUSY? — DER 
Karnawał w Мусе w iym roku jest mmeby- 
wale ożywiony. I Ux w emilia Low, Шах, — 


Чаш, олуу эб лач Masa, djące ZBUdWY: | 


Ww deh шайы едо Wgd Босоо МИ бшш 
задам laueczua UZ сопа juje 1. M. 5. 
przy зару йаша!ё иси аА, — W 
cylwtsiTUWą LUW. шна, U. 7 KU 
пусу ула ZAWAWĘ przy Пацу Ude золи 
WwaiRób i luxtrolerów, W шый 8 b. ш. 
urząuziłą drugą zmwawę przy jeszcze Kezi. - 
szym udzinie рохо a w ис SUDWIĘ итна 
wę zosganizówał „Sokoób”. 

W dalszym ciągu projektowanych jest po- 
dobno jeszcze kura zabuw umuecziuych. Ludy 
dodany do tego uwa przedeniw. Bede- 
cmu”, Awa jazedsuwicau „Szeyki parcer- 
skiej, zabawę taneczną „Puru w sii ki- 
na, która oizadczala sę nietysko frekwen- 
eja, te 1 wybrykuui weproszuayeh andru- 
sów i interwencja Ji, to byuziemy ш 
Owuz, który pozwala robić przyjawzcze: 
że nie jest znowu tak smuine i ciężkie to ży- 
cie na tym padole lez, skoro w tam krótkim 


пос 


B 


Pid. 


Sprawa uregulowania ruchu autobusowego, 


Wydane osiatuio zarzą lzenie przez stąto- 
stwo, określające czas trwania postoju auto- 
busów va przysitukach, bynajniniej nie 
nie na poprawę stosunków | nie usunie 
tycheziwowych bezaczek, w nustaci przepei- 
w autobusach, różnych wybryków kie 
ów i fatalnego stanu aut. Коши Кае 


uu= 


wiy- 


autobusowa prowadzona jest w ecclach zarob- у 


kowych, ипо więc przedsiębiorcy do 
jeżdżenia z pustym autobuscu nie poprawi 


|sytnacji, zdarzają się bowien урашы, że 


niekiedy antobus musi : pół godziny. 
nim zbierze wię ołpowie 11056 jadzcych, 
to też byłoby więce! potrzebne wydanie za- 

‚ króreby miało na celu usunięcie 
mych powyżej wybryków i samowoli 


Fatalna droga. 


Donoszą nam z Ząbkowic, iż odcinek dro- 
gi prowadzącej obok kościola znajduje się w 
okropnym stanic, tymczasem na drodze tej 
panuje ożywiony ruch kołowy, gdyż tamtędy 
przewożony jest ze wszystkich kamieniolo- 
mów хей na rampe kolejowa. Skutkiem 
zaniedbana drogi. dzieja «Ге tam тузоге przy- 
kre гаја, przedewszy m zaś ojhywa 
się okropne katowanie koni. które nic 
zirżuiętczo po 0“ woz z i (їл ЗУ 
gnąć z przepasuych dalów. 

Możeby policia але во олд zwrócla па to 
uwag ra рле Та kutewaain keni C 
zaś gmina lub Sejmik роу zim 
relu kałowczo do ezam паралуу. 


Skazanie szulera 

(1) S4d pokoju w Sosnowcit skazał na 
30 złotych grzywny Michala Sternala 
(Pańskn 23) za urządzanie w swem miesz- 


mogą 


GOLEM. -— L. 0. P, Р, 


udwyło 


bo zaiedjwie J-tygodużowym оке 
Się U иде „Vie гел. 

U олбу w zali ki „CdStAWICIÓH Z U- 
działem „ariysaki” teatrów warszawskich, le- 
piej zitue 
nie zauówowła 
w 


‚ bo bylo ono parodją, która 


wego 


nawe: иа}пийе] wyore: 


Munobisy, które pewien czas kumsowiiy, 
bardzo niezezujarnie zresztą, — między 50- 
можи а ką, od dluższego już czasu 
zupelnie pr iy kursować. Wobec tegó by- 
doby Ja Ы 
kurs Sosnowiec—) 
dobrane, a prawdozołobnie znaiazlby 
ięutured, któryby lepiej «реч 
z Koncesji 
d objaw dzialalności tutej-ze- 
go Kola L. О. Р. P. zanotować należy, że 
iem tero Kela wydany został jeden z 
ace się w dabrow- 
iezej czteremiesęczne kursy 
omicze i jrzeciwga: swe, 


Ryś. 


wka prawo ta zostało 0- 
1n- 
ial wa 


kaniu haz 


rdowyth gier w 
wanie naiwnych., 


Ка zag 


Dohrana trójka. 


(1) 16-ietni Mieczysław Gryber 
skiego 128). 16-letni Franeszek Czech 
(Piłsudskiego 130) i 15-letni Stefan Ju- 
kowski (zam. tamże) dlugo się muadza- 
Ji, wkońeu wszakże uradzili, ukradli bo- 
wiem Józefowi Bąkowi  Piisudskiego 
130) piecyk żelazny wartości 8 zlotych. 
Narady te jednak nie im dobrego nie przy 
niosły — Sad pokoju skazał każdego z 
nich na karę 2 tygodni а ЖО 2 zwit- 


Pikl- 


szenień wykonania ua przeciąg dwuch 
lat. 
Gnacik przed sądem. 
@) 27-letnia Władysława Gnacik (Kali- 


ska 18) kupiła od jakiegoś złodziejaszka 
kurę, skradzioną Iekowi Majerowi Szlezy 
zyngerowi (Narutowicza 2 20) i chciała na- 
stępnie sprzedać ją z zyskiem na targu 
przy ul. Modrzejowskoj, że jednak odda- 
wna prześladował ją pech. przeto odda- 
gier skuret oheeny па targu, poznał swo 
ją własność i odtlał Wla awe Gnaucik 
w ręce policji. Sąd pokoju skazał ją za pt- 
sersiwo ua иез aresztu, 


Przestrzegać f maldunkowe! 


у 
Sosnawen skazał za 
бу nieldunka- 
i Dzie- 


(1) Зал pokoju w 
її przestrzeganie e 
wych Wyjsiecha danik f 
wieza 5) na 10 ziotych grzywny. 


Kradł Edzio пае i węgiel. 
(M 1f-loini Edward Кас :Pilsudskiego 


żeby koacesjodarjuszowi na ; 


Ой01 zawdzięcza swą światową 512 
we jedynemu w swoim rodzaju długo: 
trwałemu działaniu. Podczas gdy inne 
płyny do ust wywierają swoje działa: 
nie w trakcie tych kilku sekund płuka- 
nia ust — Odo! przenika podczas plu- 
kania między zęby i w błonę śluzową 
i działa jeszcze długo po jego użyciu. 
Przez tę specyficzną właściwość Odolu 
"my tbicra się rozwojowi procesów gnil 
r. w famie ustnej, 217 
UUU ЕЕЕ 
66) ukradl na szkodę kolei 0,8 kg. nafty 
i 8 kg. węgla. Sad pokoju udzielił mn za 
to nagany. 


Jeszcze krainą ruble. 

(1) Jeżeli wema nie lepszego do zwę: 
ALE — trzeba zwędzić chociaż parę ru 
bl. Tak rczamował widać 15-letni Role: 
sław Kuźniak (kolonja Drazylja) i dlate: 
go przywiaszczyłesulie 4 ruble i 50 kopie 
jek swego sasiada. 1 pukuju innego j 
duak byt zdania i skazał młodzieniaszka 
na 2 tygodnie aresztu z zawieszeniem wy- 
konania tej kary na prze 

Fałszywa 20-ztotówka. 

E Ары Sz: ‚ан белшу w Sos фкр 
pzy ul. Fiorja 2, wręczył zamieszku: 
jącej w tymże doniu właściwielce sklepiku 
тий Teoavzj: 20-ztotówy banknot. Baykiqotw 
wikt ne chwal przy,jć 01 Krużowej, gdyż 
ckaza: sie on {шу меш. Krnżowa przeto 
zwrócja się do Trajana, aby go sobie sa- 
brał. Теп, nie tłonracząc stę wicie, odebrał fal- 
syfikat od, мадех iepu. Manipulacja 
ta, zfakszywą dwidziestozłotówką, zaintryga- 
wała syna Krużowej, Kazimierza. Zwrócił ei 
przeto do podkomisarjatu роке na Pogoni 
i opowiefzi historią z falszywym banfno- 
tem. Pici ja prowa dz: dochodzen 

M рү; przy ulicy Ostrogorskiej! 

Do Susnowca przyjechal ze Szczebrzeszyna 
(pow. Zamość) wejaki p. Lewandowskialtole- 
elaw. Z nastaniem wieczoru L, zaczął myśleć 
о noclegu: Chege spędzić noc tanto i wygod- 
nie, szukał lokaju. Szukał — aż go лай na 
ul. Ostrozórskiej pod nr. 10 w mieszkaniu 
Stanislawy Dudowej. Oprócz przygodnego 10- 
katora w mieszkann owem nocowala tejeno- 
cy nieaka Czuba Marja, boz stalego miejeca 

Е ‘zenu cię nazajutrz 


zaiei Po prz 
тало p. L. skoastatował brak gotówki. Oka- 
zało się, że gotówka w zmie 90 zl. powedro- 


Czuby, która z nią eig wot- 
w Cuchu domy note- 
wrócił sią ze skargą 00 


—niowiadomo* 


waia do lreszeni 
мча. P. L. przekiinają 
поме w SOshoWwcH. 7 
woltej. Czy pieniadze ойлу 


Zheiała dostać się do więzienia, 
Niejaku Frenetszkw Brożyna została przy: 
jota w ehar zę shfźscej przez D. Ciesz- 
kowską. zamieszkałą przy pacu 8 Maja w 
Вой ие. Wo chwi po przybyciu na służbą 
kiedy ekaba kts i wyszią do drugiego po 
ju, sinżąca «Кта chustkę i memeitainie 
' » mieszkania. Kradzież szybko za- 
'zszoto pogoń, która odniosła 
dniej 
міку. Oświelczyća ола z сдіут spoko'cm, że 
umyśinie popełni: Д kradz: eż, chce bowiem do- 
stać się do wiezienia. Życzoniu stalo «ię zas 
dość, 


Kradną co się da. 

21 bm. z zamkniętega mieszkania Bielata 
Jama, zamieszkałego w лодке (Кала 15), 
ро uprzedniem oderwania Wódki, skradzione 
miercbe, wastoseć IAO zi. 

W nocy z 20 na ŻY km 
sksadł z jatki Tnszyńskiej Józeľy (Sielecka 
315 моу 1 торле: warześci ба zł. 
/nyszkowskiemu Kacaiowi. artyście teatru 
miej kiego w Samowi z niezamkniętego mie 
ssania (Teatralna 4) ekral gantecho tea- 
traing., wartości 200 zl. Juszczenko Józef, za- 
nreszkdy przy ulicy Teatraine;, 

Dubis Anna, bez stałego miejsca zamicsz. 
Кана ekrulła Wójeśk Joannie z Sosnowca 4 
Maia 16) bielzne z niezamknietero mieszka 
ną 


weznany sprawca 


é 


„KURJER ZACHODNI“ — niedziel: сїз 23 stycznia 1977 rokn. 


Pożegnanie ро służbie. 


Miła i godna zapamiętania uroczystość 
wśród pewnej grupy pracowników kolcjo- 
wych odbyła się w Ząbkowicach w ub. nie- 


dzielę. Oto oddział drogowy Iszy zo swym ; 


naczelnikiem, inżynienimi, technikami i delc- 
satami z linji żegnali kiku zasłużonych w ko- 


lejnichwie pracowników, którzy zostali prze- , 


niesieni w stan spoczynku | wysłużyli swą 
cneryturę. 


Niektórzy z tych weteranów pracowali po * 
kilkanascie lut więcej, aniżeli tego wymagauke 


ustawa emeryta. Jednakże władze naczel- 
ne, w osobie ubecuego prezesa Dyrekcji wr- 
szawskiej. uwzęledniać dotychczas ich sta 
nowiska, ponieważ służył pewnym prąykia- 
dem dla mlod:zej generacji nietylko griui- 
town znajomością służby kolejowej, ale w 
większem lub mreejszem stopniu podtrzymy- 
wali intelekt kolejnietwa poiskiego. 

Usiępowali ze służby czynnej: star. techn 
су Tabuczyński Sianistaw і Domagalski Jó 
zef, zawiadowei drogowy  Osirzycki Stani 
elaw, torowi Lipezyk Autoni a Józef. a 
także i najstacs siem i /glużbą nestor, 
dziennikarz p. w Шету Jankowski. Ten ostat- 
ni po nieskaz:telnej, pelnej tradycji służbie. 
śeszcze na bylej Dyrekcji L, trwa- 
jącej bez przerwy od r. 1862, czył: pa 64 lu- 
tach pracy. 

Ministerjum, usuwając takich pracowników 
w wielkiej liczbie w roku ubiegłym — wido- 
eznie ze względów fmusowych — nie czyni 
żadnych wyjątków przy pożegnaniu i przekre 
ślając ich z lety żyjących (nn etacie) pozwa- 
la im łaskawie pobierać emeryturę, którą każ- 
dy z nich złożył. przez szereg lat do Казу v- 
merytalnej rządowej [rzez potrązanie ze 
swych skromuych penzyj. Pozatem nie udzie- 
la cię żadnej zapomogi, żadne! pamiątki, lub 
wspomnienia. То teź wielką оой i nieze- 
tartem wspomnieniem dla Ustopmjących we- 


WZ. 


teranów bedzie pogodny dzień niedzielny 
16 bm. gdy najbiiż:i zwierzehniey, koledzy 


i podwładni zebrani w biurze oddziału I-szego 
żegnali ewych niedawnych  współpracown:- 
ków i wręczali im pamiątkowe dary pod po- 
stacią „skromnych srebrnych upominków. 


Następnie za inicjatywa najbliższych kole-, 


gów ońbył віс w ścisłam kółku skromny rów- 
тше? bankiet pożegnatny, który ostatecznie 
zjednoczył myśli i eerea, a rozpogodził ze 
wszystkiem poważne oblicza jubilatów-eme- 
rytów. Este. 
Obdarzeni і żegnani jnbilei składają za na- 
szem pośrednictwem wczystkim uczestnikom 
powyższego zebrania najzerdeczaiejsze po- 
dziękowanie za ich ezłachetną i dobrą pamięć 
a także za trudy. poniesione przez Komitet 
w osobach p. inż. Hermana, pp. Dąbrowskie- 
go, dordana i Niemczyka. 
озш» жыз 


Z sali sądowej. 
JESZCZE JEDNA HECA W BÓŻNICY. 


Zaledwie znalazła epilog w Sądzie okrę 
gowym jedna ordynarna awantura żydow 
ska w bóżnicy, już weszla na wokandę 
druga sprawa tego rodzaju. Tym razem 
na ławie oskarżonych zasiedli! bracia Ma- 
jer i Moszek Klajman. 

23 października ub. r. w bóźnicy koń- 
czył wlaśnie czytać rodal Szmul Szabas, 
gdy w tem obaj braciszkowie BEA nań 
t stlukli ma czerep na ulęgatkę. Natural- 
nie alarm w policji, dochodzenie i тоа 
wa. Znów bieglr. tym razem rabin Men- 
del Szwarc, który stwierdził. że awantura 
tego rodzaju nie jest znieważeniem bóżni 
cy, znów plejada świadków, o których 
wyraził się obecny па rozprawie przedsta 


wiciel „Zagłembier Сајад“: — tyle 
świadków, tyle świadków; mogliby zro- 


bić ofenzywe na bolsiewików. 

Gi świadkowie zeznawali bardzo dowci- 
pnie. Jeden nic nie widział, drugi widziął 
jak się bili ale nie wie kto, trzeci wio Ко 
ale nie wie czy się bili, czwarty nie nie 
wie, bo zaraz wyszedł, dziesiątego brzuch 
bolał, więc wszystko zapomniał, dwudzie- 
sty też zapommiał. choć go brzuch nie 
bolał. 

Z zeznań tych, rzecz prosfa, znowu wy 
nikło, że oskarżebi byli wogóle Bogu du- 
cha winni, że ich pobito, zmaltre.owano, 
sponiewierano, skopano. Zostali mniewin- 
vieni, 

Ale na tem, tym razem, nie koniec. Bo 
ato prokurator zrzekł się oskarżenia i pro 
sił o pociągnięcie do odpowiedzialności 


Szmula Szahasa za fałszywe oskarżenie, 


a Sąd przychy ji się do wniosku. 

Gdy taki pan zostanie skazany na kry- 
minal, odechee się różnym Makegigerom, 
Nachttepfom : | Leiehnamduftom atrządzać 
burd, fałszywie skarżyć, głupio zezna- 

woń } znbierań czasm sadowi. L 


Choroby moncpolów państwowych. 


BRAK PROGRAMU W TEJ DZIEDZINIE. 


' wadzeniu całkowitego- monopolu spirytuso- 
wego dyrekcja monopolu odbiera koncesje 
na hurtową sprzedaż wódek kupcom prywat- 
! nym, wychodząc z założenia, е hurtownie 
mogą być tylko państwowe. 

W związku z tem należy zauważyć, że u 
nas od chwili rozpoczęcia samodzielnej go 
i dzieją się niesamowite rzeczy w 
niektórych uprawnień, a zwiaszcza 
na terenie koncesyj rządowych, gdzie działa! 
ność władz skarbowych nie odpowia.ia inten- 
соп usiawy, a co ważniejsza, systematycz- 
nie zmierza do zmniejszenia dochodów pań- 
etwa. 

Trudao i darmo, lecz nie zmienimy faktu, 
że budżet państwa czerpie bardzo poważne 
dochody z monopolu wódczanego i tytanio- 
wego i zdawałoby sie, że przedewszystkiem 
powołane do tego władze winny starać się o 
to, aby dochody te stale się zwiększały, tym- 
czasem widzimy zamierzenia wręcz odwrot- 
ne. 

W Polsce np. isfnieje około 2 tyeięcy hur- 
towych składów wódek, dających państwu 
, prawie 6 miljonów zł. w postaci różnych po- 
datków, nie mówiąc juź o świadczeniach na 
rzecz gmin. Obecnie 11221 tych pozbawia się 
możności zarobkowania. a pouieważ trudno 
мутар za6, gby wielu z nich ро kiikunastolet- 
nim niekiedy prowadzeniu interczn przerzu- 
cilo się do innego zawodu, nikogo nie zadzi- 
wi, że і nadal prowadzić będą swc przedsię- 
Ахіла, oczywista nielegainie, mi czem 
straci tylko skarb, gdyż podatki pozostaną 
w kieszeni przedsiębiorcy. 

А teraz warto zwrócić 


uwagę na drugą 
rzecz. Dlaczego np. władze przy:zły do prze 
konania, że tylko hurtowe składy powinny 
być państwowe? Przecież zarządzenie wmo 
przedewszystkiem objąć ekłady detaliczne, 
jako przynoszące większe dochody. Decyzja 
хаб» aświadczy triko o braku programu i 
calowości pracy w dziedzinie skarbowej. 


mar: mam 


Podlug ostatniego rozporządzenia w pro- | 


Weźmy z kole: inny przykład. Co pewien 
czas słychać, że władze odbierają prawo wy- 
szynku wódki pewnym  restauracjom. Czy 
skutkiem tego ztikwidowała swe przedsiębio- 
mtwo chociaż Jeana z pozbawionych przywi- 
leju restauracji? Nic podobnego. Istnieją po 
dawnemu, z tą tylko różnicą, że podatki pań- 
stwowe i miejsikie pozostają w ich kieszeni i 
w gruncie rzeczy restauratorzy tacy єзї zupel- 
nie zadowolen: z odebrania im przywileju. 

Z kolei nalcży wspomnieć o niebywałej ilo- 
ści wszeikiego rodzaju piwiarń,  jadłodajni 
i t. p. zakładów. Wszak władze skarbowe wie 
dzą, ziłaje się, najlepiej, że w norach tych 
prowadzony jest wyszynk na szeroką skalę, 
a mimo to nie dąży się do zmiany obecnych 
stosunków w tej dziedzinie, na czem skarb 
paistwa ponosi olbrzymie straty. 

O koncesjach tytoniowych lepiej nie wspo- 
minać. Ogólnie wiadomo, że z przywzieju te- 
go, mimo różnych wyjaśnień i zapewnień, 
korzystają głównie żydzi, uprawnieni zaś in- 

walidzi mają przeważnie skrzynk: uliczne, 
nie mogąc zarobić naw et na nędzne utrzyma- 
nie. 

Przocięż w Ministerjum ekarbu tylu jest 
radców, doktorów i t. p. wielkich ludzi, że 
mogliby po tylu latach gospodarki opraco- 
wać celowy program, biorąc wzory choóby z 
zagranicy, tymczasem w tak ważnej dziedzi- 
nie panuje ustawiczny chaos i brak progra- 
mu, co dotkliwie odbija się na dochodach 
skarbu. 

W naszych warunkach, telem ukrócenia 
nadużyć i zwiększenia dochodów państwa, 
Mtykuiy monorddowe powinny w, zasadzie 
być sprzedawane we wszystkich skicpach, z 
dotychczasowego bowiem dodwiadczcaća wi- 


dać, że odpowiednie władze nie potrafią na- : 


leżycie unormewać tych spraw i 2 szeregu 
nowych zarządzeń można wywnioskować, że 
wogóle nie zanosi się na uzdrowienie =tosun- 
ków w tej dziedzinie. 


Wiadomości ze Śląska. 


Kapitał śląski rozbuduje flotę polską. 


PIĘKNA INICJATYWA ŚLĄSKIEGO PRZEMYSŁU WĘGLOWEGO. 


Największy koncem wągłowy na Śląsku 
„Robur“, zadeklarował u Rządu polskiego 
gotowość wzięcia udziału z kapitałem 7 mi- 
ljionów złotych w rozbulowie portu w Gdy- 


chy!nie potraktowaną i oboenie władze za- 
stanawiają się nad forma w jakiej kapitał 
śląski ma wziąć udział w te: akcji. Równo- 
cześnie toczą się między przemysłem Śląskm 


a Rządem rokowania w sprawie powiększe- 
nia tonażu polskiej Поту handlowej. Kwestją 
tą interesują. się koncemy węglowe „ Robur”, 
„Progres“, „„Fulmen* i „Gische*. Dyrektor 
„Roburu* p. Falter bawi w Warszawie w 
związku z powyższemi planami umożliwienia 
intensywniejszeęgo eksportu węgla śląskiego 
przez Bałtyk. , 


Piękny.połów władz granicznych., 
SMUTNY KONIEC WYJAZDU ZAGRANICĘ Z KRAD”:0NEMI PIENIĘDZMI. 


Władze pograniczne w Piotrowicach na 
Śląsku Cieszyńskim miały niedawno piękiry 
połów. Oto przed kilku dniami dwaj podej- 
szani ogobnicy zamierzali bez paszportów 
dostzć się do Czechosłowacji. 
ieh naturalne inie pytając zgolao przyczynę 
ryzykownej wyprawy, przystąpiono do 080- 
bistej rewizji, która dała niespodziewane wy- 
niki. Któż bowiem mógł przypuszczać, aby 
biedacy, których nie stać na poniesienie opłat 


Teatr Polski w Katowieach, 


Repertuar. 
Niedziela dmia 23 bm. „Корсіпвтек“ popol. 
Niedziela dnia 23 hm. „Księżniczka Tica“. 
Pamiedaiałek dnia 24 b. m. „Madame Butter- 
Пу“ (występ P. Teiko-Kiwa i Fr. Bedłowicza w 
Gliwiozch). 
Wtorak dnła 25 bm. „Onotliwa Zuzamma* — 
Nomy Bytom. 
‚ Wtorok dnia 25 hm. 
miers. 
Śmoja dnia 26 bm. „Caly dzich bez klum- 
stiwa“ — Olcezyn. 
Środa dnia 26 bm. „Madame Butterfly" (my- 
stęp Teiko-Kiwa i Fr. Bedlowicza). 


Stan bezrobocia na Śląsku. 

Ogólna Пеђа bezrobotnych na Śląsku 
zmniejszyła się w ostatnim tygodniu o 174 | 
i wynosi razem 44.068 osób, z czego zasiłek 
pobiera 27.183 о W moszczegól- 


„Pociąg widmo“ pre- 


ni. Deklarseja ta została przez Rząd pzy- 


nych okręgach województwa Śląskiego liez- 
ba bezrobotnych przedstawia się następują- 


co: w pow. Oieszyńskim 1149. Riaiekimi 1073, 


Aresztowano | 


paszportowych posiadali przy sobie nie do 
pogardzenia sumkę stu tysięcy złotych? Zma- 
łeziono przy aresztowanych pieniądze prze- 
chowuje policja, bowiem istnieje uzasadnie- 
ne podejrzenie, że pochodzą one z kradzieży. 
Aresztowani śą międzynarodowymi: włamy- 
waczami, a nazywają się Żemczyk i Danie- 
lewski. Prawdopodobnie brali oni udział we 
włamaniu do jednego z banków warszaw- 
skich. 


Katomwice-miasto 4042, Ratowice - powiat 
11506, Królewska Huta 2784, w pow. Świę- 
tochłowiekim 5405,  Tarnogórskim 1514, 
Lublinieckim 835, Pszczyńskim 4043, Rybni- 
okim 10785. 


Zebranie zarządu „Skarbofermu*, 
Polscy członkowie zarządu „Skarboformu”* 
(polsko-francuekiej s-ki dzierżawnej państwo 
wych kopali węgla na Śląsku) wezmą w 
tych dniach udział w zwykłem zebraniu do- 
rocznem zarządu s-ki Paryża. Między ianemi 
sprawami omówiony zostanie na tem zebra- 
niu wybór prezesa 8-1 na okres do końca 
1927 r. Jak wiadomo, bawi także od kilku 
dni w Paryżu poseł Korfanty, poprzedni pre- 

тез Rady nadzorczej „Skarbofermu”. 


Przeszkolenie oficerów policji. 

Dnia 26 b. m. przyjeżdża z kumun przeszko 
lenia w Warszawie części oficerów policji wo 
jewództwa Śląskiego. Nowe grono zlożone z 
10 Maaa, wwieżdża w niedlneim czasie na 


| 


-~ 


Nr. 28. 


kurs następny i ostatni. W ten sposób wszys- 
cy oficerowie „śląskie: policji. wojewódzkiej 
odbędą całkowite przeszkolenie. 


Inspekcja garnizonu w Cieszynie. 
Do Cieszyna przybył inepektor armji gen. 
Ortiecz-Dreszer celem dokonania inspekcji 
tamtejszego gamizonu. 


Qbraza Japonji. 

Jak wiadomo, teatr polski w Katowicach 
postarał się o występy słynne; śpiewaczki ja- 
pońskiej p. Teiko-Kiwa, niezrównanaj od- 
twórczyni „Madame Butterfly". P. Teiko-Ki- 
wa występowała w tej roli onegda: w Byto- 
miu, razem z zespołem polskim i została 
przez tam. Niemców zbojkotowana, właśnie 
dlatego, że partnerami jej byli Polacy. Nie- 
słychany ten w dziejach teatru wypadek, do- 
wodżący braku wszelkiej kultury, p. /Teiko- 
Kiwa traktuje јако obrazę narodową. Nie- 
wątpiiwi te pubiiezność polska na przedstawie- 
niu „Madame Butterfly w Katowicach w éro- 
де 26 b. m., wynagrolzi słynnej épiewaozce 
brutalną obrazę Niemeów. 


Walne zebranie Syndykatu dziennikarzy. 


Doroczne walne zebranie Syndykatu dzien- 
nikarzy Śląski ich i Zagłębia Dąbrowskiego od- 
będzie się w ni tedzielę, dnia 30 b. m., о godzi- 
nie 11 ramo. w hotelu „Savoy* w Katowi- 
cach. 


Kasyno polskie w Katowicach. 

W pierwszych dniach lutego odbędzie wię 
w Katowicach konstytucyjne zebranie „Ka- 
супа polskiego", które ma zogniskować życie 
inteligencji połekiej w stolicy woiewództwzu 
Śląskiego, Pożyteczną myśl stworzenia takie 
go ośrodka powzięli pp.: marszałek Sejmu 
śląskiego Wolny, prezes wojew. Izby kontro- 
li państwa Gajda, starosta Seydler, b. mimi- 
ster Kiedroń, dr. Kukowski, mec. Czapla, 
nacz. sądu Zgórniak i inni. 


Głodomór w Katowicach. 


W niedługim czaste przybędzie z Niemiec 
na Śląsk z Wiednia zawodowy głodomór, któ 
ry przez sześć tygodni głodować będzie w 
jednej z winiarni katowickich. Ciekawi tej 
osobistości znajdą szezegóły całej imprezy w 
ogłoszeniach „Kuriem Zachodniego". 


Dołar w Katowicach. 


Wczoraj placono w Katowicach za 1 dola- 
ra w obrotach międzybankowych 9.02 zł, 
przy spekojnej tendencji. 


Z ruchu wydawniczego. 


„MYŚL NARODOWA“. - 

Ostatni (2) numer dwutygodnika „Mys! Na- 
rodowa* poświęcony jest przeważnie literatu- 
rze. Red. Zygmunt Wasilewski ogłosił w nim 
niezwykle interesujące, świetnie napisane sbu- 
jum o twórczości J. K. liłakowiczówny. 
Pierwsza to w naszej literaturze krytyczne; 
praca o wybitnej poetce, dokonana z tą samą 
umiejętnością wprowadzenia w głąh psychiki 
twórcy, do jakiej Wasilewski przyzwycził 
wych czytelników monografjami o Kaspro- 
wiczu i Goszezyńskim. Znakomity kietoryk 
sztuki, Władysław Kozicki, pracujący od dłuż 
ezego ¿zasu nul monogratją o twórczości ma- 
larskiej Rodakowskiego, podaje znaleziony w 
papierach po artyście, nieznany wiersz Norwi- 
da, napisany pod wrażeniem słynnego obrazu 
Rodakowskiego: „Generał Dembiński". Józef 
Birkenmajer rozpatruje szczegółowo nowa 
wydanie „Dziejów literatury polskiej" Woj- 
ciechowskiego. W szeregu krótszych notatek 
omówione są ostatnie książki: Beaty Obertyń- 
ekiej, W, Filochowskiego, M. Siedleckiego, J. 
Diirra oraz podobny jest szereg informacyj о 
ostatnich nowościach z literatury francuskiej, 
angielskiej i niemieckiej, Piękny wiersz: p. t. 
„Groża nadskalna* zamieścił utalentowany 
pocta Stanisław Bąkoweki. 

Artykuł wstępny p. t. „O dobro najwyższe” 
„est bardzo cennym przyczynkiem do toczą- 
cej się od dłuższego czasu dyskusyj na temat 
stosunku nacjonuizmu do religji. Zagadnie- 
nie roli religji w życiu jednostki | narodu po- 
rusza też filozof i krytyk wileński, Stanisław 
Cywiński, podkreślając twórcze wartości ży: 
ciowe katolicyzmu, które są „najlepszym do 
wodem Boskiego jego pochodzenia i stałej Boe 
kie; nad nim opieki”. 

Aktnalnem zagadnieniem politycznem ро- 
święcony jest feljeton .lLiberum Veto“ At" 
Świętochowskiego oraz obszerny . Przegląd 
Polityczny”. 

Cena zeszytu 1 zł. (Prenumerata kwartalna 
6 zł.). Adres administracji: Warszawa. AL 
Norozalimssfe 17. 


ү 
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Kronika Zawieręia. 


P. K. U. w Zawierciu. 
Ргтейжстота! bawiła w Zawiercin komisja 
kwaifikująca oferowany przez p. Jabłońekie- 
go lokal na pomieszczenie zawierckiej PKU. 


' 


Komisja w skladzie inż. kpt. Kan'oka, de- - 


legata szefostwa budownictwa kwaterunko- 
wego ОК. V, por. Miliekiego, delegowanego 
przez PKU. Sosnowiec, z-cy arch. PROC 
ло omz kier. wydz.. p. Bobkiewieza lokal u- 
miala za nadający się na pomieszczenie biur 
PKU. i zawarła przedwstępna umowę z р. 
Јао Кп na dzierżawę domu. Umowa ta 
jest prowizoryczną i obowiązywać sadzic do 
15 lutego br, w któróym to terminie wiegnie 
ustatecznemu zatwierdzeniu. 


О lokal dla szkoły średniej. 

Jedyna w Zawierciu męska szkoła średuia 
mieści się przy nl. Bianowskiej, w wynajmo- 
wanym na ten col domu. Zbliżający się ter- 
min jeśli nie wygaśnięcia, to prawdopodabnie | 
daleko idących zmian w ustawie o ochronie | 
Малого, spowodować może przy өтсши- 
płych a nawet zgoła niewystarczają ych Tim- 
duszach 6zkoły, nie prowadzone: jako przod- 
siebiorstwo dochodowe, kouieczneńć opuszcze 
nia łokalu, który się może zbyt kosziownym 
okazać. 

Aby zapobiec tym ewentuainoścem, po- 
мо myśl wykończenia i dostosowania do te- 
хо celu budynku, ofiarowanggo swojego cza- 
єп miastu, na szkolę przez Stow. ОТЫ 
którego udziałowcem w olbrzymiej większo- 
ści byl p. Alekeander Irbe. 

Na oslatnien posiedzeniu komisji finan- 
sowo-budzetowej, obradującej miedzy innem: 
nag wysokością kwoty. jaką należy wstawić 
du budżetu na rox 1927 na wykończenie mma- 
«hu szkolnego, zaproszono rod: a Radę 
opiekuńczą szkoly średniej. 

Debaty przeciągnęly się do późnej nocy. 
Narazie postanowiono wybrać komisję, która 
opracowałaby strony prawne akeń oraz za- 
jełuby się wynaiezieniem źródeł i pońziałem 
pokrycia kosztów podjętych robót, które wy-. 
niosą w przybliżeniu ok. 200 tys. zl. 


Rzeźnia miejska, 

Zawiercka rzeźnia miejska pozostaw: 
pod względem urządzeń tech 
zabezpieczeń zdrowotnych wicie 
Magistrat postanowił z wiosną przystąpi 
mdnawienia calego budynku oraz zaprowańize 
“на rzeregu koniecznych inw tycyj, ма cele 
- których przeznaczono 12 tys. zł. 

W pierwszym rzędzie e zostanie wybu 
Потапа specialna stróżówka. przy wjeździe 
n. teren rzeźni. dzięki czemu można będzie 
wrciminować mieszkanie dozorcy z obrębu 
budynku. Pozaten zostaną zmienione insta- 
iaeje elektryczne. odnowione wszystkie ubi- 
кае, wyreparowaną posadzką, oraz zostanie 
założone spocjalne mechaniczne urządzenie 
do wieszania oprawnych sztuk. Stosownie do 
шпожу jedną trzecią kosztów ponieść ma 4 
dzierżawcy rzeźni 


„KURJER ZACRODNI* — niedziela 23 уюта 1977 reku. 


Bomby dla pomyłonego człowieka. ' 


KIEPSKI INTERES KRAKOWSKIEGO PRZEMYSŁOWCA. 


Przeciwko znanemu z procesu Pogoto- 
wią Patrjotów Polskich (Р. P. P.) p. Wi- 
toldowi UCorczyńskiemu wpłvpeła do siułu 
okręgowego karnego w Krakowie ze stro- 
ny р. M. 5udery, przemysłowca krakow- 
skiego, skarga o oszustwo. 

W roku 1924 p. Gorczyński, wspólnie 
z niejakim p. Wojciechowskim. pożyczyli 
od p. M. Sudery sumę 10.000 złotych na 
sfinansowanie wynalazku Domp vrzeciw- 
gazowych, których wynalazcą mial być 
P Gorczyński. 

Wynalazek ten miał być zakupiony 
przez Min. spraw wojskowych i p. Śudera 
miał uczestniczyć w zyskach. W istotę sa- 


mego wynalazku p. Gorczyński*p. Sudery 
nie wtajemniczył, zasłaniajac się tajem- 


nicą służbową. 

Gdy jednak wyznaczony przez p. Gor- 
| czyńskiego termin minał, zniecierpłiwio- 
ny p. шега, przyby! do Warszaw у. gdzie 
wspólnie z pp. Gorczyńskim i  Wojcie- 
chowskim udał się do Min. spraw wojsk. 

Tutaj jednak nie dopuszczono p. Sude- 
ry przed oblicze referenta. który miał 
sprawę rzekomych komb zali б, Ni- 
tomiast p. Gorczyński оќо Телу} mu, iż 
sprawa wkrótee się rozstrzygnie. 

(aty jednak powtórny tennin minal p. 
Sadera жайна] zwrotu pieniędzy. Wtedy 


KELLOG. 


Sekretarz Stanu Ame*yki Północnej Kellog 

znowu stał się centralną figurą polityki za- 

granicznej Stanów Zjednoczonych. Jest on 

zwolennikiem interwencji w Mcksyku, która 

może pociągnąć za Sobą nieprzewidziane 
skutki. 


to p. Wojciechowski oznajmił, iż żadnych 
bomb przeciwgazowych nie byk, i że zo- 
stał on namówiony do całej traazakceji 
тте: p. Gorczyńskiego, oświadczając ró- 
wnocześnie, iż gotów jest część swoją 
zwrócić. 

Wskutek spadku złotego suma 10.000 
zl. została przewalwowana na 2000 dola 
rów z tem, iż 1.60%) dolarów przypadło na 
p. Gorczyńskiego, 400 dolarów na р. Woj- 
ciechowskiego. 

W terminie platności weksli, p. Wojcie- 


chowski z zobowiązania się wywiazał, p. ` 


Gorczyński zaś nie. 

үү przeddzień platności wekslu p. Gor- 
czyńskiego miala miejsce znana awantu- 
ra, kiedy «o p. Gorczyński wtargnął Чо 
Senatu i z trybuny usiłował przerhawiać 
w sprawie swojego „bombowego wyna- 
lazzu“, 

Poszkodowany, p. Sudera, dopatruje się 
związku przyczynowego między terminem 
płatności меки, a manifestacją„jaką na 
cześć swych bomo usiłował wywołać p. 
Gorczyński. 

Таллас należy. iż p. Gorczyński 
przez режі’ czas przebywał w workach 
i dopiero przed paru (йиштїї został stam- 
tad zwolniony. 


REWOLUCJA W NICARAGUA. 


Admirat Stanów Zjednoczonych Latimer (na ` 


fotografji) otrzymał od swego rządu polece- 

ме zaprowadzenia ladu i 

blice Nicaragua, gdzie szaleje krwawa wojna 
domowa 


i porządku w repu- [ 


Nakładem Bibljoteki Dzieł Wyborowycii 

Í Warezawi—Sienkiewicza 12 ukazał sięz Jik 

Lon Ejsmond „Nosił w Ж razy Кач. Przy: 
gody łowieckie). Cena w prenusneracię 1 zł. 
39 gr. Cena poza prenwmeratą 2 zł. 20 gr. 
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Kronika Glkuska. 


Uchylenie rąbka tajemniczego morder- 

stwa рой Ołkuszem, 

Przeprowadzone szczegółowe śledziwa 
w sprawie morderstwa. popelnionego na 
osobie Andrzeja Zwysło z Racławic, w Je- 
sie pod kim. dalo wyniki następu- 
JĄCE: 

Zmysło wyszedł na jarmark do Olkusza 
o godz. 7 rano zabrawszy ze sobą 8 kwate 
rek masła, 40 jaj i 10 zł. gotówką. Po 
sprzedaży nabialu i kupnie niektórych ar- 
tykułów, wracal z Olkusza do domu oko- 
lo godz. 4 popol. Po drodze niedaleko ©- 
siska spotkał gospodynie z tej wsi Kuli- 
nę. a później Piotra Naware z Zawady, % 
którymi rozmawiał Pod samym lasem o- 
koło wsi Zawada natknąl się na trzech lu 
dzi, gospodarzy z Zimnodoła: Joachima 
Stachowicza lat 12, Pawła Stachowicza 
lat 51 (syna) i Józefa Kocjana lat 17 
wnuka tego pierwszego). którzy z gru- 
bymi kijami jakby oczekiwałi na kogoś. 
Okad slad po Zmysle zaginął. 

Żona ofiary, nie mogąc się doczekać je 
go powrotu, nazajutrz rano wybrała się 
na poszukiwanie w stronę Olkusza i wy: 
pytujac po drodze ludzi, dotarła do Kuk- 
ny i Хажагу, Ale znów dalsza nić poszu- 
kiwań urywa się w tym samym miejsen, 
gdzie stali Stachowicze. W tym czasie 
ktoś spostrzegł nieżywego człowieka pod 
krzakiem, a w zabitym Zmysłowa pozna- 
ła swego męża. 

Dalsze śledztwo naprowadzilo na ślad, 
że zabójcami Zmysła muszą być Stacho- 
wicze, tembardziej, że jeden z małych 
wiejskich chłopców widział. jak jeden ze 
Stachowiczów .szarpał' Zmysle. Drugi 
znów widział jak nieco później ktoś pod 
krzakiem to wstawał to się kładł, lecz ze 
strachu uciekł do domu. Opinja we wël Zi 
mnodół, gdzie mieszkają podejrzani, o Sta 
chowiezach jest najgorsza. gdyż są to hu- 
dzie źli, mściwi i stale maja zatargi z lu- 
dnością o ścieżkę która prowadzi przez 
teh pole. Sekcja zwłok wykazała eine u 
derzenia tepem narzedziem w głowę «w 
spowodowanie zalewa mózgu krwią. Pic- 
niedzy przy zabitym nie znaleziono. Zmy 
sło osierocił żonę i 10-cioro dzieci, z któ- 
rych najstarszegma lat 16 (ożenił się z wdo 
wą). Stachowiecze aresztowani, lecz do 
zbrodni się nie przyznają. 


| 
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Drobny wypadek w Strzemieszycach. 

Dozorey  kolejowemu w Strzemiessy 
cach p. A. Kotowiczowi podczas zamyka 
nia drzwi wagonu obcięlo kawalek palca. 
: Poszkodowanewo skierowano do szpitala 
w Sosnowcu 
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W ЇЙ majnowgtych 
książek. 


Pogawędki literackie. 

Tyle ich piętrzy się na półkach шаг! 
Tyle wciąż wychodzi od nakładców, mimo 
zlych warunków dnia dzisiejszego. 

Trudno о każdej pisać obazernie į wyczer- 
тпјасо. W feljetouach mych „W świecie naj 
nowszych ksiażek“ n mować będę „z oiu pta- 
ka” bieżące zjawiska literackie i w formie 
informacyjnej zaznajamiać będę mych czytel- 
uków z najnowszą literaturą. 

Takie nie recenzje, lecz raczej notatki о 
książkach, obejmą do pewnego stopnia ca- 
łokgtałt rynku wydawniczego polskiego. 

A więc... zaczynam! 

T 


Jack London: Listy Kemptona do Wacea.— 
Jan Leszczyński: Metafizyka i Konstrukcje. 
- Dr. lgnacy Wieniewski: Starożytna paro- 
dja religijna. — С. Collodi: Pinokio. — Igna- 
cy Nikorowicz: Jun Kiszocki. — A, Z, Ka- 
miński: Historja jednej nocy. 


London, najpojniiarniejszy pisarz mlodego 
świata i w Polsce mnóstwo ma zwolenników. 
Zdrowa to jest literatura, pozbawiona. dege- 
n geji i depresji NX wi теки. Kult pieš. kult 
siły i wyłączność fizyczna, ubrane w dziełach 
Londona w szaty idei, niech nie odstręczaja 
Indzi intelektmalnie zapominającyć п o mus 
łach. Czyż mimo wszystko Świ 19 
nie należy do sHniejszego? Mimo wyduch- 
wienia i wisubtelnienia kuiuralnceo? Mimo 
гой i likrofii? 


A zresztą London, który sam pięściami 
przeszedł przez żywie, nie stawia siły, fizy 
cznej na pierwszem miejscu. Jednak ропа 
wszystkiem jest u niego nie intelekt, lecz — 
uczucie. I to uczucie nie z dwmiziestego wic- 
ku: nezucie romantyczne, zupełnie romantycz- 
uc. Dość przypomnieć sobie „Serce kobiety” 
lub „Martina Edena“. 

Ostatnio w poiskim przekładzie ukazały się 


jego „ау Kemptona do Масса" w wyd. 
95-gr0sz0oweni. 
"Treścią tej dwutomowej książki jest za- 


gadnienie — milości. Jest tam przedstawiciel 
dzisiejszego, zmechanizowanego, zamerykani- 
zowanęgo, ekonomicznego w każdym memen- 
oie świata i jest romantyk poeta doby minio- 
nej. Młody technik, typ Amerykanśna ХХ 
wieku, zaręczył się. Kocha i jest kochany. 
Lecz odmawia ewej miłości wszystkich ro- 
mantycznych akscesory. Romantyk-poeta 
uprzedza go, ostrzega, że bez tego — miłość 
zginie. | zainela. Wżęc jenak jest cuś, co 
triwmfuje nad walorami fzycznem:, nad suchą 
matematyka mózgową. MiAość I to 


:. Uczucie. 


stwierdza nawet taki сте е1 miekutów. ja- 
kim jest tramp, hobo, wk i. dzien- 
nikarz amerykañs gitator, ezlewiek, Któ- 
ry żyje w treści bieżacevo stweea — Jack 
London. 

Poczyj mamy wiele. О wiele иш niż 


i Kotetrnk. - 
. oparty uarazie па усу!) 
logii. Pon Ikie to byly przykł: viy. 
których wzorował -îe młody pocta, wię 
go nie sa całkiem złe. Lecz, niestety, utykają 


Таў 


wu- 


w konstrukce, a metafizyki w nich niema, 
nie niema. Bo nie jest jeszoze metafizyką po- 
wturzamie częste słów „Bóg“, „gwiazdy“, 
„komos“. 

„Starożytna parodia religijna“ to parodje 
Tukjana ze Sumosaty i Seneki w przekładzie 
cenionego klanycysty d-ra Ignacego Wieniew 
skiego. Przekłui bardzo dobry i staranny, a 
suma rzecz tryskająca gorzkim nieraz bumo- 
rem.szarpaniem się wuetrzneni w pustce wielo 
bóstwa, któremu tak ówiatle umysły, jak a- 
utorzy wspouusnych parodyj, musiały za- 
przeczyć к: apelacji. Przeklaiy poprzedza 
niezwykle cenna i zajmująca praca prof, Uni- 
wersytetu wamzawskiego d-ra Twieuszą Zic- 
lińskiego, traktująca o genezie i rozwoju eta- 
rożytne: pwrodji relgijnej. Praca ta jest no- 
wością w naszej literaturze krytycznej, od- 
noszącej się do czasów klasycznych. Mimo 
załączenia charakteru ściśle naukowego, napi 
sana jast. jak i inne prace wybitnego uczone- 
go, w sposób łatwy, wprost beletrystyczny, 
arzeto da wszystkich dostępny 

„Pinokio“ to niky słodka książeczka dla 
dzieci i młodzieży. przedomaczona lakko i 
pięknie przez Józefa Wittiina. Przygody dre- 
winanozo pajacy który po те tatapi- 
tach staje «0 przy ym chlępczykiem. Jest 
to jedna z najiepozych i najładniejszych ksin- 
266 dla starszych dzieci. jakie w ostatnim 
czasie okazuy wię na rynku keięgarskim. 


Wyszło w B. D. W. w Warszawie nowe wy- 
dante głaśnej swego czasu powieści Janacero 
Nikerowcza Jan Kiszoek**. Dziś ta powieść 
kontrastuje jesz nowemi zdobyczami w 
dziedzinie bcietr 1. Styl szary, a s] usób 
zmoniowania powieści stary, lecz treść, a 
raczej рагу wyjowiedzeń się treściowych, się 


gających w podłoża zagadnień społecznych 3 
ludzkich, nie zatarła się w czasie, bo przecież 
ludzie są miwsze, jak i byli zawsze, ludźmi 
tylko... Próżne łamanie się z losem, szukanie 
ideałów, niewidzenie ich tam, gdzie są, a przez 
to прах dki bolesne i załamaniu u się charakteru. 
tem próżny donkichotyzm życiowy prowadzi 
tylko do zupełnej depresji morałnej i niezdol- 
ności życiowych, tak jak w powieści Nikora- 
wicza. 

Tom noweli Z. А. Kauiskiego „Historia ji 
dnej nocy“ (wyd. E. Weadego w Warszawie! 
to bolesny przyczynek do lichot  współ- 
czesnej literatury. Nie tam niema, coby była 
oryyinalue i nie, coby bylo literaturą piękną. 
Wszystkie cechy charakterystyczne, wszyste 
kie nawet sytuacje znane wą już z wielu ksią 
Зек, traktujących o czasach wojenych. Јек 
cze raz pisać to samo — po co? A jeśli pisać 
to samo, to psać inaczej, lepiej, oryginalmiej. 
Nieznośna jest ta powódź lichych książek, 
oparta na przeżyciach i wrażeniach zlitera 
tnryzowanycih, „second-hand“ literacki w naj 
gorszym stopniu. Te nowelki Kamińskiego 
uczą nas, jak pisać nie wolno, czego pisać juł 
nie potrzeba — a przedcewszystkiem — czego 
nie trzeba czytać. 

'Tysko takie biedne stworzenie ludzkie. ја 

| kiem jest krytyk: literaeki,' musi wszystka 
czytać, То jest bolesne i to jest posępne. Cza 
sem — slodkie uczty, kochane biesiady w ra- 
mionach prawdziwej sztuki, poezji, prawałzi- 
wego piekna. Lecz jakże czsto drugorzędna 
menu w peryfery/nych knajpkach. 

W następnym feljetonie napisze o Рут 

sifisk'm, Rossak-Szczuckiej, Jzłowskm i 
те 


W. Zechenter. 


r 
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О system rozbudowy dróg. 


HISTORJA I ZNACZENIE DRÓG. — ROZWÓJ RUCHU SAMOCHODOWEGO I KONIECZNOŚĆ ROZBUDOWY DRÓG DOTYCHCZASOWYCH. 


JAKIE 


DROGI NALEŻY BUDOWAĆ? — TERMAK I JEGO WŁASNOŚCI. — WAR TOŚĆ DRÓG SMOŁOWCOWYCH. — DOBRE DROGI STANOWIĄ O POTĘDZE 
PAŃSTWA. 


Ze sfer fachowych otrzymujemy nastę- 
pujące uwagi: 

Siła i zdrowie człowieka zależą od pra- 
widłowego obiegu kmvi, natomiast prawi- 
dłowy obieg od wartości naczyń krwio- 
nośnych. Potęga państwa i narodu zależy 
od ilości dróg komunikacyjnych, ale о 
przyszłości stanowi przedewszystkiem ja- 
kość dróg. listorja dowodzi, że państwa, 
które zrozmniały w porę znaczenie dróg, 
oraz potrafiły je rozszerzyć i udoskonalić, 
doszły z czażem do stanowiska mocarstwo 
wego. 

Jak wiadomo, pierwsze drogi tyczono 
przy pomocy drzew, które określały wla- 
schwie tylko najprostszą linję, łączącą po 
szczególne miejscowuści ze sobą. W mia- 
rę rozwoju rnchu kolowego drogi te oka- 
zały się z czasem niewystarczające. W 
czasie pogody byly pełne kurzu, zaś w 
czasie niepogody wozy grzęziy ро osie 


w błocie. Chone zapobiec trudnościom 
przewozowym, szczególnie w porach 


dźdżystych, zaczęto wysypywać -drogi 
pierwotac żwirem, potem tłuczniem. Do- 
chodząę powoli do szczytu” rozbudowy 
dróg, zastąpiono drogi słówniejsze szosa- 
mi, a nawu: wyłożono je granitowemi kost 
kami. Taki sposób rozbudowy był przy 
ruchu pociągowym racjonalny, gdyż usu- 
wał przeszkody. stojące na drodze do roz- 
woju ruchu, oraz ułatwiu szybkie dosta- 
nie się z miejsca na miejsce, Trudno jed- 
nak było przypuszczać, że kultura, której 


mamy do zawdzięczenia odkrycie elektry- | 


czności, telefony, koleje, tramwaje i t. d. 
ograniczy się w swym rozwoju do pojaz- 
dów konnych i dróg szosowych. W pogo- 
ni za uszezędnością na cezasiu.wynaleziono 
samochód. który jako niezrównany środek 


szybkiej lokomocji. wypiera stopuiowo it- | 


me środki lokomeji mniejszej. 

Z wynalezieniem samochodu dawno dro 
gi, które w swoim czasie uchodzily jako 
najlepsze, staly się również niewystarcza- 
jące i nieodpowiednie. Przyczyny leżą po- 


pierwsze — w ich wykonaniu techniecznem, . 


eraz w prymitywnej budowie z niedopusz- 
czalnymi spadkami i łukami, powtóre 
w niewystarczajęcej już obecnie zzeroko- 
ści dróg. Pozatem wiadomo, że przy ruchu 
samochodowym, ssące włąsności gumo- 
wych kół działają na istniejące drogi roz 
ruszająco. Przy szybkości samochodów 
osobowych do 100 km. na godzinę, wzgl. 
samochodów ciężarowych. 10—15-teno- 
wych, z szybkością da 30 km. na godzinę, 
koła gumowe odlrywsją w biegu części 
pówierzehni szosy, oraz rozluźniają wią- 
zania, dróg. wylożonych z kostek granito- 
wych. Dzięki działaniem atmosferycznym 
woda dostaje się nastepnie przez posestale 
wyboje w drogich szosowych i szpary 
rozlnźnień notmiodzy kostkami. pod "po- 
wierzchnie drogi, Dalszy ruch samocho- 
dowy rozciera w proch ułerwane części 
powierzchni szos lub wyrywx,z bruku 
rozluźnione kostki i przyczynia się równo- 
cześnie do rychlej cealkowitej nieużytecz- 
ności dróg. W ten sposób drogi, które 
mają służyć jako arterje dla regularnego 
ruchu przewozowego. stają się dla niego 
czynnikiem піно респу i zamiast 10- 
komocję ulautwić. powodują częste kata- 
strofy, pociągające za sobą ofiary w lu- 
dziach oraz duże straty materjalne, Liczne 
katastrofy stnochodowe шо mogł jedn:k 
stać się powodem ograniczenia ruchu sa- 
mochodowego. Przeciwnie! Zamiast go 0- 
graniczyć, należy mu pomóc rozwinąć się 
przez uaimiecie istniejących przeszkód tech 
nicznych. W tym celu należy budować 
odpowiednie drogi. a istniejące przebudo- 
wać i zastosować do wymagań rozwijają: 
соло się ruchu samochodowego. 

Ponieważ statystyka notuje stały 
wzrost ilości doróżek samochodowych o- 
raz niesłychany rozwój ruchu samochodo- 
wego, świat uczonych zaczął się wysilać 
nad wynalezieniem sposobu budowy no- 
wych dróg, któreby z jednej strony nie u- 
legalv niszczącym wpływem szących wia- 

ści gumowych kół, z drugiej strony — 
iy rozwój racjonalnego=ruchu. Ro- 
zumiejąc doniosłość i znaczenie dróg ko- 
munikieyjnych, oraz środków szybkiej lo- 
komocji, państwa zachodnie zaczęły bu- 
dować drogi szerokie, o powierzelni jed- 
noltej. elgsty cznej i trwalej. nie ulegają- 
tej ani wpiywom atmosferycznym, ani ni- 
szczącemu działaniu ssących własności gu 
mowych kół, przy uwzględnieniu maksy- 
тайн] nośności, minimalnego zużycia 


I dróg, oraz niskich kosztów budowy. Jedy- 
nym i najracjonalniejszym czynnikiem do 
budowy dróg, o powierzchni jednolitej i 
elastycznej, okazał się „Termak“. 
Termak jest to masa elastyczną z smo- 
łowców i substancyj mineralnych, której 
skłąd chemiczny chroniony jest tajemnicą 
patentu, Wyrabia się go i oddaje do użyt- 
ku w formie ziarnek, które załeżnie od 
wielkości określa się jak następuje: Zian- 


ka wielkości do 5 mm średnicy mają znak | 


ТІ, 5—15 mm śred. TH, 15—30 mm 
śred. TIM i 30—50 mm ТТУ. Początko- 
wo jest on lepki, lecz po odleżenin się do 
dwuch miesięcy, twardnieje i nie zabru- 
dza ścian wozów przewozowych. Do miej- 
кол budowy dostarcza go się w stanie 
chłodnym i jako taki jest natychmiast do 
użytku.Droki termakowe można budować 
wszedzie. Wermakiem można pokrywać 
drogi isgicjące, o podłożu twandem, lecz 


| Po gruntownem ich oczyszczeniu od blo- 
ta i zasypaniu wyibojów oraz przewaleo- 


waniu dróg termakowych na miejsce dróg 
polnych, należy je przed ich pokryciem 
termakiem, pokryć wprzód warstwą prze- 
walcowanego żużlu lub tłucznia do 25 


‘N 


nuje, warstwa termaku wynosi po prze 


M . wałcowaniu drogi dla ruchu największe- 
waniu zasypanych wybojów. Przy budo- ` 


go, do 7,5 cm. która to wielkość może być 
mniejsza dla dróg o ruchu mniejszym. 
Kompresja nasypanej masy termaku, wy- 


: nosi po grimtownem przewadcowaniu 20— 


cm. Na twarde podłoże nasypuje się na- : 


stępnie termak warstwami, począwszy od 
| ziarnek o przekroju największym. Każdą 
warstwę przewalcowuje się przed nasy- 
paniem następnej warstwy osobno. Osta- 
tnia warstwa z ziarnek o przekroju naj- 
mniejszym, zatyka istniejące pory pomię- 
dzy ziamkami o przekroju większym i po 
przewalcowaniu, mułaje całości wygląd 
i gładki, jakby polerowany. Poszczególne 
į warstwy, а w końcu całość, walcuje się 
к walcem 10 do 15 tonowym, dopóki dro- 
i ga nie tworzy plaszczyzny jednolitej. Za- 
t Jeżnio od ruchu, jaki na danej drodze pi- 
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ТҮШЕ GOSPODARCZE. 


San ШИШ terenie PULP. ҮҮ 


f BEZROBOCIE W UB. TYGODNIU 
W okresie od dnia 16 do 22 bm. stan bezno- 


riawiał się następująco: W Sosrowcu było 
3420 bezrobotnych, w Będzinie 1550, w Dą- 
browie 1100, w Czeladzi 463, w gminie Olku- 
Sko-Siewierskiej 905, w Rokitnie Szłachec- 
kiem 830, w pozostałych miejscowościach po- 
| wiaut Będzińskiego 4299, w Ogrodzieńcu 636, 
| w Bolesławiu 305, w pozostałych miejscowo- 
ściach powiatu Oltuskiego 1196. 
į Ogółem bylo 14744 bazrobotnych, z których 
! zarejestrowanych w PUPP. w Sosnoweu 9121, 
w czem mężczyzn 8225, kobiet 598. W okresie 
tym przybyło 317 bezrohotnych, z czego zw. 
nionych przez, miejscowe zaklady pracy 209 
(192 robotnizów zwodnila cemeutownia „Wy- 
soka", z powodu zinnżejszenea produkcji), zir 
nych terenów przybyłych 18, przybyłych z 


Z PORTU W TCZEWIE wróciły ze Stock- 
holme Fehfugi morskie: „Benek“ i D. ҮҮ? 701 
(zatrachtowana). jednak brak терла nie po- 
zwolił vatychniast kułować. Dwa dni w ten 
sposób upłyneło i wobec mogącej obecnie po- 
jawić się gęstej kry. groźnej nie dla Бейил, 
lecz dia tymczasowych promów рте 
kowych. konjunktura (uż jest zmieniona i lich 
tugi będa. musiały ładować w Gadisku, pro- 
my zaś zostaną schowane do portu zimowego. 
Najbliższe cztery tygodnie s4 najzinmiejsze w 
roku. О ile Wisła etante przy obecnej fali mro 
zów, szanse ładowania zimowego w Tezewie 
bela dobre, gdyż oczyszczenie Wisły lama- 
«таті lodów od granicy gdańskiej aż do mit- 
sta (niżej utrzymują ja stalo w stanie otwar- 
tymi łamacze lodów Rady portu w Gdańsku) 
pozwoli ma bezpieczne stosowanie promów 
przeładunkowych. nienarażonych na nacisk 
kry. Lichtuga morska T-wa „Wisła—Dałtyk* 
„Stefek* ulegla niezuacznym uszkodzeniom 
przy powrocie z zablokowanego lodem poriu 
fińskiego Pargas. Naprawy, które *potrwają 
parę dni, wykonywa Stocznia gdańska. 


EKSPORTU SPIRYTUSU. W Min. ekarbu 
odbyia się doniosła w ewych skutkach dla 
uporządkowania i rozwoju eksportu spirytu- 
su na przyczłość konferencja z udziałem 
przedstawicieli Rządu i zainteresowanych kół 
producentów. Na wniosck Rządu obecni na 
waradzie przedstwiciele producentów zgodzi- 
li sią na utworzenie jednolitej na całe państwo 
organizacji epirytusu zagranicę z tem, że 
sprzedawane przez nią ilości będą równomier- 
nie na zasadach spółdziełczych  nozdzielane 
na całość wyprodukowanego w poszczegó!- 
nych kampanjach spirytusu ek=porlowego. 
Ujęcie eksportu spirytusu przez jedną orga- 
nizację przyczyni się do rozwoju naszego 
eksportu. Jednocześnie obecni przedztawicie- 
le Rządu zakomunikewali zebranym, że no- 
wela do nowej nstawy o wprowadzaniu pelne 
go топорот spizytuzowego w tych dniach 
będzie przedstawiona p. Prezydentowź do pod 
pisu 
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boca na terenie P.U.P.P. w Soenowcu przed- , 


SKONCENTROWANIE ORGANIZACJI i 


ZWIĘKSZYŁO SIĘ G 212 OSÓR. 


zagranicy 80, oraz 18 zwolnionych z pracy z 

różnych przyczyn. Przyjęto natomiast w tym- 

j że okresie ezasnu do praty 105 osób, ezyii bez- 
robocie w stosunku do poprzedniego tygodnia 
zwiększyło się o 212 osób. Przy robotach pu- 
blicznych w gminach miejskich i wiejskich 
był zatrudnionych 1091 osoba, z czego w po- 
wiecie Będzińskim 1026 osób, w pow. Osku- 
skim 35 osób. 

Z ustawowego та: ки korzystało 1569 bez- 
robotnych pracowników fizycznych огах 109 
bezrobotnych pracowników umysłowych, z 
doażnej pomocy korzystało 4930 fizycznych, 
oraz 670 umysłowych. = x 

Ogółsn z zasiłków korzystała 6574 osoby. 

| W porównaniu do poprzedniego ckresu licz- 
| ba bezrobotnych, korzystających z zasiłków 
wzrosły w ud. tygodniu о 201 osobę. 


Kronika gospodarcza. 


Z тену warszawskiej 
Сиа gieśdy warszawskiej z d. 22.1.27 
AKCJE: 

Bank Dyskontowy 11.50—11.75, Bank 
Handlowy -.10—4.15, Bank Polski 93.50 
—93.00—93.25, Bank Przem. Lwów 0.16 
Bank Zachodni 1.85, 


|» > JĄ va к з А П А 
Banx Zjedn. Ziem ; istnicje również fabryka termaku w Haj- 


25 proc. 

Po przewalcowaniu całości, droga jost 
natychmiast do użytku. Z początku pozo- 
stają wprawdzie na drodze ślady ро 
środkach lokomocji i okuciach zwierząt 
pociągowych, lecz juź po dwu miesiącach 
ślady znikają zupełnie. Po tym czasie na- 
leży jednak przeciągnąć powierzchnię 
drogi lekką warstwą sinoły, która po kil- 
ku godzinach zasypuje się piaskiem. Szcze 
gólnie w ciągu pierwszych miesięcy, nale- 
ży nowowybudowane drogi otaczać spe- 
сја opieką, W razie okazania się chro- 
patości, względnie pojawienia się porowa- 


; tości, należy te miejsca pokryć nową war- 


| 


s m ч Awa 


Pol. 1.50, Bank Spółek Zarobk. 8.00, Ki- . 
jewski 0.26—0.27—0.26, Puls 4,40—4.50 - 


Wildt 0.06, Zgierz 1.45—1.76, Poł. Tow. | dróg, jako też słabe zapotrzebowanie mn- 


Elektr. 0.14, Siła i Światło 89.00—40.00, 
Częstocice 1.40, Gosławice 41.00, Micha- 
low. 0.25—0.50, CCukier 3.40—3.70, Fir- 
lej 28.00, Łazy 0.15—0.17, Wysoka 4.00 
—4:15, Węgiel 81.00—83.50, Nobel 2.65 
2.10, Cegielski 18.00—18.50, Fitzner 2.60 
Lilpop 19.50—20.00, Modrzejów 5.50— 
5.80, Norblin 104.00, Ortwein 0.29, Ostro 
wiecki 15.00—15.15. Parowozy 0.59— 
0.67, Pocisk 1.65, Rudzki 1.35—1.41 — 
1.40, Starachowice 2.48—?.48, Żyrardów 
9.75—18.10—13.05, Borkowski 1.35— 
1.40, Spirytus 2.10. 
WALUTY I DEWIZY: 

Dolar 8.98, Nowy Jork 9.00, Londyn 
48.78, Paryż 35.67 i pół, Wiedeń 126.90. 
Praga 26.12 i pół. Włochy 39.25, Szwaj- 
carja 173.75, Belgja 125.17. 

"Tendencja da akcyj mocna, Фа walut 
słabsza. 


Gielda zhożowa noznańska 


z dnia 22.1 1927 r. 

Żyto 39.50—40.50, Pszenica 48.50— 
51.50, Jęczmień brow. 34.00—37.00, Ję- 
czmień zwykły 29.00—32.00, Owies 29.25 
—30.25, Ospa pszenna 27.00, Ospa żytnia 
26.75—27.75, Maka żytnia 10 proc. 57.15, 
Mąka żytnia. 65 proc. 59.25. Мака pszen- 
na 65 proc. 71.50—74.50, Ziemniaki fabr. 
16 pr. 6.80. Groch poluy 51.00-50.00, 
Groch Wiktorja 78.00—88.00, Gorczyca 
63.00—83.%0, Seradela 22.50—24.50, Ге 
luszka 32.00—34.00, Wyka 35.00—47.00. 

Usposobienie spokojne. 


stwą T. I, lub przeciągnąć lekką warstwą 
smoły, celem ponownego ich wygładzenia. 

Profil dróg termakowych należy uwa- 
lać w spadkach 1 : 40, do 1 : 60, gdyż ta- 
kie są najracjonalniejsze. 

Pierwsze drogi termakowe zaczęto bu- 
dować w Anglji w roku 1900, w Вет i 
Francji, w r. 1903, w Szwajcarji i Niem- 
<zech, w r. 1908, Jeśli początkowo nie od- 
powiadały jeszcze pokladanym w nim na- 
dziejom, studjując i kształtując masę ter- 
makową, specjalne Towarzystwo budowy 
dróg termakowych, doszło wreszcie do 
rezukatów zadawalniających, tak, że dro- 
gi budowane obecnie, są bez zarzutu. 
Liczne badania nad drogami termakowe- 
ш które wybudowano przed wojną, do- 
wiodły, że pomimo szalonego rozwoju ru- 
chu samochodowego na Zachodzie, wy- 
kazują tylko bardzo słabe ślady zużycia. 
Po upływie 12 lat, zachowały pelną swą 
wartość i nie straciły nie ze swej elagtycz- 
ności. a specjalnie do badania. oderwane 
części bruku, mogły być znowu z takim 
samym skutkiem zużyte i wbudowane z 
powrotem. Wartość dróg emołowcowych 
jest tem większa, że utrzymanie ich jest 
nadlowyczaj proste i tanie. Jeżeli po ja- 
kimś czasie występują na powierzchni po- 
rowatości, wystarczy pokryć drogę war- 
siwą T. I, aby otrzymała wygląd pierwo- 
śmy. Kierując się taniością materjału oraz 
własnościami termakowych dróg, które 
stają się dzięki swym włlasnościom najdo- 
skonalszemi arterjami dla ruchu komuni- 
kacyjnego. Zachód rozpowszechnia u sic- 


bie. budowę dróg termakowych z zastra- 
czającą szybkością. W Anglji, Francji, 


| Niemczech, Węgrzech i t. d. buduje się 


również liczne fabryki do wyrabiania ter- 
maku, ару można bylo podołać zapotrze- 
bowaniom budujących się dróg. W Polsce 


dukach, na Śląsku. Rozwój fabryki jes: 
jednak ze względu na słabą rozbudowę 


sy termakowej, także slaby. Szkoda tyl- 
ko, że Polska, która zajmuje w Euroqie 
stanowisko mocarstwowe, odstaje pod 
tym względem od państw zachodnich i 
dotychczas nie pomyślała jeszcze ami о 
budowie dróg termakowych, ami o organi- 
zacji tej gałęzi przemyslu. 

Polska, która jest znaną ze złego stanu 
dróg, powinna wreszcie zająć się ich na- 
prawą. Nie posiadając tak gęstej sieci kv- 
lejowej jak Belgja i Holandja, ani nawet 
takiej, jak Francja lub Niemey, Polska 
musi mieć dobre drogi. W tym celu Rząd 
Centralny powinion wywrzeć nacisk prze- 
dewszystkiem ра województwa  wschod- 
nie, aby przystąpiły jaknajrychlej do Mi- 
dowy dróg termakowych, równoległe do 
granicy wschodniej, gdyż w przyszłości 
przydzdzą się z całą, pewnością. Budowę 
dróg termakowych, powinno sią zresztą 
rozpowszechniać na terenie calego Pań- 
stwa. Pieniadze na teń ec! również тта 
leźć się musza. Jeśli zasiłki dla bezrobot- 
nyeh powiększy się o fundusze poszcze- 
gólnych gmin i subsydja, oraz pożyczki 
rządowe, można będzie jeszcze w tym 
roku zrobić bardzo wiele i równocześnie 
zmniejszyć liczbe chetnych do pracy boz- 
robotnych. 

Jeśli władzom naszym zależy dopraw 
dy na potędze Rzeczypospokitej i dobro- 
bycie obywatel, powinny zabrać się wrez 
це do czynów i wytężonej pracy. 

Гуо dzięki doskonałym drogom, © 
raz środkoia szybkiej i pewnej lokomocji. 
Polska stać się musi poteg FL 


KURJER ZACHODNI" — niedziela 23 etycznm 1927 rokn 


Hity tz . z 


Z całej Polski. 


БЕ E чег ЛР A 

NOWY REK1UR UNIWERSYTETU 

WILEŃSKIEGO 

Na miejsce prof. Zdziechowixiego, który 
z powodu choroby zrzekł się godności rakto- 
ra, kolegjum profcsorów wybrało rektorem 
uniwersytetu Stefana Batorego w Wilnie prot. 
humanistycznego Stanisława Pigonia. 
STRAJK W GIMNAZJUM GRODZISKIEM. 

Donosząn am z Grodziska Mazowieckiego 
o przykrym wypadku w życiu miejscowego 
g'"mnazjum, założonego przez Sejmik, a od 
nowego roku szkolnego prowadzonego przez 
Związek zawodowy nauczycieli szkół śred- 
nich. Uczniowie klasy adódmne: tego gimna- 
zjum mie zrobdą zadanego im jeszcze przed 
świętami Bożego Narodzenia wypracowania 
polskiego i z tego powodu w poniedziałek 17 
i wtorek 18 b. m, nie stawih wię na lekcja. 
S -ajkiem kierowała jakaś organizacją ucz- 
miowska, która rozatawiła nawet pikiety, 
wstrzymujące kolegów, którzy przybywali 
na lekcje. Kres temu wybrykowi po!ożyli ro- 
dzice, których zarząd gimnazjum zwołał we 
wtorek na zebranie. 


OFIARA NA POGORZELCÓW 
W KRYNICY. 

Piszą nam z Krynicy: j 

Po pożarze bazaru w Krynicy komitet ad 
noc wyhrany zlożony z panów Lubelskiego 
М. ze Sosnowca i d-ra Henryka Freun'llicha 
z Krynicy zebrał 700 złożych między kuracju- 
ezom, wśród których jest wielu sosnowiczan. 
Pieniądze złożono do rąk burmistrza na po- 
czet mających się odnająć lokali w nowym 
bazarze dia naihardzie: dotkniętych pożarem. 


ZDEMOLOWANIE KINA. 

Niebywały skandal zdarzył się w tych 
dniach w Biaiymstoku. Terenem zajścia 
był tamtejszy kinematograf „Apollo“, w 
którym wyświetlano obraz „Ben Нит“. 
W filmie суш rabin białostocki dopatrzył 
віе obrazy uczuć religijnych i zwrócił 
się do wzaściciela kina o zdjęcie filmu z 
€kranu. Bardziej porywczym i gwałtow- 
nym okazał się tlum ortodoksów, który 
zdemolował kino i poturbował właścicie- 
Ji teatru. Ostatecznie „Ben Hur“ zniknął 
2 ekranu. Zajście jest o tyle osobiiwe, że 
film ten wyświetlano na tysiącach ekra- 
nów odu późkuł świata, gdzie zdobył sobie 
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M. Bowden Ronikier ma wolności 


„JA NIE ZAMORDOWAŁEM STASIA CHRZANOWSKIEGO“. — ZWIERZENIA Wo0- 
BEC DZIENNIKARZY. 


Jak już donosikómy, otwarły eię bramy 
więzienna przed bobaterem ponurego proce- 
su o zamordowanie nicietniego szwagra, hra- 
Ыз Bohdanem Ronikierem. Dzieie jego są 
zbyt dobrze wszystkim Łnane, by je powta- 
rząć. 

Po 16 latach pobytu w więzieniach, ujrzał 
Ronikier wolność... 

Jeden z dziennikarzy warszawskich tak 0- 
pisuje swe wrażenia ze epotkamia się z Roni- 
Кеш w więzieniu: 

Wychodzimy na korytarz. Słychać brzęcze- 
nie kluczy, hałas otwieranych drzwi. Wre- 
szcie uchglają sią ostatnie i przed pami staje 
Ronikier. W pierwszej chwili ma się wraże- 
nie, że to kto inny. 

Wysoki, starannie wygolony, połen wytwor 
mości człowiek, wyglądu naczej na jakiegoś 
dyplomatę, niż na oj:uszczującogo po tylu la- 
tach więzienie гойт агза. Wita się z niezwy- 
Kkłą kurtuazją. 

Dowiadujemy się, że rzeczy. notabene wy- 
łącznie rękopisy, zostaną wydane dortero z4 
pół godziny. Ale Ronikier nie może już wy- 
trzymać w murach więziennych. 

— Муту — odzywa się — przejdziemy 
się, a za pół godziny wrócimy po rzeczy. 

Znowu brzęk kluczy, znowu otwierają się 
ciężkie żelazne drzwi i wychodzimy. Ronikier 
jest na wolności. 

Ani jeden muskuł nie drgnął mu w twarzy. 
Wygiądu na człowieka, który wlaśnie wy- 
szedł na codzienny spacer. То nadłudzkie 


‚ wprost opanowanie się jest naprawdę zdu- 


ogromne uznanie 1 miano jednego zlep ; 


szych filmów ostatniej produkcji. 

ŚMIERĆ POD LAWINĄ ŚNIEGU. 

Na drodze z Witowa do duliny Chocho- 
lowskiej pod Zakopanem znaleziono wóz 
zasypany lawiną 6nicźną. Podróżni wraz 
z koniem i furą przysypani byli zupełnie 
śniegiem. jedynie koń oddychając, zrobił 
otwór w śniegu, z pod którego wydobyto 
się rżenie. Po odkopaniu stwierdzono, iż 
wszyscy 8 wlośelanie zamarzli na śmierć. 
Koń zdechł w kilka godzin po wydoby- 
cin. 


STRASZNA EGZEKUCJA NA 
HUCULSZCZYŻNIE. 2 

Wstrząsujący wypadek samosądu zda- 
тту! się na poiudniowo - wschodnim krań 
cu Rzeczypospolitej, na Huculszczyźnie. 

We wsi Czermechów w powiecie Koło- 
myjskim, służaca gospodarza  Karyluka, 
l4-letnia Marja Drohomirecka, ukradła 
trochę owoców suszonych. 

Okradziony gospodarz zarządził strast- 
ną egzekucję. 

Przy pomocy domowników związał 
dziewczynę, ręce jej włożył do garnka z 
przędziwem, które następnie oblał naftą 
i zapalił. Po izbie rozszedł się swąd palo- 
nego ciala. Katowana dziewczyna padla 
bez przytomności. 

Ostatecznie w sprawę wdali się sąsie- 
н dziewczynę z rąk oprawców wyr- 
wali. 

Sprawą nieludzkiego znęcania się zaję- 
ła się zawindomiona policja. 

SCHWYTANIE SPRYTNEJ SZAJKI 

ZŁODZIEJSKIEJ. 

Dzięki enorgicznej akcji policji w Zako- 
Panem udało się ująć zorganizowaną szajkę 
Złodziejska, wykradającą od 2 przeszło mie- 
“00у produkty spożywcze jak meka, kaszę 

t. p. z worków przesyłanych pouiągiem Ма 


i 


ujtectwa. Wskutek tych kradzieży poniósł- | 


Vy stratę skarb państwa, ponieważ bagaż 
Miał przy odbiorze znacznie muiejszą wagę, 
podczis nadania. Rzeczą charakterystycz- 

ag jest, żę piomby u worków były pozornie 
Олатизтопе, oo utrudniały docieczenia przy- 
yny różnicy wagi. W związku z tem aresz- 
towano w Zakopanem 6 osób, przyczem poli- 
sja już na tropie pozostałych wspólni- 


Fi 


Zdołano już również odebrać część skra- | 


dzinnynh prodnktów. 


miewające. 

Pierwsze, co rzuca mu się w oczy, to... 
krótkie spódniczki. | 

— Со się etalo — wola. sroglądając na 
przechodząeą obok niewiastę. — Wkrótce na- 
sze panie zupelnie skasują 10 część toalety— 
dodaje z uśmiechem. 

Rozmowa staje się niezwykle ożywioną. 
Pytania ез zbyteczne, Ronikier sam opowia- 
du о wszystkiem. 

— (Ciężkie ciosy życia nie zdolaly złamać 
mnie ami na duchu, ani na ciele .Przeświad- 
czenie © mojej niewinności dovomogio mi do 
przetrwania iylu lat eierpień. Jestem niewia- 
ny, wierzaj mi pan! 

Nie zamordowałem бага! Uczynii to u- 
rzęłmcy 1V departamentu, Moskale. 

Opin a publiczna winna domagać się rewi- 
zj. mego procesu, winna mi w lem dopomóc 
prasa. Jestem przecież publicystą od urodze- 
nia. Gdy pan przeciął moje żyły, nie znalzł- 
by pan krwi, a tyłko tasiemce gazetowe. 

— Nad czem pan Шчара pracował w wię 
zńoniu? — pytamy. 

— Pisałem bardzo wiele. Wykończyłem 
dzieło astronomiczne, патзаімӣ po francusku 
książkę o więziennictwie w europejskich kra- 
jach | wiele innych prac. 

Niebawem przystąnię do wydawania tego 
wrzystkiego. 

— A plany na przyszłość? 

— Życie mnie nauczyło nie spoglądać zbyt 
daleko w przyszłość, 

‚ Pragnąłbym qpoświęcić się jednak publicy- 
gtyce i pracy nankowej. 

Wracamy do więzienia. 

Na widok gromadzących stę dziennikarzy, 
szybko wsiadamy йо takwówki. 

Nikt nie poznał Renikiera. 

— Widok 6! — mówi uwolniony i meza- 
my z miejsca. Ronikier spogląda za eble. 

— Wreszcie jestem na wolności — mówi 
z zadumą, — Wie pan 06? — przerywa nagle 
milczenie. — Wydaje mi sie, że gdyby loko- 
motywa przejechała mnie, zostałaby uszko- 
dzona, a ja wyszedłhym zupełnia nietknięty! 

Z ciekawością rozgląda się po ulicach War- 
mawy. 

Tam w dom z utęsknieniem czeka matka, 
90-letnia staruszka. Cało życio swoje poświQ- 
cila dla ulżonta doli symowi. 

Gdy wysiedlifmy z auta, ро raz pierwszy 
wyraz wzrwzenia odmalował się na ‘еро twa- 
rzy, 

— Boże, Boże, boję się o matke, to dla niej 
będzie zbyt silne przeżycie! 

Ściskam na pożegnanie dłoń tego człowie- 
ka, który tyle w życiu przeżył i który, chyba 
jeden na świecie, zna tajemnicą strasznego 


morderstwa z przed 15 lat. 
жз a m 
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i muie po 10—15 rb. jednorazowo. Ja i żona 


Sam Ronikier tak mówi o głośnym swego . 


Czasu procesie o zabóstwo śp. Stanisława | że prawda wreszcie zatrytnniuje! 


Chrzanowskiego 


Każdy grosz, oddany na L.0.P.P., przyczynia się 
do rozwoju polskiej fioty powietrznej. 
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Wieści z Rosji. 
NAJSTARSI LUDZIE W ROSJI. 

Podczas świeżo dokonanego na terytorium: 
roryjskiem episn ludności, sywierdzo: ra 
_ „Dnia 28 paździenika 1910 r. zapoznałem dj nie 4 AR łęg te. > 
się z punną Магја Chrzanowską. O1 pierw- В 
szaga wejrzenia zapałulimy miłością i tego 
eamogo dnia nastąpiiy zaręczyny. 

Ојоіес narzeczonej, Bronisław Chrzanow- 
ski, znany despota, który dotychczas odpalał 
wszystkich pretendentów do reki córki, stał 
wobec faktu dokonanego. Musiał się zgodzić, 
ale w duchu zaprzysiągł zemstę. Nie wiedzia- 
łem, z jak niebezpiecznym człowiekiem mam 
do czynienia. 

Od chwili mego ślubu zbliżył się do mnie 
mój młodociany szwagier — Staś. Ojcice nio 
dawał mu pieniędzy, zwracał sie więc do mnie 
ciągle w tych eprawach i otrzymywał ode- 


Marjannę Ма!атез е7. która wykazała sie pa- 
pierami, stwierdza quem: jej urodzenie w то. 
ku 1798. Mimo swego sędziwego wieku, czu 
| je się р. Malarewicz doskcnale i w przede 
| dniu episu ойһу1а z rodzimej wsi do Nowobo 
| rysówki podróż na przestrzeni 20 wiorst pie 


сіма. We wsi Łaty. w obwodzie Apchaskim. 
stwierdzano wypadek jeszezę dłuższego ży 
«а — ул йо do spisu ludności rolnika 
Szapkowakiego, mającego lat 145. Szósta 70- 
na Szapkowskiego ma obecnie 86 lat. Niezwy. 
Кут zbiogiem okoitcznośc: Bzapłkowski jesi 


kochaliśmy go niezmiernie i czynidśmy za- 


! їс. Języka polskiego z: iał z 
dość wszystkim jego prośbom. Ки memu wiel PDA ско роды 


до swobalnie po rosyjsku ога? 


pelnie, mó 
po gruzujsku. 


kiemu niezadowoleniu, chłopiec zaczął się ba- 
wić. 

Stał się mianowicie częstym gościem w ka- 
wiarni Zawadzkiego, przy ш. Mamzalkow- 
skiej 112, gdzie przebywanie uczniom było 
wzbronione. Tutaj właśnie zaałez.ono go zi- 
mordowanego. Śmiorć nastąpiła wskutek 19 
uderzeń w głowę tępem narzędziem. 

Od tej chwili na widowni ukazuje się ро- 
stać Murnatowskiego. 

Do Warszawy przybywa ojciec zamordo- 
wanego, który, na pytanie Kumatowskiego, 
kio mógł zabić Stasia, odpowiada, że Roni- 
kier, a jednocześnie dodaje, że za wykazanie 
mojej winy, zapłaci 25.000 rubli. 

W tem też kioninku rozpoczął Kurnatow- 
ski pracę. Bez pozwolenia wladzy, hez świad- { 
ków, pokryjonni dzstaje się do mego domu 
1 niszczy papiery, którchy mogły rzucić żwia- 
tło na sprawę. 

Jako świmików podstawia konfidentów u- 
rzędu śledczego, a Świadkowie, którzy skła- 
даф przychylne dla mnie zeznania, np. Niem- 
ka Sunder, katowani i bici, cofają swe zezna- 
nia poprzednie. 

Sam Kumiaiowski, pmzesłkchiwany 6 mie- ' 
eięcy temu przez prokuartora Мата. przy- 
znał, że zeznania, tyczące się mego alibi, z0- 
stuly cofnięte. 

Urzędowi śledczemu idzie na rękę prezes 
izby sądowej, Postnikow, który. pragnąc do- 
pomóc do szybkiego zrobienia karjary- ewe- 
mu zięciowi, prokuratorowi Herszelnia:iowi, 
oskarżającemu mnie, wywiora nacisk na sąd, 
ky nie zwracano uwagi na zarzuty przeciw- 


ZIMA NAD MCNZEM CZARNEM. 


Całą Ukrainę oraz inne kraje nad Morzem 
Czarnem nawiedziły w ostatnich tygodniach 
gwałtowne burze. W centrum przemysłu na: 
ftowego w Baku wyrządził huragan szkody 
miljonowe. Wskutek uszkodzenia etudni та. 
fiowych i pomp. zmniejszyła się znacznie pro- 
dukcja пайу. Burza, trwająca trzy tygodnie, 
spowodowała wstrzymanie mehu okrętowego 
oraz wyrządzi dotkliwe szkody w budowach 
portowych. W ostatnich dniach temperatura 
znacznie się obniżyła. Przy ujściu Donu do 
chodzą mrozy do 33 stonni C. Morze Czarne 
przy brzogu zamarzło. Leninzradzka etacia 
meteoroiogiczna zapowiada, że taki stan po 
gody potrwa dość długo. 

_—_— слое m ——-— е Єө—— ты ы ыы 


Wiadomości radiofonięzne. 


‚ DOŚWIADCZENIA WŁOSKIEJ STACJI 
| NADAWCZEJ. 
| 


Krótkofalowa stacja nadawcza inż 
Martiniego w Rzymie горі obeenie”próby 
na krótkiej fali 37 metrów. Próbne nada- 
wania wymadły bardzo pomyślnie, w pół: 
nocnej i południowej Ameryce oraz Au- 
stralji sygnaly nadawcze na fali 337 me- 
trów były doskonale slyszane. 


UNIWERSYTET RADJOWY W STA. 
NACH ZJEDNOCZONYCH. 


Amerykanie rozpoczeli budowę oras 
PACH +: erykani ‚рос е a: 
o urzędowi śledozemu. organizowanie uniwersytetu  radjowego. 


W wyniku, sąd ckręgowy skazał mnie па 
15 lat katorgi. 

Apelowałem natychmiast. , 

W eąlzie apelacyjnym wypłynęly na po- 
wierzchnie machinacje urzędu śledczego i 
che!ano mnie uwaćn'ć. 

Jednakże Postnikow, obawiając się kom- 
promitacji Herszelmana, wymusza wyrok. 

Zostaję ekazany. 

Na 1 i pół lata zwykłogo wiezienia za po- 
bicie w uniesieniu szwagra. 

Prokurator i ja wnosimy do senatu w Pe 
tersburgu kasac ję. 

Senat wyrok kasu:e i sprawę przesyła фо 
II departamentu eądu okręgowego. 

Ale Postn'kow mie daje za wygraną. Nie 
będąc pewnym П departamentu, przerzuca 
samowolnie eprawę da IV departamenta po 
lityczmego, nie wspólnogo ze sprawa nie mi- 
jącego. Jednakże dopina celu, gdyż skazują 
mnie па 11 lat więzienia. 

W międzyczasie piszę w więzieniu książkę 
pt. „A jednak jestem niewinny!“ Książka ta, 
odsłaniającn wszystkie machinacje nrzędn 
śledczego i Postnikowa, wywiera olbrzymie 
wzażenie. 

Prok. Hesse, który ad początku wierzy w 
т^ niewinność, wszczyna starania w slol- 
су, które wszakżo zostają udaremnione przez 


Wykłady profesorów mają się odbywać 
przez radjo. Uniwersytot radjowr ma się 
znajłować w Nowym Jorku. 


WIELKA STACJA NADAWCZA POD 
PARYŻEM. 


Wielka stacją nadawcza o sile 60 kw 
w antenie, którą Francuzi budują pod Pa- 
ryżem, jest już na ukończeniu. Stacja ta 
będzie słyszana na aparaty detektorowe 
w calej Francji. Pierwotny plan wybudo- 
wania tej stacji na wieży Eiffla został zæ 
niechany, gdyż wplyw tej stacji byłby tak 
silny na radjoodhiorniki, iż nikt w Paryżu 
podczas nadawania tej stacji nie mógłby 
słyszeć audycyj zagranicznych. 


NAWET W KOLONJACH ANGIEL- 
SKICH W AFRYCE RADJO SIĘ ROZ- 
POWSZECHNIŁO. 
Według urzędowej 'statystyki angiel- 
skiej w południowej Afryce jest zareje 
strowanych radjaodhiorców 49.000. 


23 STACJE NADAWCZE W NIEM- 
CZECH. 
Radjofonja w Niemczech rozwija się w 
aposób niezwykle szybki. Ostatnie zesta- 


Postnikowa. wienia niemieckich urzędów pocztowych 
Tymczasem Rosjanie muszą opuścić War- | wykazują cyfrę 1.875.000  zarejestrowa- 
стаже. nych radjoamatorów. W ostatnim miesią- 


cu zeszłego roku przybylo 30.442 nowych 
radjosluchaczy czyli trzy czwarte ogólnej 
liczby radjoamatorów polskich. Licząc 
przeciętnie, że z każdego aparatu korzy: 
sta najmniej «rzy osoby. dochodzi się do 
wniesku, że w Niemczech słucha obecnie 
legalnie audyerj radjowych przeszło 4 
miljony ludzi, co, jak twierdzą fachowe 
pisma niemieckie. jest raczej crtrą za nis- 
ką. niż za wysoką. 

Obecnie Niemey liczą ogółem 23 radjo- 
засуу nadawczych. Fachowe i codzien- 
ne pisma niemieckie są przepełnione 
wzmiankami i artrkulami o świeżo otwac- 
tej niemieckiej stacji nadawczej w Lan- 
genburgu o sile 25 klw. w antenie. Na- 
ogół. śmiało można twierdzić. że Niemcy 
wysuwają się stanowczo na czoło państw 
enraneiskich. 


Я 

Dzień przed ewakuacją zjawia się n mnie 
zastępca prok. Hersega i z ‘ego rozkazu zwad- 
nia mnie. 

Wszyscy pamietają potężną manifestację 
Iteratów i adwokatów warszawskie, na skn- 
tek której władze niemieckie uznały mnie 
niewinnym. 

Obrót eprawy w wolnej Polsce był jednem 
wieikiem nieporozumieniem. 

Obecnie dążę do rewizji procesu i wierzę, 
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10. 


— Panie Naczelniku l 


Już stoimy tu godzinę — 
Na cóż rozkład jest wydany ? 


„KURJER ZACHODNI“ — niedziela 25 stycznfa 1927 rokn. 


l Proszę wskazać mi przyczynę, 


Dia której nie odjeżdzamy. 


— Proszę Zacnej Pani! 
Napróżno się Pani gniewa, 


Pociągu puścić nie mogę 

Aż załadowana będzie MEWA 
Poczem w dalszą pojedziemy drogę. 
Tys ące na MEWĘ czeka ludzi 


Wszak bieliznę śnieżną czym 
A jest tania i nie trudzi 
Pracującej gospodyni, — 


WIELKOP. WYTWORNIA CHEMICZNA Tow. Акс. w Poznaniu. 
ODDZIAŁ KROL HUTA 
Idealny, samodziałający i nieszkodliwy proszek do prania „MEWA“ jest wszędzie do nabycia. 


Jak z Bajki. 


W londyńskiej dzielniey Piccadilly, w De- 
v'uhire House, wykańczany jest obecnie roz- 
legły apartament, zupelnie przypominający 
zaczarowany palac z bajki. Znany апаю: 
architekt, Oliver Hill, otrzymawszy polecenie 
ol właściciela apartamentu stworzenia cze- 
go nadzwyczajnego, ubsujutnie bez liczenia 
sę 2 оа, wywiązał się znakomicie z zt- 
dania. Ściany, podłoga i sufit wielkiej jadalni 
są całkowicie z karsryjskiego marmuru ka:0- 
ru złota. Stół i kredens z ciemno-zielonego 
тий afrykańskiego. Dekota зай jadalncj 
stoją chow olbrzymie lampy z Czerwonego 
1 огсаф опу. a kuto elektryezne umi 
ne są w zlożistych czarach onyxowyeh, dając 
przedziwi» Gee Swiatlo, tu Tząco podobne do 
słenecznezo. Poza lampami temi oświetlona 
a żarówkami, świecącemi: poprzez ziu- 
сіу marmur sufitu. Ramy okienne są z ehan 
no-żółtejmo marmuru, ujetego w-srebrne sku- 
cia, drzwi z masywnego czarnego dębu. Dlu- 
gi korytarz hallu ma zieloną marmurowi po- 
sadlzkę, a Ściany z czarnej masy szkkinej 0- 
prawnej w czarny i srebrno-szary dąb. Oświet- 
la go sztuczne światło dzienne plonące z su- 
ftu. Jeden z pokojów kąpielowych — jest ich 
pięć, przy ogólnej liczbie pokojów 25 — ma 
Ś aosygzaałabastru koloru pomarsńczoweza 
i wepusztzoną wannę z jasno-żółtego marmi- 
m. Jedna z sypialmi iest w stylu weneckim ze 
sklepioacmi pilastrami kryształowemi. enia w 
tonach: laznrowym, różowym i szarym. Inua 
znów, męka sypialnia, wykończona jest cał- 
kowicię z drzewa cedrowego. Ściany bibljote- 
ki wyłożone są do połowy wysokości żóltym 
marmurem. kominek z lapis azuli. Przepych 
barw przechodzi wszystko. со istniało dotych- 
стах nawet w słynnych z barwnośc pałacach 
wschodnich. 


Skarga rozwodowa żony 
Ghantin'a. 


10 stycznia podała żona Gharle Chaplina 
ekarge ruzwiydową w los Angelos j otrzymała 
пае od sędziego rozkaz, ograniczający 
Cha mura. jego adwokatów. pełnomocników 
i wspólników... wszelkiego rodzaju przedsia- 
hiorstw w sprawie inkasowania czeków i wy- 
cofywania wkładów, spieaiężania czegokol- 
wiek, co stanowi własność firmową oraz Wy- 
sy'ania poza granice Kal:fornji filmów i obra- 
zów. Wedle podanych przez panią Chaplin 
abliczeń — majątek теба jej wytwoei prze- 
szło 10 miljonów dolarów w nieruchomościach 
miziwach. gotowiżnie. osobistej wltsnoś 
ax prawach do obrazów kinomatowraficz- 
nych. Dochód jego roczny podany jest na 
250.000 dolarów. Prawo kalifornijskie przy- 
maje żonie połowę majątku. nabytego pol- 
Czas роу małżelwkiego i z tego właśnie 
korzysta pami Chaplin, domagając się ustano- 
wienia przez sąd nadzorczy. który ustalilby 
оза чие majątek i wpływy jej moża i po- 
dzieł je na dwie równe części. Proces zapo 
wiada sie wzelec interesująco, ile. że Chaplin 
oświadczył. że bedzie sie bronił 7а. wszelka. 


a 
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W królestwie milczenia. 


Na pstrej mapie życia współczesnego 
kryje się kilka szarych drobnych pun- 
któw, które rozras: 
gdy się do nich podejdzie zbliska. nabie- 


ją się niepomiernie, { 


і 


гајас jednocześnie swoistej, шесаѕпасеј ' 


barwy. Takim punktem w dzisiejszej Fran 
cji jest klasztor w Trappe, siedziba je- 
dnego z najsurowszych bractw  (trapi- 
stów). Założuny w wieku Xll-ym, zrefor- 
mowany w wieku XVI-yim przez opata 
Rancego, przetrwał w swej niezi tości 
wielkie wstrząsy dziejowe może iako а- 
nachronizm. w Średniowiecze sięgujący, 
pewniej jako przejaw pozaczasowej siły 
abnepacj, równorzędnej pożądanin życia. 

Klasztor, odgrodzony od świata nie jest 
jednak zanknięty dla osób świeczichi — 
(prócz oczywiście kobiet), pragnących zaj- 
rzeć do jego tajemniczego wnętrzna. Нохе 
zwiedzających musi być zapewne wielką, 
zwlaszcza od czasu ułatwienia dojazdu 
samochodem. 

Trappe — to królestwo miiczenia. Re- 
gua trapistów zabrania im mówienia. Ta- 
ko bowiem mauieznł Jan Chryzostom: „2а- 
chowujcie milczenie, a przezwyciężycie 
wszystkie pokusy i wrogowie wasi nie za- 
drasną was. Milczenie jest rydwanem o- 
gnistym, który unosi nas ku niebiosom. 
Obowiazek milezenia może być wpraw= 
dzie w Trappe dia pewnych celów naru- 
ойу. Prawo siowa odzyskuje przede- 
wszystkiem chory lub ranny trapista. W 
codziennem życiu mniehów zachowuje sło 
wo swoją тос, jako środek samooskarże- 
nia: trapista, który zgrzeszył, lub sądzi, że 
zgrzeszył, wyznaje swą winę przed prać- 
mi. Grzechy te są zazwyczaj bardzo błahe: 
„Zawiniłem, sttukłem dzbanek“ — mówi 
jeden. „Zawiniłem, jadłem zbyt łapczy- 
wie — spowiuła się drugi. Czasem jednak 
w naiwneni samaoskarzeniu mnicha za- 
wiera się inna. jak tajemnica najgłębszej 
skruchy. wslrząsająca treść. „„Zgrzeszy- 
lem: ciiciałem opuścić klasztor — wy- 
znaje F0-ieśni trapista „by spojrzeć 
jeszcze raz na morze, którego nie widzia- 
łem już czterdzieści lat“. Nakaz milczenia 
wolno również złamać trupiście w wypad- 
kach wyjątkowych, gdy odczuwa on nic- 
przeparte pragnienie wypowiedzenia się: 
może to uczynić przed swoim przełożo- 
nym. Podkreślić należy, iż wypadki takie 
są niezwykle rzadkie. Potrzebę wyrażania. 
swych uczuć i tęsknotę za głosem ludzi 
zaspakaja pieśń chóralna. Bóg jest т02- 
mówcą zawsze gotowym do wysłuchania 
trapisty i udzielania mu odpowiedzi w je- 
go własnej duszy. 

Dłatego też chór trapistów doprowa- 
dzono do stopnia doskonałości, któremu 
nie dorównywaja najsłynniejsze chóry, 
popisujące się w świecie. Słuchać go trze- 
ba podczas nabożeństwa wieczornego. W 
surowej, pozbawionej wszelkich 0710), 
prócz. kolumn i sklepień łukowych, rzęsi- 
ście oświetlonej lampami świątyni klasz- 
tornej rozlega się potężny śpiew grego- 
rjański, poczem stopniowo zamiera, aż 
wreszcie zapanowuje uroczysta cisza. Je- 
dnocześnie światła przygasaja, mnisi w 


Z ŻYCIA MNICHÓW TRAPISTÓW. 


półcieniu klękają kornie. I znów wzbija 
się pieśń, zaintonowana zrazu przez jeden 
gios, niby westchnienie, ułatujące ku nie- 
bu, podchwycone następnie przez wszyst= 
kich braci. А 

Śpiew nie jest jedyna sztuką, która zna 
lazla oddźwięk wsród grubych murów 
klasztoru. Wielev. niekiedy genialni ma- 
larze i rzeźbiarze, bezimienni twócev pod 
kapturem mniszym, wrabiają prawdziwe 
arcydziela w ścieny,-w kamień i żelazo. 

Z pośród małowidei wyróżnia się 
„Pogrzeb Trapisty* — oraz najbardziej 
bodaj charakterystyczny w pomyśle, uje- 
ciu i nastroju. Śmierć bowiem jest dla 
trapistów zjawiskiem prostem, a Uroczy- 


ш 


stem. Gdy zbliża się ona do jdnega z; 


nich, przenosi sie go do kościoła, gilzie 
mu się udziela osiatnich sakramentów. 
Następnie mnisi sypią na ziemię wzdłuż 
Inji krzyża święcony popiół, nakrywają 
go siomą i rozeiągają na niej konającego. 
A kiedy trzykrotne uderzenia dzwonu 
rozebrzmią w powietrzu, cale bractwo 
zbiera się wokół tego, który ma ich opu- 
ścić, klęka i odmawia Credo. 

Czas w klaszterze podzielony jest mię- 
dzy modlitwę i pracę. Wszyscy trapiści 
pracują w poin., Jednakże reguła zakonu 
roztacza opiekę również nad pracą nmy- 
słową mnichów. W klasztorze znajduje się 
wspaniała bibljoteka. Ci, którzy poświęca- 
ją się studjom. pracują w polu 4 do 6 go- 


| dzin, podczas gdy inni 8 godzin dziennie. 


Równość ewangeliczna nie wyklucza róże 
ne w zajęciu, które stają się różnieami 
hierarchicznemi, zaznaczonemi nawet w 
kolorze habitów. 

Pożywienie trapistów jest nader skrom- 
ne. W zimie otrzymują oni posiłek raz 
dziennie, w lecie — dwa razy. Sklada się 
on z kartoflanki, ciemiiego chleba i mar- 
molady owocowej. Spożycie mięsa, ryb, 
jajek i tłuszczu jest zakazame. W piątki 
i ckreślone dni użycie mleka do potraw 
jest zabronione. 

"Гтарієсі nie mają osobnych cel. Posła- 
nia, :ch, składające siq z siennika, podusz- 
ki — wypchanej słomą, prześcieradła i 
nakrycia w zimie, oddzielone są deskami. 
Mnisi śpią w ubraniu. Wstają w zimie o 
godzinie 2-gicj w nocy, latem o godzinie 
pierwszej, latem dozwolony jest godzinny 
sen poobiedni. 

Raz na kilka lut mają prawo Wapisei 
odwiedzać swych krewnych: widzenia ta- 
kie trwają niekiedy zaledwie pół godziny. 

„Szukamy pokoju i modlimy się o po- 
кӧј Ча ludzi, naszych braci“ — okroślil 
eel istnienia trapistów mnich, oprowadza- 
jacy po klasztorze korespondenta jednego 
z największych pism paryskich. A jednak 
wszyscy z pośród tych wyznawców po- 
koju. którzy mieli odpowiedni wiek, byli 
w czasie wojny... na froncie. W dużej ra- 
mie, wiszącej na ścianie, przechowuje się 
odznaki militarne, krzyże wojenne frau- 
cuskie, belgijskie, angielskie, Victoria 
CTOSS... 


Ze świata. 


KONGRES PROROKÓW RELIGIJNYCH. 


Z inicjatywy londyńskiego towarzystwa fi 
lantropijnczo odbędzie się w roku bieżącym 
zjazd proroków i „zbawicieli lndzkości*. Do- 
tychczas zgłosiło swój udział bardzo wielu 
„proroków“ z całego świata, między шпепі!, 
znany mifi Jdu Kriszna i najmłodszy pro- 
rok indyjski. 14-letni Waspada. 


KONKURS MAŁOWANYCH NÓŻEK. 
W Barcelonie otwiera się wkrótce wyetu 


wa... malowanych nóg. Moda ta isniała przed 
kiiku laty we Francji, zwłaszcza podczas let: 


niego sezonu na pażach normandzkich. Obee 
nie kolej przyszła na piekne Hiszpanki, któ 

h zgriubne lydki zdobić bein, miast ażuro 
pończe zek, miniaturowe freski, odpo 
хее do charakteru sukni. Ruchomy i ży: | 
wy ien „Salon malarski” organizują nie arty- 
lecz wieley krawey Iszpańscy, którzy “ 
wyznaczyli nawet szereg kosztownych na: — 
gród za najestetyczniejsze dekoracje na na,- 
piekniejszem... Пе naturalnem. 


зс. 


MŁODOCIANI PILOCI. 


Nowcjomkie towarzystwo zachęty lotne. 
twa wyznaczyło nagrodą w kwocte 1000 do 
larów Ша роба bez różnicy уйе, lecz poniže; 
18 lat, który samodzielnie odbędzie na aero- 
тезше przestrzeń pomiędzy Chicago a Bo- 
stonem. Żadnych m'nimaluych ograniczeń poi 
wzgledem wieku niema, istnieje jedno tylk 
zm trzeżenie: osoby, pragnące wziąć udział w 
tym Konkursie. muszą, роз Тас dyplom pilota 
Czy złożono już w Stanach Zjednoczonych 
towarzystwo opieki nad pasażerami, powie: 
rzajacymi swoje życie pilotom-niemowlętom*" 


„GŁOS* MIAST». 


Zaany pisarz amerykański, О. Henry, tisi- 
łu w jednej ze swoich powieści dać,syniezeę 
„le u miasta". Tomysł ten zamierza wpro- 
wadzić w czyn rada mudcypiii Сеа, 
która poleciła zeregestrować przy pomocy i 
punin, zwanego mtymetren™, róże 
dźwięki, przepełniające dziś теб wieikomirj- 
ską, a to celem usunięwia najprzykrzejszych 
dla ucha ludzkiego tonów. Iksperynientn pio- 
de лоро dokonał już w Londynie Jack Пух 
ton, dyrygont najpopularniejszego w Anglii 
zespołu jazz-band'owego i doszedł do wnio- 
eku. że dominuje w hałasie ulicznym dźwiek. 
towarzyszący zmianie szybkości przy anto- 
musach — jest on bardziej doknezliwy, айе 0 
nawet odgłosy syren samochodawych. Mowy 
ludzkie; nio zdołał jego akmstymetryczny 10 
nograf zanotować, nio dracząc na jern Jasko- 
naky czułość та dźwioki. 


POWIETRZNA TAKSÓWKA. 


W Tandynie powstalo prywatnie przede 
Le: two pod nader znamienną firma: „Го. 
wietrze taxi“, zajmujące się wynajmem dw 
osobowych samolotów dla podróży po Ema 
"pic, a nawet i do niektórych miejscowość w 
Azji. Taryfa wymosi 1 szyling i Bopensów za 
jedną mile angielską. obliczenie тал przeja: 
walza automatycznie, umieszczony na eama- 
locie, taksometr. Przejazd z Paryża da Lon- 
dynu kosztuje w tych waruckach około 5 Тил 
tów szterlingów, о ile pilat iedzia uozeiwie. 
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„KUWJER ZACHODNI" — meteta УЗ ełyćmia 1927 rokn. Ti 
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LOMBARD 


Zródło zdybycia gotowki w razie nagłej potrzeby, 
na dogodnych warunkach, "рої zastaw złota, srebra 
i biżnterji. 

Jedyna ochrona przed wyzyskiem i możność o= 
calenia częstokroć drogich pamiątek, 


Sląski Zakład Zastawniczy 
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Poważna zniżka cen!!! 


WĘDLIN, MIĘSA i SŁONINY 


Ze względu na to, że trzoda chlewna poważnie sta- 
niała, to też w tej chwili w moim sklepie ceny są obni- 
żone nie czekając na komisję cennikową, a mianowicie : 

Słonina bez względu na grubość zł 3.60 1 kg. tak 
również na wędlinach opuszczam па 1 kg. 40 gr. Szynka 
zł. 5. Schab bez dokładki zł 3 20. 

Dla odbiorców burtowych za gotówkę odliczam rabat, 


Polecam się Szanownej Klijentelt nadal 
Józef Koss 
Sosnowiec, Warszawska 14, tel. 2-27, 
UWAGA: Drug! sklep od bramy 
PRĘTA RZEK RE W TYN райын унынчыны: BPEL) WYS) HAK айран 


436 2 


OBWIESZCZENIE, 


Na zasadzie art. 24 Ustawy o powszechnym obowiązku służ- 
by wojskowej (Dz. Ustaw Nr 61124, Magistrat m, Sosnowca poda- 
je do publicznej wiadomości, ze oa dnia i lutego r. b. do dnia 
15 lutego r. b włącznie będą wylożone w wydziale Łolicyjnym | 


Magistratu (pokój Nr, 7) spisy poborowych raczn, 1906 


do przejrzenia przez zainteresowane osoby w godzinach uizędo* 
wych od 8 do 13. Każdemu z poborowych rocznika 1906 przy- 
sługuje prawo zgłoszenia ządania © uzupełnienie 100 sprostowanie 
danych, dotyczących wpisu jego osoby da spisu poborowych. 
Żądania w tym względzie winny być poparte udpowiedninii 
dokumentami, 
Sosnowiec, d. 14-1-1927 r. 


MAGISTKAT 
“в Vice-Frezydent К. JARŻA , 
= 
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WZNOWIONEGO PISMA DLA MŁODZIEZY 2:0 


„MOJ PRZYJACIEL“ 


Adres d> Warszawa, Bielańs:- 512] skrz pocz. 318 


NRA 2 1 о. аан 


OGŁOSZENIE. 


| Do Rejestru Handlowego Sądu Okręgowego w Sosnowcu za- 
Pisano następujące firmy: w Dziale A. 


Nr. 2804. Kazimiera Trzęsimiechowa sklep spożywczy w Dą- 
browie Górniczej, 3-go Маја 13. Firma rozpoczęła działalność w r. 
1926. Właścicielka Kazimiera Trzęsimiechowa, zam. tamże. 

Nr. 2805. Syma Wigderson i Chaim Josek Izraełowicz, sprze- 
ай materjałów piśmiennych w Zawierciu, Apteczna 45. Firma roz- 
poczęła działalność w roku 1912. Właściciele: Chaim Josek Izraelo- 
wicz, zam. w Zawierciu, Apteczna Nr. 45 1 Syma Wigderson, zam. 
w Zawierciu, Apteczna 46. Bpólka firmowa. Do reprezentowania 
Spółki upoważniony jest Ohaim Josek Izraelowicz samodzielnie. 

Nr. 2806. Rywka Hupert, jaka z mięsem w Olkuszu, Parczew- 

Ska 110. Firma istnieje od dnia 8 sierpnia 1925 roku. Właściciel 
| Rywka Ипрегї, zam. w Olkuszu. 
Í Nr. 2807. Abram Frenkiel, sklep towarów kolonjalnych i ga- 
зает wykwintnej w Olkuszu, Rynek 45. Firma istnieje od roku 
_ 1806. Właściciel Abram Frenkiel, zam. w Olkuszu. 

| К 2806. Josek Cebularz, sprzedaż artykułów spożywczych, 
nabiału, Szkła, fajansu i naczyń kuchennych w Dąbrowie, Pilsud- 
skiego 17. Właściciel Josck Cebularż, zam. tamże. Firma istnieje 
_ Od roku 1926. 


Nr. 2809. Sura Bajla Chrzanowska, sprzedaż towarów bławat- 

nyeh, ubiorów ludowych i galanterji w Dąbrowie Górniczej, Fran- 

_©Uska 10. Firma rozpoczęła działalność w roku 1028. Właściciel 

„Bura Байа Chrzanowska, zam. w Dąbrowie Górniczej, ulica Fran- 
tuską 15, 

sę 2810. Gustaw Poznański, sprzedaż soli w Zawierciu, Mar- 

wska 10. Firma istnicje od roku 1926. Właściciel Gustaw Po- 

Łnański, zam. tamże. 

ЗРО Piotr Emeryk, piwiarnia w Dąbrowie Górniczej, Koś- 

эд 116. Firma istnieje od roku 1925, Właścieiel Piotr Emeryk, 
ш, w Dąbrowie Gómiczej, Kościuszki 16. 

Nr. 2819. Tomasz Gętorski, sprzedaż mięsa i wędlin w Będzi- 

з Wurpienna 12. Firma istnieje od roku 1913. Właściciel Tomasz 

«£borski, zam. w Bedzinie, Warpienna 12 
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(W księgarni „Polonia“, 
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wszelkie czynności bankowe, jak kupno i 
sprzedaż akcji i papierów wartościowych, oraz walut 


A fallektara Loterji PańgtWOREj. 
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Świece gromniczne, zwyczaj- 
ne i woskowe sprzedaje hur- 
towo i detalicznie 


ad ШШ -wa „SIŁA” 


SUNU WIEC, ul. KOŚCIELNA 
DOM „ROZWOJU* 474 


АЕС 


Wypożyczalnia najnowszych 
książek 


na bardzo dogodnych waruvkach 


508000160, tel. 5-36. атт 
WRA BEER PY LA PEP 
Miód pszczelny dla celów ku- 
racyjoych i spożywczych, czy- 
sty pod gwarancją w blaszan= 
kach 5 kg. 15 zł. —10 kg. 28 zł. 
—20 kg. 5350 wraz z blaszane 
ką 1 opłatą pocztową wysvła 

za zaliczke: 412 


„PATOKA“ Kupczyńce, 


poczta Чопуѕом wu). TarnupuisKie 
Udsjrzedawcom rabat, 


а е зата е еу) 
2 «&=5‹+4=5‹4з455ф5 


l-a wytwórnia parasol w zagłębiu 
„ELEGANT* 
SOSNOWIEC, п odrzejuws«a 5. 


wYRABIA 
najmodniejsze 
damskie i mę- 
skie ро najtań- 
szych cenach 


Przyjmuje 
wszelkie tepe- 
racje. 410-2 


Telefon 1027. 
GEE EGEBGE 


Nr. 2813. Zotja Majerczyk, sklep spożywczy i sprzedaż wędlin 
w Będzinie, Ksawera Cynkowa 10. Firma rozpoczęła działalność 
w roku 1926. Właściciel Zofja Majerczyk, zam. w Będzinie, Ksa- 
wera, Cynkowa 10. 

Nr. 2814. Stanisława Kucab, sklep spożywczy i sprzedaż wę- 
dlin w Będzinie, Mydlice 10. Właściciel Stanisław Kucab, zam. w 
Będzinie, Mydlice 10. Firma istniej od roku 1921. 

Nr. 2815. Berek Gelbhard, sprzedaż drzewa w Będzinie, ulica 
Zawale Nr. 30. Firma rozpoczęła działalność w roku 1926, Właści- 
cièl Berek Gelbhard, zam. w Będzinie Podwale Nr 1.5. 

Nr. 2816 Frymeta Zając, owocarnia w Będzinie, ulica Rybna 5. 
Firma istnieje od roku 1901. Właściciel Frymeta Zając, zam. w Bę 
dzinie, Rybna Nr. 4. 

Nr. 2817. Florentyna Garmulewicz, cegielnia parowa w Strze- 
mieszycach, gmina Olkusko-Siewierska . Firma rozpoczęja działal- 
ność w roku 1996. Florentyna Garmulewicz, zam. w Btrzemieszy- 
cach, gmina Olkusko-Siewierska. 

Nr. 2817. Walenty Niepiekło, restauracja w Czeladzi, ulica Mi- 
lowska 8. Firma istnieje od roku 1895. Właściciel Wałenty Niepie- 
КЮ, zam tamże. | | 

Nr. 2819. Szyja Wajsbrott, skup i sprzedaż owoców i ziemio- 
płodów w Będzinie, ulica Stary Rynek Nr. 10 Firma rozpoczęła dzia 
lalność w roku 1926. Szyja Wajebrott, zam. w Będzinie, ulica Stary 
Rynek 10. 

W dniu 4 listopada 1926 roku: 

Nr. 2820. Marjanna Ziaja, sklep spożywczy i sprzedaż wędlin 
w Młynku, gmina Rokitno-Szlacheckie. Firma istnieje od roku 1925. 
Właściciel Marjanna Ziaja, zam. w Młynku, gmina Rokitno-Szla- 
checkie. 

W daniu 5 listopada 1926 roku: 

Nr.2821. Stanisława Bednarska, sklep spożywczy w Będzinie, 
ulica Przeczna 4. Firma rozpoczęła działalność w roku 1925. Właś- 
ciciclka Stanisława Bednarska, zam. tamże, 

Nr. 2822. Jama Hersza, sprzedaż okryć damskich w Będzinie, 
Kołłątaja 21. Firma istnieje od roku 1924. Właściciel Jama Her- 
Szeł, zam. w Będzinie, Kollątaja 21. Pomiędzy Jamą Herszel właś- 
cicielem firmy a żoną Matką z domu Szpieberg została na mocy 
intercyzy ustanowioną wyłączność majątku; wspólność dorobku. 
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prot. К. WRZESZCZA. 


Wtorek 25 b. m pierwszs 1ейср 
o godz. 7 wieczór. 


Zapisy przyjmuje we wtorki i piąt 
ki od 7—5 wiecz. w mali: 


Piłsud 
kiego 3 w SOSNOWCU. 


Dziś lekcja praktyczna 
od g 6 w. 


COZZDÓCOCZJ 


‚ОА DELIKATNEJ BIELIZNY 
NIEDORÓWNAJĄCA SIŁA PIENIENIA 

ZDUMIEWAJĄCY SKUTEK i 
ROZPUSZCZA SẸ W ZIMNEJ WODZIE 


P.STRAHL i SKA 
SZOPIENICE G. ŚL. 
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SPRÓBUJCIE A PRZEKONACIE SIĘ 


тк. 


„KURJER ZACHODNI“ — niedziela. 75 stycznia 1927 roku. 


AE Em 


Оа poniedziałku 17 stycznia 19:7 roku i 


"| NARESZCIE! ! NARESZCIETJH paca An т-н ! Od poniedzialku 24 stycznia 1927 roku 


„Баг Mikołaj ll-gi i ojciec Наш рох кїз7от 
А 30 wystrzał w tarat) 


opowieść rycerska w 12 aktach | 
Tragedja pamiętnej rzezi przed pałacem Zimowym ҮЛҮ niedzielą { stycznia 1005 Г 


w rolach głównych 
w Petersburgu, która zachwiała tronem Romanowych PAT—PATACHON. 
^рш йт par EA Enon] 


dni następne 
KINO-TEATR 
| „UDZIAŁOWY: 


Zk usu ы тыш. LIWE в сат > 97 MERY DOLA 
riątek, 21, sobota 22, niedziela 23, poniedziałek 24 i wtorek 25 stycznia b. r 


шос МА CALEGO! 


Karnawałowa rewja 
w 2 aktach I 16 obr. 
Codziennie dwa przedstawienia o 7 15 i 915 w niedziełe 
i święta o 515, 7 15 i 9.15. Ceny miejsc od 80 gr. do 4 zł i 


Dioda 26 styczała 
Dąbrowa Kino „Kometa* 
rewja 


ИШ w Pawiem (kt, 


Buety u W. Р, Pietrzaka, 


TEATR ART LIT. 


„PAWIE ОКО“ 
SOSNOWIEC 


а Jdział społu. 
ulica Kościelna nr 5, Пен AcRIEgO aZ Espot 


Od poniedziałku 17 do 23 stycznia. W roli głównej najpiękniejszy amant świata _ Wtrótce „ŁZY BŁAZNA“ czyli (Ten, | 


RUDOLF VALENTINO którego biją po twarzy) podług | 


słynne] sziuwi Leonida Andrejewa, 
NAD PROGRAM! NAD PROGRAM! Na zadania publiczności obraz  * 
„Wesoła Rodzina“ 


„TRĘJOWATA" będzie powtórzony 8 
to M 21. 22. 23, 24 lutego po se- 
Ceny miejsc niepodwyźszone. 331 


| Kino 


aramat 


w JOSE akt. 


Кау w 2 aktach, 


„czarny Orzeł” x: 


| үа 


КОМЈАКІ 
Ул чы 09р: 
„Jabileuszowy — Rós. Spóciale 
fok Medicina — Winiaki п mieszane 


GENERALNE PRZEDSTA WICIELSTWO: FA. H. PODKOMORSKI & S-KA, WARSZAWA, NOWY SWIAT, 2. 


аашаа 
т ZNI/ZCZONE PO/ADZIŁI, LINOLEUM 
i FARBUJE MOMENTALNIE BIAŁE PODŁOGI 
NA MAMOŃ LUB ORZECH CIEMNY. 


dw a 
DOM KILIMÓW GLINIANSKIGH 


ў Kupno i sprzedaż. 


ҚОРІЕ ROWER używany 


Sosnowiec Małachowskiego 14, 
Ramus 4.9 


pienia z urządzeniem i wolnem 
mieszkaniem zaraz do sprzedania 


Sesnow: ec, Miła 5, Kiepura. 359 


EZ upie "4000 sztuk К podkładów ЕУ 
Aà |sznych, używanych, o rozpię- 
tości 900 mm. i 800) metrów bieżą- 
cch szyn 75 mm wysokich oraz 
400 m. b. szyn nowych — wysokości 
B0 mm. ŚSzczęgółowe «fezty uprasza 
się nadsyłać 51. Uronet, Inowroc aw 
Wie kopolskar elhia Liwęrcowa 53, 
Tet 4i 97 


[Р 


rzyjmę na mieszkanie dwucn panów 
Sosnowiec Pogoń, ul, Czeladzka 
432 
М2 21510 z jednoroeznem dziec- 
kiem poszukuje umeblowanego 
pokoju z używaniem kuchni 
szenia К. 2, Sosnowiec „Pokól*. 


454 
rawcowa szyje po domach od 
R zwykłych do naielegantszych u- 
biorów damskich według najnowszych 
żuruali Cena od 4 zł. — 6 zł. dzien- 
me. Łaskawe zgłoszenia: Sosnowiec, 
Sielecka 8, Maszczyństa UB 


Posady i prace. 


i WÓDKI — 


Štofowa — Starka — Żytniówka 
Sanan — Morelówka 
у Grand, Cardinal — Cordial Médoc 


ZAKŁADY” PR тача УА -POMÓRZE ; ZAŁ. 1846. 


naeh zniżonych, 


— LIKIERY 


2554 


Ctudent rutynowany korepetytor n 
dziela lekcji w zakresie 8-и ki. gimn 
może być z пайа gry na pianinie 
Wiadomość: Skład apteczny josko 
wicza i Łaicnana w Hasnowcu 426 
pula ę uc endie чо haftu Oiale- 

go, kuloruwegu, włóczkami Su- 
Snowiec-Fogoń, Florjsńska 10 m. 2 


415 


Różne. { 


o ЛЫТ ЛЕЛЕ УЖ вт э. лоу 1 
[Резишкше 300)а1 na pierwszy nu- 
mer hipoteki na pół rowu. Wia- 
dom: 5с: adm. Kurjera Zachodniego, 
Sosnowiec. 448 


ctrzebna zdołna exspedjentka do | 
А. T hi ег. | буйгыйаш` plac frontowy w Pogoni sklepu rzeźniczego Sosnowiec, Ostrzeżenie! enie! озгоро 
` д Р i 1 1 | przy ul. Czeladzkiej oraa maszy- | Warszawska 14, tos 4060 | saduwa przed kupieniem od p. Bru- 
Lwów, Plac Św. bucha obok Kościoła 00. Jezuitów. | nena are aa r, кисе. potoiowa zdolna potrzebna. Zgła- ołaławy Patati Durxo i jej dzieci 
POLECA: w wielkim wyborze kilimy na podłogi, ściany, АЕТ "W Szać się od З Чо 6 popołudniu do | mieszkania 1 sklepu w Sosnowcu ul. 
narzuty па otomany, portjery, potarawii oraz Косе, аера - 1 { lażya'eta Bauerertca, 3-до Maia 7 Małachowskiego 14. Gospodarz Ra- 
pledy podróżne, kołdry, kapy na łóżka, firanki, ma- | (PGE rosyjskie powieściowe i na: | 45У mus, 425 
| 193g terace, chodniki zżilmowe, jutowe, kokosowe. -Ш R ae паш" A 5 5 Етте panów сеп zviera- 
= эс аъ Д emia, Polonja“ Sosnowiec. Tel.5 * піз zamówień na portrety poszu- 


BEZ GOTOWANIA (NA ZIMNO) 
W34 KOLORACH 


ро паа ТҮҮ 
rych, ШОШ. 


NAuSKUTŁCZNIEJSZYM ŚRODKIEM UŚMIERZAJĄGYM 


REUMATYZM 
ŁAMANIA BOLE GEOWY:ZEBOW. 
JEST WYPRÓBOWANY anta t30 zań 

1 NAGRODZONY 

MEDALAMI 


HA Do NABYCIA WSZĘDZIE 
WITRÓRNIA: биму SKŁAD WYSYŁKOWY 


APTEKA MIKOLASCHA 


Lwow. 


CENY PRENUMERATY: 
Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu 
lub z przesyłką pocztową 


> Zł. 50 gr. | 
Prznunerata zagraniczna miesięcznie 5 Z4. 
Cene egzemplarza 20 groszy. 


| 


ы» 


Sosnowiec: 


9771 


REDAKCHA: Piłsudsziecgo Nr. 4. Telef. Nr. 64. 
ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73, 


rok sprzedam z powodu wyjazdu. 
Sosnowiec, Rybna 9 467 


В” "starszy posterunkowy PP. po- 
szuenje posady, wożaego, szwaj- 


OAI tanio sklep przy ul. Naru- } kuje się. Wiadomośc atelmaszczyk, 
і tuwicza Wiadomość Kurier 2а- | Sosnowiec, Опа 4 452 Zgubione dokumenty. [ 
chodni, Sosnowiec 463 Бос do pracy dziewczęta do 
Qesr 2 Urzadzenie, mieszkanie lat 17. Wiadomość: Drukarnia, f Айти 
umeblowane zapiacone zzóry za Warszawska 20, Sasnuwiec, 455 р" 19 1-27 г. na poczcie zgubiono 


teczkę czarna wraz z dokumen= 
tami 1 książką rejestracyjną na imię 


Tanio biurko dębowe sprzeda Za- | сага lub jakiejkolwiek. Zgłoszenia | St Rosół Uprasza się o zwrot ta- 
kład stolarski, Piotr Parlicki, 5o- | Kurjer Łachudni, Dąbrowa dia „Po- | kowej 


ѕпомісс nunstantynowska it 450 
г) °0гу krótki fır:epian do sprzeda- | 
nia. Wiaduniość adm, Kuriera 
<achodniego, Sosnowiec. 143 _ 
mz 
Diekarna + woluem mieszkaniem 
a w pelnym biegu natycnmast z 
powudu wyjazdu du udsiąvienia z 
elektryczną maszyna do wyrabiania 
ciasta i całem urządzeniem piekar- 
skiem. Wiad. adm. hurjera Zachodn:e- 
go zosnowiec. 412 
kzszyjnie sprzedam tanio maszynę 
bębenkowa do szycia i haftu 
Josnuwiec, dieręcka 27:0. 430 
п JaK Шайы 


' Lokale. 


Dokół umeblowany do wynajęcia 

“Sosnowiec, Kamienna Nr 6, p. 
Kuriz. Р 418 
р штпобр:омапу 


ula dwuch pa- 
nów Sosnuwiec. Lesznu 4, Stróż 
„168 


wskaże. 
wa trzy poroje, Kuchnia 1 


przedpokój z elekuyczucm uŚwie- 
пеп do wynajęcia Wiadomusć w 
айп. „idutjera Zachedniepo*, s03no- 
wiec, 441 


шо 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


sterunkowego” 458.2 А 
potrzetay od zaraz ogrodnik мута- 
galne  dłupoletne świadectwa, 
Zgłaszac się do inżyniera Бацегегіга. 
sosnowiec, ulica 3-go Maja Nr. 7. 1-р. 
oficyna, 416-2 


i TATA FA Ег. әз г IS 
| Nauka i wychowanie. { 


Gtenografii wyucza darmo, listownie 
Redakcja Stenografa Polskiego, 
Warszawa, Szczygla 12. 105 
Dyrekcia Praktyczno-Wyższych Kur= 
sów Handłowo-Buchalteryjaych O 
Wolskiej Susnowiec - Konstantynów, 
Kamienna 6, przyjmule zapisy kandy- 
datów обода pici na drugie półrocze 
vraż na poszczególne przedmiuty w 
godzinach 10 — 11 6 — 8 wieczorem, 
4TU 3 


Uszelam konwersacji języka nie 
mieckiego Sosnowiec, Tel 191. 
445. 
Ẹ ekcji рі-апіа па maszynie udzie- 
L- iam na warunkach przystępnycn. 
Wiadumośc: Sosnowiec, Kilińskiego 
35. m 4 w ogrodzie. 264 


CENY OGŁOSZEŃ: 


Са OO ‚гә A . . 


С Аст РГ А. д . s 


(do 80 
(do 100 


Redaktor: TADEUSZ 6G©PIOŁA. 


Przed tekstem (1 strona) za wiersz mm. 1-łamowy 50 gr. 
tekście 
Za tekstem . 


Nekrologi w tekście, za wiersz mm, 1-Фат. (do 50 wierszy) 15 Gi 
(panad 100 м.) 35. 
Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 


zaciowice: 


15 © 


)30 . Ё 


Drobne ogłoszenia 10 groszy za wyraz. 
= Matrymanialne 15 gr. za wyraz. 

* Ogłoszenia ozdobne i tłustym drukiem podwótnia. 

Zagraniczne 100 prac. droższe. . 

W numerach niedzielnych 1 świątecznych ceny o 25 proc- droższe т 

Za iertminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca agłosz: 

administracja nie odpowiada 


REDAKCJA 1 
ADMINISTACJA | (Telegon Nr. 23-04] z 


E e SOAS A ADMI ГЕ 3 - 
Filie i agentury własne: Вейтїш, Małctowkie T. — Dąbrowa, Sebieskiega 6, telef. 1-25. — Zawiercie, 140 Haja 2, — Grodziec, Będzińska | 


Dok. „Kuriera Zachodniego" w Sasnowcu Dehlińsk» 1 Wydawcu 5р, Акс. „KIIRIER ZA 


do administracji za wynagro- 
dzeniem. 407 
Ban Sikorski zgubił dokument zwol: 
J nienia wydany przez З p. saperów 
Wilno 389 
aa pauan 
W “iciech Koksa zgubił książeczkę 
wojskową wydaną przez PKU 
Sosnowiec. 422 
W drodze 2 Będzina do Warkowie 
Komornych zgubiono w ubiegły 
czwartek książkę akcyzową z kwi- 
tami na rok 1926, wydaną na imię 
Franciszki Zawartka w Wojkowicach 
Komornych Łaskawy znalazca zechce 
zwrócic do filji Kurjera zachodniego 
Grodziec za wynagrudzeniem. 423 
ЕШ ОШ dokumenty wujskowe, доч ~ 
wód osobisty ma imię Antoni Cie- 
plinski Ujejsce 447 
ГЫШ Mruziu zgubiła ksiązecz= 
kę z Kasy chorych, którą unie 
ważnia. 457 
$" Helena zgubiła legitymae 
na 4apomogi wydaną przez ЕП ‹ 
> озаомлес, 465 
umaczykuwi |ózefuwi skradzi 
pistutet Walther Nr. 515885, 
awolemie па огой, uraz książe: 
zb wydaną przez т i 
dzi п. 


` Мајтмеј 1 al. 


ui. Gliwicka Nr. s 


